
Nr 75. Kraków, Niedziela ] ^Kwietnia 1906.f , t Kok
„Nowa Reforma" wychodzi codziennie, z wyjątkiem niedziel i świąt uroczystych, 

P p e n u m e r a t a  w y  n o s i :

W  mie1scn_ .....................................
W Anstrc W ęgr. i oriesyłką pocrt.

F iństw ie Niemieckiem . . . .
We Włoszech. F-ancyi. Anglii, Belgii,

-ooznla półrocznie: kartalnle:
2i  koron 12 koron 6 koron
32 » 16 , 8 .
36 ■ 18 . » .

48 11 24 „ 12 ,

nl< »'ęonie :
2 korony

2 kor. 70 ń.
3 „ -  ,

4 . -  .

N O W A  *

f

P r e n u m e r a tę  t  o g ło szen ia  (inBeraty) nprasza się n idRyłe^ wprost do A c m i - i l s t r a c y i
„N . R e fo rm y  ‘ w Krakowie.

L is tó w  n u  o p ła co n ych  nie przyjmuje ani A dm inistracja, ani Redakcya.
A d r e r  R e d a  k o y l 1 A d m ln ls t r& o y l . K r a k ó w , u l .  J a g i e l l o ń s k a  10. 

l e l e t o n  R e d a k o y i  1 A  d m ln l s t r a o y l  N r 41. — Kr rat b poczt Kasy oszczęd. 857.414.
łłe k o p isó u  n a p y t a n y c h  Rertałccpa n ie  zw raca  

W e  T -w o w ie  sprzedai numerów po 12 W.: w Biurze dzienników A. Okzewskiego, ulica 
Kilińskiego 2 i w Biurze Plohna, ulica Karola Ludw. 9.

C ena wwrumru 1 0  h a l., z  p r z e s y łk ą  pocztow ą  1*4 h a l.

P n e n u m e r a t ę  p t » z y j m u j ą i
r « —1fiJ»oown Administraoya „>.jwoj Ruionny" i 'szystsie urzędy pocztowe; m lelsoO " 
w ą :  administrs ;ya „Nowej R eform j“. — G łón j*  t r a f n i  w Rynku. -  Agencya J. Hup.ass 
i A. Salomonowej, plac M ariacki 2. — Handei St. Ku-iins-siego, Sukiennce — Handel 

Kretschmera, Rynek. — Hande: J  Eiciera, ul. Karm -licka ] 8.
Zawile ji., o w ą  p ro n u m e r& te  i  o g ło s z e n ia  (inseraiy) przyjmują: Wi L w o w ie  Biura 
drionmków: Ludwik Plohn, ul Karola Ludwika U , 9. Sokołowski, Pasaż Hausmana 9. — 
"  P r z e m y ś lu  Heszeles. — W  J a r o s ł a w i u  A. Amster. — W W ie d n iu  Hermann Gold- 
achmied (sprzedać poje lynczych numerówl. I Wołlzeile 6. -  M Duke. v a< ht., Hi i EBtein 
& V ogier vtakże Iami,urga, FrankinrT e n. M., Berlinie, Lipsku. Bazylei i W ro ,s io). ■ - 
A. (ipp. uk — R. M )sse jtakże w Ber.inib Hamburgu. Momcbi jm  i Norymoerdze). — P  Scna- 
leL (Wołlzeile). — W  P u ry m u  Sooiśtó Mutuelle de Publicitó A. L o r e t t e ,  turecte r, Ru*

Caumartin 61.
O p ie r z e ń . j .  i inseraty) fzyirnuje Adminisł raoya „Nowej Reformy* ta  opłatą od miejsca 
Wiersza drobnem pismem (petit) zi nierwszy raz 20 h., za kaidy  następny raz po 10 h .— N a d e ­
s ł a n e  po óO h od wiersza za aażdy n .  — G ło s y  p u b l i c z n e  pc ior. od wiersza. Fkiad 
ta el ryczny, cyfrowy, szomp iLowany pie-wszy raz 40 h. następny po 10 h.od wiersaa — 
Z a łą c z n ik i  do ,N R efirn_,‘‘ (prospekty, cyrkulirze, ogłoszenia itp.l przyjmuje się za cenę 

kor. od 100 e***. dla lanneiacowych, a 1 kor. od 100 egr. dla miejsoowych prenumeratorów

Od w ydaw nictw a.
Z początkiem nowego kwartału rozpoczniemy 

w tenetom e naszego dziennika drak pięknej po­
wieści współczesnej Tadeusza K o ń c z y ń s k i e -  
g o  pod ty t

„Nad głębiami."
Hównotześnib zamieszczać będziemy w pew- 

nvch odstępach czasu
„Szkica z Królestwa Polskiego",

iute na tle obecnych scosanków poisko-rosyj- 
si_ich, a skreślone przez pierwszorzędne pióro 
literackie, kryjące się pod pseudonimem „Jana 

Zawiszy".

Spółka komandytowa.
Najpierw nazwali ich „ c h a m a m i "  — teraz 

uczcili ich przezwiskiem „ T a r g ó w  i c z a n " .
I Jes tto  tem cenniejszy nabytek loda polskiego, 
żr pochodzi on od demokratów, i to n>e byie 
jakich o d  n a r o d o w y c h  demokratów.

Tych wszystkich, Którzy wraz z Indem poi- 
skim podnieśli glos protestu narodowego prze­
ciw łączenm się Koła polskiego z prnsofnami 
anstryackimi, Wolfem i Schoenererbm, rzekomo 
oeiem wyodrębnienia Galicy i, a faktycznie ce­
lem utrącenia reformy wyborczej, — nazywa 
„ółowo Polskie"... Targcy icą. W artykule p. t. 
„Konstytucya i Targowica" pisze organ wszech­
polski:

‘ „Dwie drogi rozbieżne —  dwie drogi takie, jak 
niegdyś w ostatnich latach Rzeczypospolitej, kiedy 
po jednej btronie rwata serce myśl k o n s t y t u ­
c j i  T r z e c i e g o  Ma j a ,  idea samodzielnoś.i, po 
drng.ej wiła się w dzikiej wściekłości i podłym 
gniewie T a r g o w i c a ,  służebniczka Rosyi. I tak 
sumo, jaK wówczas w tej chwili przełomowej, tak 
samo i dziś wszystkie t a j o n e  i n s t y n k t y  i 
c h u c i e ,  dawne niechęci i nienawiści, e g o i z m y  
k l a s o w e ,  partyjne 1 zawodowe, c h ę c i  z y s k u ,  
m y ś l i  o p r o t e k c y l  o o c y c h ,  wszys.ko to wy 
pełzło, jak gady u Btrętnc na światło dzienna i 1 ła­
dzie się ławą na drodze, w i o d ą c e j  do s a m o ­
d z i e l n o ś c i  (!) Odnowiły się w tej chwili zasta­
rzałe rany; wypełzły legiony takich, którzy woła­
ją: „ N i e c h  n a m  t u  A n s t r y a k  panuj e ( ?! )  
niech Wiedeń nami rządzi, byle nie własny rząd, 

L le lie P k fa ey łR  tu następuje wyliczenie wszy-
~  ‘i

“"icnlhienie 'rządcy,"^^caucząsiow, flircWBu-iw',,»' 
R Drzyńskiego 1 t. p. I takie zdania znajdują od- 

"gior i poparcie i wzbudzają strach przed tem, co 
będzie w wyodrębnionej Galicyi, czy nie dostanie 
się ona znów pod rządy jednej kliki, czy w.yodtęb- 
nienie nln wyjdzie na s z k o d ę  s f e r o m  n i e p o -  
sl  n a j ą c y m .  wyzyskiwanym, dubijającym się 
dopiero stanowiska i m ema. W słowach tych, w 
całem tem rozumowaniu powtarza się n a j z u p e ł ­
n i e j  d a w n a  T a r g o w i c a .  Tylko dawna wy­
stępował) w imiieniu przywilejów pańskich, — 
a aziaiejBza w imienin przywilejów ludu".

Przytaczamy rozmyślni!) dłaższy nstęp z wszech - 
polskiego organu, aby pozontał w rocznikach 
naszych „na wieczną rzeczy pam iątkę". Ileż ni­
skich m synuacyj, ile źle tajonej nienawiści, że 
pobadki spułki konserw atywno-wszechpolskiej 
zostały Ujawnione i pod pręgierz opina publi­
cznej wystawione, —  mieści się w tych gadzi­
nowych splotach dziennikarskichI Więc ci, co 
ostrzegają przeu zarowno hańbiącym polskie 
imię, jak  bezcelowym, czysto demoastracy ;nym 
sojaszem Koła polskiego z klubami W .'id  i 
Schoeuerera, więc ci, co stanęli w obronią u l  
Bodego honora i lada, społeczeństwo polskie 
caronui przed zanacnem  koteryi kons“rmaty- 
wnej na ich obywatelskie prawa: ci czynili to  
z „chęci zysku", z klasowego „egoizmu", w my­
śli o ,,protekcyi obcych"...

A z jakichże pubudek większość Koła pol- 
skiogo zsolidaryzownła się z wn'osKiem Wolfa 
i Schoeuerera i za jego nagłością głosowała? 
Kłamstwem jest, jakoby przypuszczać mogła na 
chwilę, że przez to przyczyni się do wyodręb­
nienia Galicyi, lub choćby rozszerzenia autono­
mii. Po deklaracyi rządu przeciw treści tych 
wniosków, me mogło pud tym względem ża 
dnych być wątpliwości „Junctim " reformy wy­
borczej z autonomią, uchwalone w rezolucyi 
Koła z 5 b. m., wystarczało n a j z u p e ł n i e j  
dla zaznaczenia stanowiska Koła w tej spra­
wie. N ie  o s a m o d z i e l n o ś ć  G a l i c y i  t o ­
c z y ł a  s i ę  w a l k a ,  a l e  o z n i e s i e n i *1 
p r z y w i l e j ó w  j f k u r y a l n y c h  k o t e r y i  
k o n s e r w a t y w n e j  w p r o j e k c i e  n o w e j  
o r d y n a c y i  w y b o r c z e j ;  nie o autonomię 
k ra ju  walczyło Koło polskie pod sztandarem 
^Tnifu i Schoenerera, a l e  o p r z y  w i e j  w y ­
b o r c z y  s w o j e j  w i ę k s z o ś c i .  To jest je­
dna i j ^ y n a  w tej sprawie p r a w d a ,  —  wszy­
stko inne jest m a t a c t w e m ,  j e s t  z a m a ­
c h e m  n a  z d r o w y  r o z s ą d e k  l u d z k i ,  jest 
wypaczaniem opinii publicznej, naginaniem jej 
w obrożę panującej dzis wszechwładnie w kraju  
kliki konserwatywnej.

Tym, którzy zaprotestowali uroczyście prze­
ciw tej frymarce parlam entarnej, zarznea się 
„chęć zysku" — „protekcyę obcych". A komuż 
to dzisiaj teroryzująca nas k lika ma wszech­
wład ztwo swoje do zawdzięczenia, jeżeli nie 
„ p r o t e k c y i  o b c y c h "  i gdzie ta  koterya 
szukała „zysków", jeżeli nie w Wiedniu? Z czy ­
ich to ust padały centralistyczne, programowe 
hasła: „przy tobie stoimy i stać chcemy", hasła, 
równoznsczne z onrzykiem, dzisiaj przez organ 
wszechpolski Indowi polskismu podsuwanym: 
„ n i e c h  n a m  W i e d e ń  p a n u j e ,  n i e c h  
n a m  W i e d e ń  r z ą d z i " .  I rządził nam, Wie­
deń, — bo tego chciało Koło polskie, po przed­
pokojach Burgn, po biurach centralistycznych 
rządów, szukające ochrony dla przy wilejów wy- 
borczycn, dla politycznych interesów swej więk­
szości żebrzące łaski i ochrony. S tan kulturalny 
i ekunomiczny kraju, t e g o  k r a j u  r u i n a ,  
niech świadczy, co  z r o b i o n o  d l a  n i e g o , — 
stan posiadania, wszechwłaaztwo k o t e r y i  
k o n s e r w a t y w n e j  w krają, niech świadczy 
przed całym światem, co ta  koterya zyskała 
w Wiedniu dla siebie, dla swoich politycznych 
interesów. B lans prosty, jasEy — , na" i „wi- 

ty ^n n , kb * T
i w “ym k ia jh , guW lSR i ooda/to- oezcz-jiine 

z praw jogo oDywaceisKich na rzecz jednej kii 
ki, w tym kraju, gdzie ten lud pogrążono w 
bezmiernej nędzy i ciemnocie —  w tym kraju  
odzywa się głos rzekomo narodowego, demokra­
tycznego uziennika, piętnujący mianem Targo- 
wiczan tych, Cu walczą przeciwko zamachowi 
na praw a tego inau, „Słowo Poistue" twierazi, 
że „ p r z y w i l e j e  l u d u "  przeciwstawia się 
interesom narodn tak  samo jak  przywilej ma­
gnacki wywieszono w Targowicy przec.w ca­
łości Rzeczypospolitej. O jakimże to „ p r z y ­
w i l e j u "  ludu polskiego mowa? Na czem on 
polega? Na tej nędzy, na tom uciemiężeniu mo- 
ralnem i ekonomiczDem, kżóre go czyni Parya- 
sera wśród ludów A ustryi? K t ó ż  t u  j e s t  
w ł a ś c i c i e l e m  p r z y w i l e j ó w :  lud, czy 
wielka własnuść, społeczeństwo, czy jedna ko­
terya? Kto ma przywilej swój utrzym ać naaai 
i jaki? Więc nzyskauie praw a głosu przy wy­
borze przedstawiciela kra ju  ma być przywile­
jem, wyłącznością stanow ą, z chw ilą, gdy to 
samo prawo posiąść m ają wszyscy?

W  ten sposób splugawiono Ind polski, ze 
zdrajcami narodu postawiono na równi tych, 
co demaskując obłudę i kuplerstwo polityczne, 
walczą o ludu polskiego wyzwolenie, o wytwo-( 
rżenia z niegu podstawowego czynnika naród 
I oto organ narodowo-demokraiyczny p o  r

i flranati „
s ( Pr tosenne^rano. Morze z  bezJcreśnym widnokręgiem, skały

W ~ ' :
[Młody człowiek.]

^ H l z a r n e  ,faliBte ̂ włosy, m łodzieńczy za ro s t [tw arzy ,^  sm ukły, 
w sok. Doży oearny kapelusz , p łaszcz ciem no-zielony.)

Oto nadchodzi chwila czynu... oto chwila 
gdy s.ę pożcbnać mamy...

Młooa kobieta.
(Złot iwe rozpuszczone faliste włosy, biada, piękna, wysoka. 
Róże we włosach 1 biały welon, płaszcz biały z czerwonym 

greckim szlakiem.)

Czy wrócisz?

Młody człowiek.
Czy wrócę ?

Czasem nu zda się, że się nademną pochyla 
ciemna noc w iekuista; czasem mi się zdrje, 
że jak  duch wezmę pióra, ciało precz odrzucę 
i wymcę pod niebo... Czy wrócę?... Ahl jeśli 
wrócę z niczem bodajoy trupam mię przynieśli!

Młoda kobieta.
Dokąd ty  iść chcesz!

Młody człowiek.
Dokąd? W  nieznane ci kraje... 

sz łez — są miejsca, gdzie łzy płrm  rzeką...
L zjŁ cr ien .s

Dokąd chcę iść kochanko?... 
kn słonymi i czerwonym łez,

d e u g i  z b e z c z e ś c i ł  i k o p n ą ł  t e n  l u d :  
uczynił to raz, g dy wy słańców ludu polskiago, 
szukających pomocy tam, gdzie kuły i kują się 
przeciw niemu intrygi, nazwał „ c h a m a m i "  — 
powtórzył obelgę azis, gdy wszystkich, co na 
te  intrygi otw ierają społeczeństwu uczy co 
przywileje koteryi obalić, a lud dźwignąć i u- 
świadomić pragną, nazwał T a r g o w i c ą .

Wolno „Słowu Polskiemu" kojarzyć s p ó ł k ę  
k o m a n d y t o w ą ,  wszechpolsko konserwaty­
wną, w przewidywaniu „wyodrębnienia. Galicyi". 
Ale jeżeli takiemii, jak  obecnie, myśli tę spółkę 
popierać środkami, to może wnet doznać srogie­
go rozczarowania. Mimo tylu lat deprawacyi 
konserwatywnej, jeszcze me zamarł zdrowy 
zmysł w kra ju  i nie przytępił się wzrok społe­
czeństwa do tego stopnia, aby się pozwoliło 
wodzić na nowo po tychsamych manowcach, 
po których błąkało się przbz la t 30.

Na razie winszujemy „Słowu Polskiemu" so­
juszników. Po Wolfie, Schoenere.‘ze i Franku 
SteiBie, tych patryotach, co Wji'b"uie zipowie- 
uzien. że pracują „pour ie roi dc Piussć" — 
irzy b y ł organowi wszechpolskiemu nowy p fllr  
jic io l w walce z „Targowiczanamt". Oto rów 
nocześnie ze „Słowem Pulskiem" ukazał cię nu­
mer „W ieńcaPszczółki", organu czcigodnego 
prałata Stojałowskiego. w którym ł akża wro­
gów konjanktur Kołowo prnsofilskich obrzuco­
no wyzwiskiem „Targowicy*. Tego oddźł lęku 
gratulujem y organowi wszechpolsKiemu — bra­
kowało go rzeczywiście po akordzie pauger- 
mańsKim

/

L o r e m i iM  J i i b i  Ksioriy'.
W a tk a a w a ,  33 marca. 

lA rts tto w im e komitetu pomooy. P rie iłuchy  1 w ię­
zienie. — Dziziklniiść komitetu. — N u  D.oina wyjśc ns 
ulicę. -  Represye ptasowe. - O sksiie iii. Zzpow le- 
dzi powszechnego stre jkn  — Skał/on na. rzncie u iłer- 

szelmana. — Ochłap).
Dopiero wczoraj rano wypuszczono z wię­

zienia 46 z aresztowanych onogaaj| (nie 60) 
b4 osób w lokalu Sienitiewiczowskiego komi­
tetu  Pomocy. Z pozostałych >8 wypuszczono 
po południa znown 14, tak, źc obecnie pozo 
staje jeszcze w więzieniu jeden z najbardziej 
zasłużonych sprawie pomocy, pozbawianym pra­
cy, p. Mączka, trzech przyg. tnych hie-
laków. k tó rzy^Lr^yŁyn w ów eg^ Bj f : ^ lro,I,0

, profiuą dw spakcie. \ ^ ę
Powodem brutalnego najścia pobcyi i »ka 

hyła podła denuncyacya, i to najprawdopodo- 
Dniej jeanej osomstości z łona Towarzystwa, 
przec«w której gromadzą się nii podejrzenia, 
lecz dowody. Poiioya była tak  aoskonaie po­
wiadomiona o cały ni biegu spra r ,  rozkładzie 
prac, orgamzacyi osręgowej opiek unow i dele­
gatów, wreszcie o rozmieszczenm wewnętrznem 
czynności w lokalu i o funkcyach osób, iż nikt 
n o mógł dać tak  szczegółowych informacyj, 
ktoby u e  stał bl sko zarządu.

Zaraz po wejuciu policyi i wojska zaczęto 
wszystkich traktow ać, jakby  zwykłych, a na­
wet sroaze nieDezDiacznych przesi Kpców. W ka- 
żdem oknie, drzwiach, postawiono polieyanta, 
tak, ż.0 w ciamjym lokalu zapanowało wkrótce 
gorąc^o nie do zniesienia. Tylko nan nie rewi­
dow ało. Mężczyzn po rozsegregow niu ich we- 
dłng godnuści i funkcyj p o ^ d łic z o  przepu­
szczano do sasiedn.ego pokojr /i jilddawano naj­
ściślejszej rewizyi; badanon fgi, jfecy, klepano, 
rozpinano odzież. Trw ało to od g łdziny  7 wie- 
c/fcrem do I I  w nocy. Nie pozwt u o  przez ten 

as ani okna, ani drzwi achy l i a n i  podać 
oćby kropli wody, tak, że ni ą wydaio się 

resztowanym wprowadzenie ich . a ulicę, gdzie 
zaczerpnęli przynajmniej świeżego powibtrza, a 
następnie uigą oył i ten przy musowy spacer

’ pod silnym konwojem poLvyi p eszej, konnej i 
1 sałdatow az na dziedziniec ratusza. Tu, mimo 
mroźnego zimna, mimo, że to byli przeważnie 
ludzie z inteligencyi, trzymano ich w  postawie 
stojącej blisko godzinę, poczem wszystkich 64 
wpędzono do jednej z mniejszych, niskich k a- 
z a m a t  w k o s z a r a c h  r e z e r w o w y c h  
w i ę z i e n n y c h  — Oczywiście zaDanował tn 
wkrótce niemożliwy zaduch, tem więcej, że wraz 
z aresztowanymi przebywało dla ich pilnowa­
nia w e w n ą t r z  s a l i  22 s t ó j k o w y c h !  
Wszyscy w wierzchnich ubraniacn zimowych, 
a więc futrach, grubych paltotach dusić się tak  
mnsieli w tłoku, przeważnie stojąco — gdyż 
aa 86 osob były tylko 3 prycze — do godzi­
ny 3 rano. Strugi potu spływały z nich. jak  
w łaźni. — Nie chciano ani okna uchylić, ani 
drzwi otworzyć, ani podać w ody A kiedy wre 
szcie jeden z więźniów omdlewał jnż. przynie­
siono w brudnym czajniku nieco letniej wody 
W reszcie o godzinie 3 w nocy zaczął ich po 
kolei przesłuchiwać osławiony komisarz Kon­
stantynów. py tając w kierunku d o s t a r c z a ­
n i a  p o m o c y  s o c y a l i s t o m  i r e w o l u  
c y o n i s t o m ,  co miały wvkazać również za 
rządzone w domach aresztowanych równoczesne 
rew.tye.

— ±aka jedna n o t —  mówił mi jeden z areszto­
wanych — w y sta r^y  za rok Łycia. W strząsa 
do głębi duszy jakimh niewysłowionym prote­
stem knltnry przeciw brutalnej przemocy dzi 
czy mongolskiej

Wśród wypuszczonych jaszcze z lokalu ko­
mitetu były tak  znane esołietośoi, jak ks. Gą- 
sowski, pp Krzymuski, Eankie, Konarski, J e ­
żewski. . A  cała wina komAetu, ż e  z a b i 6 g a  
o o f i a r y  n a  g ł o d L y c t ,  p r a c y  p o z b a ­
w i o n y c h ,  rodzinami obarczonych, że zdołał 
w to morze nieszczęściu w ać kilka kropli po­
ciechy i pomocy przez rozcanie dotychczas 80 
tysięcy rnbn, że obecnie nidązyć me może o- 
bowiązkom, mając jnż w sapanie zaledwo 20 
tysięcy rubli, gdj na tydzień potrzebuje 7 do 
8 tysięcy rabin, mogąc z tago przeznaczyć na 
rodzinę całą ledwie po 30—kC kopiejek na 5 
dni!

Dokąd dojdzie jeszcze d lej ta wściekła re- 
presya rządowa, p^zewidzuć t rudno. Chodzenie 
po nucach wobec m enstajtcych pablicznych re- 
wizyj i aresztowań, s t a j  e s  i ę  n i e m o ż l i w e .  
Sam widziałem w jak  cvmc ny sposób, z pa- 
niem-joni w ustach^cewiaowj.. wczoraj i ODraa-

M arszałkowskiej | 
k o ff ls s rm L T " o g M  K r ¥.IL godziwe 1-ej ■
w p u l u d m e 4 M |H H |^ ^ M

Z a w i e u z o T o ^ m P i  o „Piekło", któ 
re ukauało się w miejsc“ „"^ała", pociągnięto 
do edpowieuziainości rb ia k to r i  „Praw dy- Bu­
kowińskiego a jak  się dowiaduję, sprawa reda­
ktora „Nowin" W ładysława O k r y t a  stoi bar­
dzo źle, i grozi mu skazanie na czteroletnie 
więzienie.

Również tragiczny obrot bierze sprawa dra 
Ignacego D a u m a, lekarza faorycznego ze S ta­
rachowic, o któiyin Wam już doniosłem. Oioż 
niestety stanie on przed sądem wujennym, to 
znaczy, stanie woDec nieochybnej k a rj śorerci 
pod bardzo ciężkiemi zarzmami, od których 
bronić go ma obrońca rozstrzelanego poruczni­
ka Schmidta, mecenas Wróblewski, wraz z któ­
rymś drogim z adwok&tow warszawskich, Pa­
pieskim lub P&tekiem.

A mimo to wszystko — może właśnie z po­
wodu tego wszystkiego — nadchodzą coraz u- 
porczywiej pierwsze zapowiedzi p o w s z e c h ­
n e g o  s t r e j k n ,  jak  wnosić można z nadcho­
dzących od centiaiuych komitetów rewolucyj­
nymi zapytań i przygotowań. —  Powszechne 
usposobienie jest za strajkiem, kfory obejmie 
wszystkie dzmdzlny mchu, handlu I wytwór­
czości. Wszelkie żywioły i czynniki umiarko-j

wania, lub choćoy nawet cierpliwego wyczeki­
wania, t r a c ą  c a w e t  ó w  d a w n i e j s z y  
s ł a b y  w p ł y w ,  wobec jaskraw ych faktów 
nibsłychanego ucisku i Dadużjć obłąkanej re- 
akcyi.

O tjaw ia się to już zwalnianiem robotnikow 
z małych piekarni i warsztatów, dyktuwanem 
oLawą przyszłych wypłat zt robkowych, żąda­
nych zawsze za czas strejku. Czeka nas zatem 
niedługo okropne „Alleluja".

Tvinczasem Skaiłon nie może narzekać, skoro, 
jak  wczoraj, pieszo przychodzi do Teatru W iel­
kiego, a po przedstawieniu znajduje się na du­
żym raucie u prezesa teatrów rządowych, Hoer- 
schelmana, jakby dla wzmocnienia pozycyi te­
goż na posterunku sztoki polskiej. Zładne są 
też nadzieje wszelkich zmian na sra no wist ach 
teatralnego zarządu Przedstawienia rosyjskie 
forytnje się po dawnemu, sztucznie zapełniając 
salę widzów zapraszał emi i naganianemi „czy­
nami".

W  tem ogólnem zamieszaniu bez wiary i bez 
entnzyazmu przyięto ao wiadomości okólnik 
władz Bzkolnych o niezwłoczne wprowadzenie 
języka polskiego jako wykładowego we wszy­
stkich szkołach początkowych jednoklascwych 
i w p ' e r w s z y c h  (tylko!) klasach pozosta­
łych szkół początkowych kilkoklasowycb Tc 
drobne ustępstwo jest jakby ochłapem dla iro- 
n 'i rzuconym, nikogo też nie może zadowolić, 
gdyż społeczeństwu to nie wystarcza. Grot.

Z zaboru pruskiego.
(Korrsp. „N. Reformy*).

P o z n a ń ,  30 marca.
D yskm ys n«4 mrmoryałem k fi syi kolon ta^yjnej. -  

R um iane ubawy NiemcOw — Njwy antiuolssi m .n rw r 
rtądn . — W alka o l irm i; ..— Jesso ie  t a t i .g  wi-idiy d i- 
cnownej ze ,d l r » ią ‘ . — B ikoiowanie kośuiołów w Ber- 

linie — Zasiutuce pumo.)

„Pairyoci" prns^y w dzielnicach polskich, 
zapychajucj subie kieszenie groszom publicznym  
za pośrednictwem komisyi kclodizaryjnej, mogą 
spać spoKojnie Obawy, że złotoij^jne to źrólło  
wychuie rychło ju?. dla nich, r o z w ijy  się D« a- 
doiowe rozprawy, jakie (» e  środę i cjw artek) 
toczyły się w Seimie proskim nad teb 
memoryałem komisy. kMlomza^yjnej,
Ż6 rząd Wilheiijia II nie myśli jeszcze o 
wrocie ns tem pola, źt* będzie nada! koszti 
skarbu nr.ństwa hodował n i k 
dnieh1' ra^Hnfipoli .i, t e 1 

:me^ Niemców lamleiszych zt 
ze Ntronjf Polanów. Pruski mi- 
0 skorumpow aueui pol-kiem na­

zwisku, p. P o d b i e l s k y ,  uznał wszelkie skar­
gi mówcy polskiego, posia D z i e m b o w s k i e ­
g o ,  nawet poparte niezbiteroi dowodami, ry- 
czałrowo za nieuzasadnione, jedynie za wynik 
polskiej intrygi i zł< ści, looczem imieniem rządu 
oświadczył uroczyście, .że rząd nie odstąoi od 
-becnej swej polityki przeciwko Polakom. — 

Oświadczenie to oddziałało praw dziw ie elegtry- 
zDjąco n» członków gad7<now?Tch partyj niernie- 
ckich, Otrzymawszy taki znak bal T ą  rządową, 
przesadzali s ię  nawznj<m w ■ yfeazywania ko­
nieczności utrzymania nadal komisyi koloDiza- 
cyjnej, ba, wystąpili nawet z żądaniem, aby jej 
fandnsze j e s z c z e  r a z  z a s i l  o n o  n o w ą  s e ­
t k ą  m i l i o n ó w .

K onserwatysta W o l f f  raczył łaseaw ie za­
znaczyć, że przymusowego wywłaszczania Pola­
ków nio pochwala. Bvł to wyl fw azłaebetności 
bardzo egoistycznej. Gi yby  bowiem rząd pru­
ski w ten sposób chciał „zakupywał?" ziemię z 
rąk polskich, cóżby zostało dla chciivyrłi złota 
niemieckich właścicieli z emskich? — Narodowy 
•iberał G l a t z e l  rówmez przywdział szarę gło­
siciela krzyżackiej miłości bliźniego. Byłoby

wyuagr 
rzekomy 
n ister rolnict

')ko, daleko,
, krwi wodom.,

łowlek.

Młoda ' jbletŁ
Czy wrócisz?

Młod
O jedyna: v»Tdhą, jeśli wraca 

w niebo piorun, co w skały g ran itu  uderzy; 
wrócę, jeśii w raca do serca we dzwonie 
ten dźwięk, co z niego « przestrzeń bezkresną wy bieży; 
wrócę, jeśli powraca kamień, co utn.ie.

Młoda kobiets-
Czemu więc idziesz?

Młody czł^lek .
Czemu?/>pytaj się: dlaczego 

lwy z głębokiej pustyni na jf j  rubież biegą,
Kędy snują się Strzelce i czają się sieci?
Spytaj się orla, czemu przeciw gryfom leci?
Spytaj się, czemu jeleń przez góry, przez rzeki 
biegnie w tumanach śmegu, lub wśród wrącej spieki 
w nieznane okolice ze swej rodnej kniei?
Spytaj wylatnjącej z jądra gór zawiei, 
co ją  zmusiło wspiąć się nad najwyższe szczyty 
i runąć na not z nieba wstód szalonej pieśni 
i w strząsnąć aż do posad ziemnych całe kraje?
Jestem, silny — iść muszę.

Młoda kobieta.
Czasem mi się zdaje, 

że nie jesteś jak  inni, ty, ludzie cieleśri; 
czasem mi zda się, że ty  tylko duch ukryty 
w lało człowiecze jesteś, a gdy prryjd?ie pora, 

fcOpaoaw^^ ciehió ciaAi. j j i  zę-w -jj

Młody człowiek.
Kochanko: jestem człowiek, ale moje ciało
jes t łodzią, w której p ły u e  duch mój: moc i wola.
Jest św iatło; ono da^no  w niebie rozgorzało 
i oświetliło miasta, zagrody i poia 
i tora~ jako słońce na posiew zagonu 
miecące blask i ciepło rodne: czeka plonu.

i
Mroda kobieta.

Lku! w długie noce, pomnisz, my mówili 
|  io ao cię z aziwnej strony przychodzili,
' widno len było w górze, ni na ziemi 
uy wyziewaui tońmi przestrzennemi,

'n iż ludzie, mniej niż błęaitu aniuły,
Ik.em biciem serc w piersiach, choć z boskiemi czoły, 
' i i i  językiem, jakim nikt nie mowi,
.i, jakby srebrne harfy w gardłach mieii, 

i A  się oakradali słowa obłokowi, 
co lec ia ł ponad nami, lub szturmowi f a l i . . .
|  P -ńetam, co z tobą ci dziwni gadali 
i przychoazili skądś i czego chcieli
cz*  n ln  _  a jem gpytać nie śmiała, co znaczy 

-°|wo, choć mówili je zmieszanym razem 
g ło s k i  męstwa i dumy, gniewu i rozpaczy ...
A  t_*S nochylał głowę, jakby tym wyrazem 

ci na ramiona ktaali —  i niknęliciężar
1 udzili kęuyś po morskiej topieli,
może 
gdzie 
A ty

Ku jakiejś wyspie umarłych — Jaieko, 
ani i noce z szumem i pieśnią fal c iek ą . 
w zadumie siedziuł dopiero rano 

bod; o c.ę, bryzgając na twar? chiodną pianą, 
w iatr się podnosił z bozdeui wscLodowy 

i hrz a* czerwony św itał nad naszemi g łow y.., 
. \ byli ci, uziwm — na poły szatani, 

c, i5 .l_.-v aucbowie jaśni i świetlani —
buntu W OC7a.h  nir

każdy był jak wojownik olbrzymi i groźny, 
a chociaż byli piękni, wiew obcy i mroźny 
wiał od nich, tyle było w nich siły i chwały...
Zdało mi e ę, ze drzewa wierzchołki scbylaty, 
gdy przeciągali mimo jak  królewskie mary. 
wieńce laura na czołach, a w ręku sztandary 
mając porozwijane. podobne do burzy.
Kochanku! oni ciebie zwą stąd do podróży-------

Młody człowiek.
Tak! Oni! O na Boga, co go tam nad nami 
z własnej piersi rzuciła ludzkość przed wiekami 
wstanie dzień od pożarów złoty, purpurowy, 
od krwi, g’ośny od jęków i od grzmotu dział!
Pairz tam za morze — tam. gdzie będzie łona krwawa, 
tam — w ogień: tam wśród oguia będę siał, 
jak  salam andra Rtrasznym otoczon płomieniem!

Siawal
Ladzie będą konali z mem w ustach imieniem, 
jedni klnąc, drndzy moje błogosłLwiąc imięl
P atrz  t a m  za morze — w dymie,
w knrzn, we krwi, wśród potarganych ciał: 
tam będę stał
J a  wódz — jak  gniewu bóg!
P itr z  tem! — tam wzniesie się czerwony
sztandar, czeiwony od barwy i oa k rw i-------
sztandar helotówi
Tam zadrżą ziemi trzony
i zawali aę św iata rusztowanie!
Tam już pochodnia rzucona w stóg, 
tam jnż się t l i -------
tam już pożar w ybtreba wy1 uchnąć gotów!
Naprzód! Naprzód! Naprzód! W otchłanie!

Echo.
W  otchlanie!...

Kazim ierz letmajer
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owania godnem — wywodził — gdyby 
argi na ucisk, podnoszone przez Polaków, 

yły zgodne z prawdą. Ponieważ atoli rząd im 
zaprzecza, narodowi liberałowie z czystem su­
mieniem mogą pop erać autipulską politykę. 

3  „ M a m y  w a s  w g a r ś c i  — wołał do Pola- 
Gh ków — j u ż  w a ś  n i e  p u ś c i m y !  Jeste-
■ ście z nami złączeni na w iek i'-* Jedynie wolno- 

myślny poseł K i n d 1 e r z Poznania, członek 
frakcyi zmarłego Eagemnsza Richtera, miał od- 
y agę nazwa S rzecz po imienin. Stwierdził on, 
ze Polakom faktycznie wyrządza się krzywdę, 
że komisya kolon.zacyjna wytwarza stosunki 
nieznośne, że demoralizuje Niemców; o proje­
kcie przymusowego wywłaszczania powiedz.ał 
zaś, że gdyby go przyjęto do polityki anti pol­
skiej, fak t ten wykreśliłby Prusy z rzędu 
państw  knlturnych. Mówca ten zalecał wkońcu 
polityką pojednawczą względem Polaków.

I  mówca centrowy, poseł W a l l e n b o r n ,  
wyrażał rozmaite wątpliwości co do etycznej i 
praktycznej wartości komisyi kolonizacyjnej, 
jego Kolega zaś ks. A b r  a m s k i ze Śląska, 
stara ł się przekonać rząd, że wyłącznie tylko 
pruska polityka gwaitów obuJz5ła ducha pol­
skiego wśród dawniej tak  wiernego dla rządu 
polskiego ludu śląsk.ego. Lecz mowy te, nie­
śmiały wyraz nieczystego sumienia, przebrzm iał/ 

j  w Izbie bez wrażenia. Drngi poseł polski, dr
4  S k a r ż y ń s k i ,  zarzucił też stronn.ctwom „n- 
n  tipolskim otwarcie, że w głębi duszy są prze- 
1  Konane o u'ewłaiciwośc> gnęr ienia Poloków,

lecz że tego przyznać nie chcą z egoistycznych 
w ig lęd 'w  politycznych. Z d-ugiego przemówie­
nia ministra Podbieiskyego dowiedziano się, że 
rząd będzie nadal nietylko tworzył kolonie nie­
mieckie, lecz także w i ę k s z ą  w ł a s n o ś ć  
n i e m i e c k ą  w polskich dzielnicach. To bar- 
dz.ej jeszcze utieszyio chciwe serca krzyżackich 

gd epigonów. Komnż bowiem odda rząd w kony- 
P  gtną dzierżawę te nowe domeny, jeśl nie y m  

samym Niemcom, od Których je odkupił za W  
jeczne ceny?

Na tern zam tuięto dyskusyę i memoryał ko­
misyi kolonizacyjnej przyjęto.

Rząd tymczasem inny jeszcze sposób obmy­
ślił na „ratowanie niemczyzny na wschodzie**. 
W ielką sensacyę wywołało w prącie niemieckie; 
niespodziewane, ryczałtowe wyniesienie do s ta ­
nu szlacheckiego kilku niemiecko-żydowskioh 
bankierów i kapitalistów. W Niemczećh rzad- 

W cze to wypadki, niż n was, w Austrvi. Kouser-
■ watywne i szlacheckie pisma niemieckie me 

M o j i j  zachwycone tym faktem. N iezadow oleń  
W  rychło atoli uśmierzyła wiadomość, że to kfeo- 
'  wanie nowej szlachty ma równ. sz ścisły zw ią­

zek — z polityką antipolską. Dowiedziano się 
mianowicie, że rząd systematycznie zam erza 
wynosić do stanu szlacheckiego tych bogatych 
„burżujów** niemieckich i żydowskich, którzy

uj zaKupywać będą na wschodzie większe obszary 
"i ziemi, „zagrożonej przejściem w ręce polskie**, 
<  i tworzyć z nich, celem ich zabezpieczenia dla 
?  niemczyzny, m a j o r a t y .  Za warunek atoli po- 
X  stawiono zaznaczenie w akcie fundacyjnym, że 
3  agnaci n i e rj-rnieckiego pochodzenia nowych
5  tych ordynaljwę nigdy nie będą mogli dziedzi- 
y  czyć ich majoratów Za każdą cenę więc rząd

pm^kj^/fl-ugnie wydrzeć ziemię z rąk  polskich, 
tego nie potrzeba chyba jeszcze doda- 

że ohydnej wprost zbrodni dopuści się 
Polak, który jeszcze chociażby piędź 

iem ijjorzęd" Niemcom.
m n y iW Ilra w  n a s z y ć * * _zaw' 

jeszcze pierwszym n u r . - 
. biskupa Stablewskiego ze ^ p o łŚ ^ ^ ^ K e m  pol- 

|  skiem o Towarzystwo „S traż4*. JJR ząd tego To-

(
.rarzystw a, na którego czele s^ói p. K o i  c i e 1- 
s k i  z Miłosławia, bardzo zaszkodził jego po­
pularności i rozwojowi przez zajęcie zńyt ugo­
dowego stanowiska wobec znanych okólników 
arcybisKupich. Na szczęście wyręczyli go człun-

dził uroczystość kościelną p o l s k ą .  Wobec te­
go na oznaczony dia komunii dziań z 35 dzieci 
polskich przybyło do kościoła tylko j e d n o ,  — 
które wprost przekuoiono.

Rodzice wszystkich innych oświadczyli, że 
nie puzwclą, aby dzieci ich, wraz z niemiecki­
mi, traKtowane również jako niemieckie, odbyły 
ten ważny akt religijny Rozbudzeni 3 silnego 
ducha narodowego wśród Polaków w Berlinie 
jest w niemałej mierze zasługą wydawanego 
przez p. Karola R o s e g o ,  a przez p. F ran c i­
szka K r y  s i a k  a doskonale redagowanego; 
„Dziennika Berlińskiego**.

Z dantejskich głębin.
Ni* brdile wca> pnesadą, gdy kopalnie węgla 

w Courriśres porównamy 1 dantejiklem podiiemiem. 
Wstriąaająee w lz/e poety włoskiego, przygniatające 
swoją potęgą czytelnika, 04 ostatecznie tylko wi- 
lytm l, gdy tam, w północnej Francyi, w głębiach 
dusznych ziemi, rozgrywają się realne tragedye, 
przemawiające z niezrównaną siłą do Indzkiej da­
sz? właśnie swoją rzeczywistością. Nawet wiado­
mość, ze z d o ł a n o  p r z y p a d k o w o  w y r a t o ­
w a ć  13 g ó r n i k ó w ,  obok radości wwołuje głę- 
Dokl smutek, że tam j e s z c z e  m o g ą  z n a j d o ­
w a ć  s i ę  l o d z i e ,  konający w straszliwy sposób 
w olbrzymio, grobie. To, co się dzieje w Courrió- 
res od trzech tygodni, zasługuje na baozna uwagę 
nietylko jako żywiołowa katastrofa, ale także ja ­
ko ż y w y  o b r a z  s t o s u n k u  k a p i t a ł o  do 
p r a c y .  To jest pobojowisko, na którem legli szla­
chetni w walce z bezwględnj mi. I jeżeli myślący 
lnazle nie żądają z tego powoda zemsty, to pragną 
natomiast, ażeby na przyszłość do ślepej a podstę­
pnej walki żywiołów nie Drzybywa’a chciwość ludz­
ka, lekceważąca najwyższe dobro ludzkie: życie.

Powrócimy jeszcze do tych awag, a teraz zano- 
tujem sam fakt wyratowania 13 ładzi, uzupełnia 
jąc wczorajszy telegram. —  Otóż opowiadania na­
ocznych świadków niezupełnie się zgadzają co do 
szczegółów pierwszego spotkania, co prsypisać na­
leży tej okoliczności, że pośród mroku w kopalni, 
a zwłaszcza skutkiem wzruszenia ratująoych, nie. 
podobna żądać zimnej obserwacyi szczegółów, *re- 
sztą podrzędnych. Wedle jednej wersyi, podanej 
przez naocznego świadka, wc^orsj rano zjechali ro 
botnicy do kopalni, aby ocryścić zasypaną gruzami 
sztolnię w szybie II i .torować drogę do szybn III. 
Nagle wyjechał na śviat jeden z robotników napił 
nieprzytomny ze wzruszenia i zawołał do mającegu 
służbę inżynera. „Ns dole jest 13 żyjących zwłok, 
chcą się wydobyć1-. — „Żyjące zw łok i?—  zapytał 
zdziw iony Inżynier — co to znaczy ?“ —  »Tak 
jest —  odpowiedział £Órn’k. —  Żyjący ludzie, któ- j 
rzy uszli przed zatistrofą*. Inżynier 1 robotnicy 
rzucili się Bplessnie d* wejścia Bzybu i zjechali na 
dół. Niebawem sławiła się winda, z której wysia­
dło 13 robotników, d> cleni podobnych

Wedle drogiej weriyi, górnik D n f r e s n e  był 
plerwBzym, który w kopalni usłyszał szmer, a na­
stępnie Jęki w głębi sztolni. Dufresne z całej siły 
za./ołał: „Towarryse1 Bracia!** i zaraz otrzymał 
odpowiedź. Przytłumbne głosy jakby z gardła ści­
śniętego dobywały si  ̂ z niewidzialnej ciemności:

—  Chodźcie tutaj1
Grupa górników, Itóra zjechała do kopalni dla 

uprzątania pruiów, nuciła się w kierunku owyob 
głosów 1 wnet odsi' ,\ła  13 żyjących towarzyszów 
pracy Przy tej czy.^ośei rąbkow ej odznaczyli się 
zwłaszezz r o o n t n l c y . ^ r o u i  1̂ ' 1 1-1.*' ia-

i? O W Ą .  R i  F O E  M A, Niedziela, 1 Kwietnia i»Oe.

kowie „Straży n a  p r o w i n c j i ,  piętnuiąc 
uległość arcybiskupa/ dla rządu pruskiego ra  
wiecach w sposób bardzo dosadny. Spraw a ta 
oprze się podobno rzeczywiście o Rzym.

W alka pomiędzy władzą duchowną — w tym 
wypadku n ie m ie ^ ą  —  a polskimi katolikami 
toczy się także w B e r l i n i e .  J a k  wam jnż 
wiadomo z gazet, proboszczowie tam tejsi odma­
wiają Polakom / należytej opieki duchownej w 
ję yku Dolskim wobec czego Polacy zamiesz­
kaj. w Berlinie, bojkotują niektóre tamtejsze 
kościJy . J a k  solidarnie zaś sta ją  w obroni 
swej narodowości, dowodzi fak t następujący. 
ProDOszcz kościoła św. Piusa odrzucił żądanie 
polskich rcplziców, ażeby dla ich dzieci przy­
stępujących po raz pierwszy do komunii, urzą-

zrówna w pracy
J ^ ^ p f f e r j a r ź n i
komitego gwizdanis 
£ów. Oni to nic trze,

u, ort*] pt/*a 
gów ze ana- 

'Zti swoich kuple- 
m airi i zachęoali resztę 

górników do aieyi ratunkowej, g jy  niejeden już 
wątpił o skutku.

Gdy winda z wyratowanymi zatrzymała się na 
powiericnni ziemi, górnik Nemy wybuchnął śmie­
chem obłąKinego i dopiero po drugiej chwili zdo­
łano go uspokoić, A nie był to człowiek, skłonny 
do hlsteryl. Tymczasem dokoła szybu zgromadziła 
się już zuu,zna gromada rodzin górnlczyeh. Nemy, 
ujrzawszy swojego ojca, powitał go z płaczem, a po­
tem zaczął opowiadać o s rojem ocaleniu.

— Gdy wybucn wstrząsnął kopalnią, napełnia 
jąc ją gazami i nie.no inem gorącem, ncieaałem na 
oślep, potykając się nt trapach. Dotarłem do końca 
chodnika, gdzie znalazłem 12 towarzyszów. Ujrza­
wszy mnie, podnieśli oni okrzyki rozpaczy, sądzili 
bowiem, że zdołałem dotrzeć do szybn i windą do­
stać się na świat, ażeby następnie zarządzić czyn 
noścl dla ratowania ich. Dodawałem im otuchy, jak 
mogłem. W kącie ganku przebyliśmy 8 dni. Na­
kręcałem zegarek, wiedzieliśmy więc godziny i zmla 
ny dnia i nocy. Niestety brakowało nam żywno­

ści. P s y k a l i ś m y  z i e m i ę ,  ż u l i ś m y  k o r ę  
a 1 ir .1 * w m, w ten sp >sób ot’ ,kuj?,c żołądek. Ale 
nie Kuleliśmy światła i pośród ciemności byliśmy 
skazaii i na bezczynność, itór 1 nas straszliwie gnę­
biła. ' ^reszcie po omackn zaczęliśmy szukać wyj­
ścia I :.po długiem błąozenlu doszliśmy do s t a j n i  
k o ń s k i e j .  Tutaj prze* dwa dni żywiliśmy się 
r e 1 1 i ą o ws a ,  pozostałego po koniaob, a potem 
chwyciliśmy się p a d l i n y  k o ń s k i e j ,  która sie 
już roMCi&dał* Na szczęście mieliśmy wodę, 1 mżącą 
do pojenia koni. W ostatnich dniach próbowaliśmy 
dzielió się na grupy i w ten sposób szukać ratun- 
ka. Wcioraj uczuliśmy lekki pvąd świeżego powie 
trza 1 to nam dodało nieco siły. Zawlekliśmy się 
dhioj do miejsca, gdzie n*s wreszcie znaleziono.

To opowiadanie proste górnika, który te straszne 
dzieje uważa jakby za rzec? naturalną, wstrząsnęły 
słuchaczami. Tymczasem przybył lekarz i kazał 
wszystkich nratowanycł odstawić do szpitala, gdzie 
ich zbalanc L*xarz oświadczył, ż.. z powodu ży­
wienia się drzrwem, ziemią 1 zepsułem, mięsem, za­
chodzi obawa febry infekcyjnej, mimo to wyraził 
nadzieję, że zdeła utrzymać przy życiu wszystkich 
trzynasta. Jeden z niob podczas w/Dnrłm został 
zraniony w oko, a rana ta, zaniedbana przez 20  
Jni, zaogniła slj. Pokoje, w których umieszczono 
uratowanych, masiano zaciemnić, gdyż chorzy, po 
trzech tygodniach, spędzonych w c!emności, nic uno­
szą światła. Prócz tego przez cały czas pobytu 
w Kopalni prawie wcale nie BDali, prócz gorączko­
wego drz.mania i to ich również bardzo osłabiło.

Do szybu nr 2 napływają zewsząd tłamy rodzin 
górniczych, które żywią nadzieję, że jeszcze i dia 
innych jest możliwym ratunek. Pojawiła się nawet 
pogłaska, jakoby ndało się jeszcze wydobyć 4  gór­
ników, aie była fałszywą niestoty. Pośród górników 
zapanowało ogromne wrzenie, zwłaszcza kobiety od­
grażają się, twlerdiąo, że gdyby im pozwolono zje­
chać do kopalni, to byljoy  wyratowały swoich mę­
żów. Władze wydały zarządzenia wszechstronne, 
obawiając się groźnych rozruchów. W Paryżu wia­
domość o wyratowaniu tej garstki górników wywo­
łała ogronuą radl sć, a,(3 równocześnie i zarzuty, 
że lyrekcya kopalń mogłs była nratowić wielu łg- 
Litników, gdyby energicznie była przystąpiła do 
czynności ratunkowych.

I rzeczywiście ta uwaga nasuwa się mimowoli. 
Wszak posiadano dosyć przyrządów ratunkowych, 
nie brakowało ochotników, którzy chcieli siłą dostać 
się do kopalni, ale dyrekcja oświadczyła, że ratu­
nek niemożliwy i zastanowiła całą akoyę. A w ta 
kich razś.ch n a powinno się mówić o niemożliwo­
ści, choćby istniała zurełna pewność teoretyczna. 
W .a Jol razach do ostatniej chwili powinno się 
robić wsiyctko, co tylko leży w mocy ludzkiej. Te­
go w Courrlóres nie uczyniono.

S --------------

Po mowie ministra skarbu Cesela, który pro­
sił o odrzucenie wszelkich poprawek, Izba przy­
jęta ustawę. Rezolucje posła Stw iertni przeka- 
zano komisyi budżetowej.

Następnie Izba obradowała nad ustawą o 
p o d w y ż s z e n i u  e m e r y t u r  s t a r e g o  s t y ­
l u  d l a  w d ó w .  Po krótkiej dyskusyi, w której 
między innymi poseł Stw iertm a postawił rezo- 
lucyę z wezwaniem do rządu, aby zrównał eme­
rytury  starego stylu waów po fankeyonarynszach 
kolejowych z emeryturami wdów po urzędnikach 
państwowych — przyjęto ustawę w 2 i 3 czy- 
taotu

Wreszcie Izba przyjęła w 2 1 3 czytaniu po 
referacie posła D o b o s z y ń s k i e g o  ustawę o 
c z a s o w e  u w o l n i e n i e  o d  p o d a t k u  c z y n ­
s z o w e g o  przebndowli ze względów asanacyj- 
nych i komunik, w K r a k o w i e  i Bernie.

Po wyczerpaniu porządku dziennego Izba od­
roczyła ^ię do w t o r k u  24 k w i e t  n i a.

Przed zamknięciem posiedzenia odczytano je ­
szcze szereg zgłoszonych interpelacyj, a miano­
wicie posła B o j k i  i tow. w sprawie założe­
nia k o n s u l a t u  S t a n ó w  Z j e d n o c z o ­
n y c h  w G a l i c y  i; posł 1 O l s z e w s k i e g o  
i tow. w sprawie urzędowania burmistrza w 
Tuchowie Jan a  Krygalskiego; posła D a s z y ń ­
s k i e g o  i tow. w sprawie konfiskaty broszury 
prof. Baadouin de Courtenay p. t, „Z kongresu 
antonomiotów, albo reprezentantów narodowości 
nia-rosyjskich4* i posła D a n i e l a k a  i tow. w 
sprawie postępowania pruskich w h az  poczto­
wych przy przesyłaniu listów z polskiemi ad­
resami; posła R o m a ń c z u k a  i tow. w spra­
wie postępowania władz galicyjskich z ruską 
ludnością; posła B r e i  t e r a  i tow. w sprawie 
stosunków, panujących w urzędzie górniczym 
w Morawskiej Ostrawie.

Kom'sya dla reformy wyborczej nie odbyła 
wczora posiedzenia. Rozpocznie ona dalsze ob­
rady nad reformą również dopiero dnia 24 kwie­
tnia.

nazywają „rybami kwietniowymi*4. Otóż panował 
iwycaaj posyłania pierwsaych złowionych ryb oso­
bistościom wybitnym, gdy jednakże połów uawiódł, 
dowcipnisie poByłali iałssywe ryby kwietniowe.

Anglicy uprawiają z samiłowanlem .Prima-Ay 
lis,“ a daień ten u wielu nasyw* się „Ali poi’» d»y 
10 jest „daień wBaystklch głupców.“ W historyi . 
chował się pomysł aprllisnwy, uraądiony w Londyn 

| przez nieznaną osobę w r. 1860. Owego roku ania 
. 31 marca klika tysięcy osób otrzymało zaprosinnii 

la nieczystość „mycia białego lwa“, która miała'"' 
j się odbyć w pałacu królewskim nazajutrz, to jest 
[ l  kwietnia. Po niewrż zaproszenia po wsielkiej for­
mie były wypisane na oryginalnych blankietach 
dworskich, więc nawet najostrożniejsi padli ofiarą 
mistyfikacyi. Na drogi dzień przed zamkiem kró- 
1 iw. k m zgromadził się tłum osób, odświętnie obra­
nych, które przybyły bądź powozami, bądź pieszo. 
Gawledź uliczna, widząc to niezwykłe zebranie na 
pływała tahże na plac przed zamkiem, gdzie wkrótce 
powstał ogromny ścisk Dopiero policja rdołata roz­
pędzić tłum i przekonać zaproszonych, że blankiety 
8ł  oryginalne, ale zaproszenia pisał niepowołany 
dowcipniś.

Do Polski przywędrował ten zwyczaj z zachodu 
w XVI wieku. Uprawiano go dawniej z wielkiem 
zamiłowaniem, aie z biegiem la t, awłaszsza osta­
tnich, corrz włęcej zapominamy o nim, jak zresztą 
o wielu invy*h zwyczajach Mamy tyle niesc*d*ii- 
nek, niezależny eh od nas że ule potrzebujemy 1 
kać na Prima Aprilis. Ale kto ma wolną myśi 
choćby tylko niezbyt oiężkie brzemię trosk, niec 
nie choruje na wielką powagę i zabawi się 
Prima Aprilis. Wszak stare przysłowie nasze po­
wiada: „Dobry żart, tynfa wart1*. Przygodny.

Ostatnia nosiddzenia Raoy listwa.
Iz la  posiVika Rady państw a przyjęła wczo 

raj w drngiem i trzeciem czytaniu ustawę o 
podwyższeń r.em erytur nrzędniKów państwowych. 
W dalszej dyDknsyi przemawiał poseł S t w i e r -  
t n i a ,  Który oświadczył, że Drojekt ustawy jest 
wprawdzie dowodem postępu, lecz koszta tego 
postępu musza płacić s a m i  u r z ę d n i c y  P ań­
stwo jest widocznie bardzo biedne, skoro nie 
może zmniejszyć urzędnikom państwowym nało­
żonych na nich ciężarów. Gdyby urzędnicy pań 
stwewi zwrócili się byli do prywatnych Towa­
rzystw asekuracyjnych, bylib * więcej iiKorzy 

ż reaohifty?
proponowali- przez komisyę w tei sprawie. Zs 
w ierają on-ł wszystkie postulaty, podiiiesmne ’y 
Izbie. Następnie oświadczył się mówca z* żąda­
niami p e r s o n a i u  k o l e i  p a ń s t w o w y c h ,  
który pod yjric i względam. jest upoiledzoay. 
Mówca zgłosił w ty n  KidrunKU dwie rezolucje, 
wzywające iząd 1) aby am erytary perso^aln 
kolejowego podwyższono według norm istnteją- 
cych dla w o d n ik ó w  państwowych; 2) abv eme­
rytury  wdów pc funkeyonarynszacn kolejowych 
zrównano z em erytnrniri wdów po urzędnikach 
państwowych Przechodząc dto zapowiedzianego 
przez rząd przyznania, dodatku drozyźuianego 
trzem n a jn ^ z y m  klasom urzędniczym personalu 
kolejowego, a-ionstato^ał, że u r z ę d ń y  dio otrzy 
mali dotąd ani balerr.a. Mówca inelc-wał więc 
do ministra kolei o jak  najryd łejsze przyzna­
nie tego dedjuku. Dalej p o 'n ió sł, że przkz za 
prowadzenie lautom atycznago awansu p;'ftarzę- 
dmków koiel państwowycn, pewne kategorye 
personalu JiŁnały krz; wdy W końcu oświad 
czył, że pędwe głosował za przedłużeniem, lecz 
nie spocznie J 3rwej, póh i słas no żądania fu 
cyonaryuszówi państwowych i kolejowych 
zostaną odpo5viedmo uwzględnione.

Prim a Aprilis.
Kto ma jesicz. tyle humoru w tyoh ciężkich 

i łanach, że na „Prima Aprilis1* zwyczajem staro­
dawnym zachce zwodzić swoich przyjaciół, znajo­
my «h, krewnych (t'ąoł to nieco klepsydrą), ten 
może jutro do sjt«. użyć tej zabawki, gdyż pierw­
szy drień kwietnia wypada w bieżącym roku na 
iiHizlol* Będziemy wypoczywać, nawzajem się zwc 
dzid, brać pieniądze, płacić aługi, cieszyć się i na* 
rzekać Do tego zresztą nie potrzeba „Prima Apri­
lis **.

Po tych głębokich uwagach fllozowicznych, któ­
rych nie powstydziłby się żaden referent większo­
ści krakcwitkiej Rady miejskiej, należy coś powie­
dzieć o powstaniu kwietniowego zwodzenia się. —  
Zaglądnijmy do „Encyklopedyi staropolskiej“ Glo­
gera „Początek tego zwyczaju —  powiada Glo­
ger —  niektórzy wywodzą od uroczystości daw­
nych Rzymian na iześć bożka śmiechu i wesołości, 
wiadomo bowiem, że poganie rzymscy nowy rok 
rozpoczynali w dain 1 kwietnia, wśród najwesel 
szych zabaw. Inni ntrzymają, że żydzi, nie wib- 
rząc w Zmartwychwstanie Pińskie (Chrystus Pan, 
dnia 30 marca przybity na krzyża, w dniu 1 kwie­
tnia powstał z grobu), żołnierzy i wszystkich u- 
ocyli kłamać. W Polsce od czasów dawnych w dniu 
tym rozsyłaB0 listy ze zmyśltnenai wiadomościami 

ły lk n  k
Aprilis**, a tzkże zwoa*ono ustnie, abr raśmiać się 
z łatwowiernych. Stąd przysłowie: „Ns. prima Apri­
lis nie wierz, bo lię omylisz1*. Lu i  zowie zwyczaj 
ten po swojsmo „prymapryliz**.

Zaglądnijmy do innych źr£d«ł. Otóż na podsta­
wie rozmaitych wskazówek specjaliści od „Prima 
Aprilis1* tak nas pouczają: Podobnie, jat dotąd, 
chrześcijanie koptyjscy rozpoczynają rok z dniem 
1 sierpnia, syryjscy zaś z dniem 1 września, tak 
aaown w wiekach średnich rozpoczynano go albo 
z dniem Bożego Narodzenia, albo a dniem Zmar- 
twychwitanla Pańskiego. We Francyi uroczystość 
noworoczną obchodzono dnia 1 kwietnia i dopiero 
w r. 1560 przeniesiono ją na dzień 1 stycznia, 
przyczem dawano sobie nawzajem upominki nowo­
roczne. Wśród lndn zmiana ta nie rychło się przy­
jęła, więc dowcipnisie w dniu 1 kwietnia posyłali 
zuajumym ndana życzenia i pudarnnki, często bar­
dzo dowcipnie urządzając rozmaite niespodzianki. 
We Francyi awyezaj ten ma nazwę: „donner nn 
poisuon d’aYrll“, dać „rybę kwietniową**. Nazwa ta 
nie pochodzi stąd, że w kwietnia słońoe wstępuje 
w znak ryby, ale ma swe źródło w tej okoliczno­
ści, że na południowych wybrzeżach Franoyi o tej 
porzs rozpoozy na Się połów mi krel, które rybacy

««.»•

eh t> 1

Z uwag pesymisty
(I ist nieśmiałego p ma z Wiednia — Woif niesie deskę 
cD&neua. — Sistory* o dwóch nisdiwii diiach, z któ- 
ryca jeden już uciekł, a drugi ma zamiar to s_.nn u 
oiTuić. — Propozyuye zmian w opowieści c Ant mim i 
B redykuie — Wdłięozność za oszczędzenie mi trndu.)

Ponibważ niepewne są, mimo nainowszych 
poisko-wszechniemieckich konjunktur, losy par­
lamentu wiedeńskiego, spieszę z zamieszczeniem 
ostatniego listu „nieścm łego posła*4, nadesłane­
go mi. jak  zwykle. Drzez jednego z niedyskre­
tnych. przyznaję, jego przyjaciół.(

\  W i e d e ń ,  27 marca.
Ali Heil! Zaczynam od tego pozdrowienia 

wszech niemieckiego, bo my teraz idziemy z Wol­
fem i Schoenererem. Na własne oczy w działem, 
jak  jedna z ekscelencyj naszych pod rękę cho­
dziła z F rark iem  Steinem, a gdy się rozsta­
wali, to podali sobie prawice i wymienili po 
zdrowienie „Ali Hoil4*.

Właściwie co w tem pozdrowienia zdrożnego? 
„Nowa- Reforma44 napisała pod tym tytułem ar­
tykuł- który ogromne w Kole wywołał oburze­
nie. A dlaczegóż „Ali Heil44 ma ty ć  gorsze np. 

-  od „Habe die E hre*4 lnb t. p.? Słoi70 ci daję, 
3  to tylko uprzedzenie. Można się do tego przy- 
fi zwyczaić. Ja  jnż sam kuka razy pozdrowuern 
►* posłow Diemieckich tem „Ali Heil!44 i dobrze 
"  mi poszło. Śmiai’ się
3# Okropne, powiadam Ci, mrmy tn ta j w Kole 
2 czasy. Takich zgryzot jeszcze u nas nie było. 
^  Fkscelencye, hrabiowie, baronowie, chodzą, ja* 

ł  struci. Ani z nimi gadać. W łaśnie chciałem po­
mówić z Ekscelencyą prezesem o Twoim Józku, 
żeby go już raz tym komisarzem zrobili, a on 
jak  się ofuknie: dajże spokój, powiada, teraz 

‘ iea'--Thrsłeś protekeyami. Dach,

wiada, pali się nad nami (aż sitj przeląkłem), 
a ten mi zawraca głowę awansem

Idź do B ylardta, dodał, zobaczysz, jak  cię 
ładnie przyjmie. Czy ty, kolego, nie czujesz, 
rzekł wreszcie trochę udobruchany, że my te ­
raz prowadzimy wielką pt litykę narodową i ta 
kiemi bagatelkami zajmować się me możemy? 
A ja  mu na to: dokądże mam wreszcio czekać, 
Ekscelencyo? Jeszcze ś. p. Jaw orski obiecał mi 
tę  protekcyę, potem Ekscelencyą mi przyrze­
kłeś. a teraz znowu słyszę, że nic pora. Kie­
dyż będzie wreszcie pora? — mówię już ziry­
towany. A on na to  uroczystym głesem: Cze­
kałeś tyle. poczekaj jeszcze. Wiesz przecież, że 
wyodrębniamy Galicyę. Niechno my się tylko 
W iednia pozbędziemy, to awans twojego kuzyn­
ki* będzie drobnostką. Będziemy wtedy u siebie 
w domu.

To Ci tylko piszę, Mój Kochany, na dowód, 
że zawsze o Tobie i o Twoim Józku pamiętam 
(a niechże przecież poprawi jnż raz ten egza­
min!), tylko zawsze jak iś „pech44 wlezie w 
drogę.

Z dzienników już wiesz o wyodrębnienia Ga­
licy i. Była o to okropna aw antura w Kole. — 
Wyobraź sobie, naw et ks. Pastor poszedł w 0- 
pozycyę z czerwonymi demokratami Ale eks- 
celencye zacięły się n a  Gantscha. Bo też z ni­
mi postąpił nieludzko Po tylu latach wysługi, 
puszcza ich z kwitkiem, jak  służących.

Pytam  się przed posiedzeniem Koła jednego 
z naszych: jakże to, z Wolfem i Schoenererem 
mt.my iść razem? A cóż ci to szkodzi — po­
wiada —  jak  oni nam wyodrębnią GaUcyę, to 
pal ich potem dyabli! No tak  —  mówię — ale 
to przecież nie od nieb zależy. A jak  też z wy­
odrębnienia nic nie będ::ie, ro tylko przyjaźń z 
takim Wolfem nam zostanie 1 Ale go nie prze­
konałem. A na K o'e n -<sze ekseeleneye tak  pa- 
tryotycznie iiraemawiajj-. fce kamienieby 

Kn

niezależnej Poliiki zyskamy! Mniejsza o to, kto 
uam daje i dla czego, bierzmy, kiedy nam da.,ą.

No, i cbcieliilmy brać, ale nam nie dali Ten 
Gaatsch, to z piekła rodem rairister. Powie­
dział, że nie wyodrębni Galicyi, ■ kwita. Szko 
da z nim ga^a> Rozjadł s :ę na naszych i ani
się patrzeć na nich nie chcą.

Mój Boże, gdzież to te  czasy, kiedy nasi 
w parlamencie otaczali ławę ministrów, każdy 
z nich uprzejmi 9 się witał, pogadał... Teraz mi­
nistrowie ndają ,' że nas nie widzą. Gantsch ma 
przytem wygodę z przepaską na jednem oku i
zawsze tą  stron* się zwraca, jak  tylko z nas
który nadchoJyf.^j

nam. że mnie się to całe w. 
i nie poaoba. J a  się /o - tak 
Wiednia, że żalby mi 'dj ło z ni^ 
a jak  nas w r »di rębnią t '  po 
parlamontu będzie jak  La le- 
is do W nie donaszczą; 

hrabiow ie i co najmniej 
i - u j e  jeździć będą w de 

1. acyi do p a rla im ^ t '• n®* żaden się nie do-
ciśme.

Do Lwowa ę 'os wieduiii, całuję
rączki! Prowincy® stolicy. Turaj' ni? czło­
wiek napracuje P1 ioczór
za to, czy to u P 4 1 '■'» czy
do „Susses M> e » « “  ®wisz
w dobrem t.owa - we
Lwowie co? Ni J

Mówię wczoraj 
będzie, co chce, 
bie. Szósty rok 1 
ście ranie do gi/^®

K r o n i k a  K r a j  o - p a .

Pomnik A. Mickiewicza w Wadowicach. Pisza 
nam z Wadowic: Przypominamy wszystkim życzli­
wym idei Wanleiiienls pomniczka geuiainemu wie­
szczowi w Wadowicach, że staraniem młodzieży' 
gimnazjalnej ma slą odbyć na fundusz pomnikowy 
dnia 1 kwfetnia w tamtejszym Sokoie „Wieczór 
trzech wieszczów14 z bardzo urozmaiconym progra­
mem, w który wchodzą prócz deklamacyi, produkcyj 
wokalnych i orkiestry stzdenckiej, także wyjątki 
z „Kordjana*4 Słowackiego I „Wesela14 Wyspiań­
skiego.

Barozc to pięknie świadczy o ducha panującym 
wśród młedzieży gimnazjum, ja* i kierownictwie 
zakładn, umiejącego zwrócić jej pragnienia i ener­
gię poza nauką do idealniejszych dążeń.

Ze Skawniny piszą nam: Odbył clę a nas nie­
dawno wiec przemysłnwy, zaimeyonowany przez Li­
gę Domocy przemysłowej. Komitet miojscowy pod 
przewodnictwem radcy sądu p. Kuzi poczynił sta­
rania około arządzenk wiecu i wystawy, tak gor­
liwie, że w wiecu wzięła udział liczna publiczność, 
a wystawa wypadła imponująco. W obszernej sali 
„SoKołu** zgromadzono prawie wszystkie jrodukta 
wyrobów miejtoowych i okolicznych, a więc wyro­
by koszj kardkie, które tysiącami idą rocznie za gra­
nicę; hafty i koronki tynieckie, zapzlki nuwo do- 
watałej fabryki w Siedzinle, guziki, gorsety, wy­
roby stolarskie, zwłaszcza skrzynie malowane w kwia­
ty, sery z Wiblkich dróg I t. p. Bardzo ładni* 
przedstawiały się wyroby ręczne z drzewa, wyko­
nane przez uczniów szkoły skawińskiej

Wyrtawa ta była ^isja^o j^jaohunkiem stan . 
pi-iism. .'słn w okolicy ii wyd?

_ _
m y u ł f l W h K d l o w rs.zie, w ceiu 
ręce sprzedaży wyrobów koszykarshisb. Towariy 
stwu to liczy już kilkudziesięciu ezłonków i rozpo­
rządza kapitaiam 6 000 koron. Na -zale Towarzy­
stwa stoi radca p. Kazia, do Bady. nadzorczej we­
szli: ks. FMs, ks. Jabitńskl, pp. Lorenz, Spett, 
Mroczkowski, Ludwikowski Kozłowski, opielmann; 
dyrektorami wyoiam pp. Kwiecińf,kiego Czapkie- 
wicza i Scrosintkiego, buchalterem p. Ponoreckiegc, 
sekretrrzem p Czapkiowiczz. — Toaorzyscwo ma 
wszelkie dane uo rozwoju, bo WyrfŁiał krajowy za­
łożył ta w bielącym rohu szkołę koszykarską.

V Zakopanem odbyło się r niedzielę duia 25 
marca waiue zgromadzenie członków ntowarzyszenia 
„Schronienie nauczycielek i nauczycieli**. Po udzie­
lenia absoluti im ust pującema wydziałowi, wy­
brano nowy za. -ąd, w 'którego skłid weszli: Tar­
kowa Michr.lina, pszewodniaząca,, Surzydf-a Helom, 
sekretarka, Stuszol Walenty, skarbnik, Zieleziń^ka 
i dr Zygmunt Kostki*'^*- u 0 komisyi rewizyjnej 
wybranu: hr. Tarnowską, Józefa Turka i dra Brze­
zio e.Meko

^U^rkrzyszenie otrzymało m-wy statut, na pod- 
htaei któregc będą od.ąd mogli korzystać ze schro­
nienia nietylko nanczjicieikl. ale tal że nauczy ciele.

J a  Ci się p l 
odrębitienie G.| 
przyzwyczaiłen 
się pożegn&ć 
słów z Galicyi 
karstwo. W tedj 
tylko sami ks* 
baronowie lub

niech 
w Iz? 
izcze-

tm  ja
wrócę” do domn? t0 n  nnia: Co,
powiada, teraz 
czekaj, jak  p r a y ^ -*̂

Czekajże tam-11' 
bs.dżerie b

1 "m' Po 
.dasz. 
prz”

(pamiętasz, jednę Ci naw et w ygadał1 na), a 
wybrali generalnych mówców ' ja  spa­

lin z porządku. Taki B erger alb o  Stein po- 
Iziałby „AU H eil44, ale mnie wściakiość bie- 

Czekaj, a tymczasem rozpędzić nas mogą 
chwili.

iaczymy się zti kilka dni, bo ten kochany 
już nas posyła na św ięta z końcem 

;o fn ia  Pam iętaj, pilnuj starosty, ieby 
kiem Koma innemu mandatu n.e obie 

poświęcania żeoym jeszcze man- 
>wego nie dostał, toby jnż sprawiedliwo­

ści na z;emi nie było.
No, bądź zdrów, do widzenia, „Ali Heil!44

Ten list „nieśmiałego posła4* przypomina mi 
niestałość ludzkich afektów. Pamiętam ostatnie 
czasy prezydentury Baden.ago, jego pojedynek 
z Woifem. Ktoby był wtedy Drz/puścił, źe ten 
saw Wolf przyniesie jeszcze na swoich barkach 
d ę zbawienia dla Koła polskiego! Pokazuje 
się ik to ostrożnym trzeba być w sądach o ło­
dziach! Nie wiele brakowało, a Wolf byłby nas 
wyodrębnił od Anstryi.

utaj znowa przypomina mi się historyjka
0 niedźwiedziu, k tórą onegdaj zakończył dr J a ­
worski swoją mowę w Radzie miejsKiej. Prza- 
y.jy, iadał on, nie bez radosnego odcienia w gło­
sie, że ten niedźwiedź, o któregc skórę manda­
tową odbywają się targ i przedwczesne, może 
jeszcze uciec. Jabym  powiedział, że jeden me 
dźwiedź, symbol wyodrębnienia Galicyi, jnż u 
ciekł 1 ii ie prędko da się z matecznika austrya- 
ciaesro wv Joszyć. A szkoda, ze się pospieszył,
1 nie po;- nehał przynajmniej zabawnej powiast,- 
k ‘ o Antonim i Benedykcie, którą znowu dr 
Jaw orski mowę swoją rozpoczął. Od Antoniego 
i Benedykta zaczął, a skończył na niedźwie- 
d iu, którogo ogon, i tak  już „lncus a n o n ju

AaM k J - ł

ten drugi z  rzędu niedźwiedź znown nam 
umknie, będzie to jnż winą, — przyznaję to 
otwarcie, —  p. Rottera, który mu groził ampu- 
tacyą ogona. Nie znam wprawdzie niedźwie­
dzich uczuć, ale przypuszczam, te  zwierz, ma­
jący tylko kawałek o^ona, musiałby boleśniej 
b rać  jego odczuć, niz luny, ckinpiącj się dłuż­
szym Nie mógł więc przyjemnie czuć się nie- 
dźw edź dotkniętym zapowiedzią, Je mu i tę 
sKromną reprezentacyą ogona Kraków opatpio,

W historyi o Antonim i Benedykcie 
tak  głęboko ukry ta alegorya polityczna, ż e ' 
cztm obrazy secesyonistów-malarzyl Najp* i  
dleczego ten drngi spóloik miał się n azy w ać 
Benedyktem? 3ą wprawdzie w literaturze pol­
skiej, a naw et r  kulturze ślady tego imienia, 
pozostało naw et przysłowie: „łyktas benedy- 
k tu ?44 — ala, jeśli się Die myię, to żaden z rad­
ców* miejskich, a nawet z kandydatów na rad­
ców, tego .mienia me nosił. Czy więc nie było 
lepiej zamiast Benedykta, wstawić np Leopol­
da, Jalm sza, lnb Jan a  Kantego, a zamiast An­
toniego dać Ignacego albo Zygm unta? Zawiła 
historya o wspólnikach niepy przez to nie była 
straciła na nudnej przewlekłości, alegorya zaś 
prędzojby przemówiła do wyobiaźai takich „my­
dlarzy44 artysl yczcych, jak  ja, lnb inni moi ko­
ledzy radzieccy.

Ale mniejsza o alegoryę — jeśli tylko efekt 
pozostaje realny. Jako  redaktor jestem wdzię­
czny pp. Jaworskiemu i Mnczkowskiemn, że tak 
dzielnie bronili Kiaków przed piątym manda­
tem. Gdy przyjdą wybory, zawsze mniej będę 
miał strapieni? z czterema mandatami, niż z pię­
cioma. Dlatego nie gniewam się na konserwa­
tystów krakowskich, że stara li się oszczędzić 
mi trądu.
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T e rozszerzenie instytucji wymagać oędzi* zna­
cznych fundnszów, gdyś wynajęcie oiobnegu domu 
jego nraądaenie 1 t. d. przysporzy wydziałowi wiete 
tross: i trudów Na wainem zgromadzeniu sapacno

dów kom cnikacy jnycu  i san ita rn y ch , nowstały całe 
dzielnice, w K rakow ie n a  ta k  szeroką skalę  w io o -  

la ru c a a  budow lanego to a le  w płynie, 2> v m e 
cdaah , na  miejsca s ta rych  rnder w różnych pnn-

wiele ważnych uchwał, które przynieść mogą wiel- [ ktaeh miasta, powstanie o-ioło 300 domow, uwolnlo- 
kie kor* ścl tak til*atroyi}Bej iastytamyi. Poatano ! nyeh aa podstawie nowej ustawy, n ie  jak dotyeh-
wioao nie przyjm >wać obrożsie chorych, których 
leczenie wymaga abyt d<ur ego czasn l wielkiej 
opieki — a naraża stowarzyszenie, rozporządzając 
skromnemi fandabiaml na cieżkle straty materyal- 
d« —  Jako lassdę przyjęto dać możność pooytn 
w schronienia prxe* 3 miesiące potrzenującym tyl­
ko poprawy zdrowia. Uchwaiono rozesłać odezwę 
do nauczycielstwa ■ zachętą do w pisywania się ns 
cal outów swycsajnych, z wkładką 2 soroa rocznie, 
tudzież prosić Tuwarzystwo pedagogiczne o pomoc 
materyalną, gdyż schronienie jest lnstytncyą isto­
tnie nauczycielską, która dotąd istniała przeważnie 
staraniem nie nauczycielstwa — Podnieść należy 
a uznaniem , że aajęcie się sto warzy tzealem jest 
wielkie, czego dowodem zaaeasy ndsiał csłonków 
na wamem zebraniu , jaz nigdy przedtem, i żywa 
dyskosya nad sprawami Towsrsystwa. —  Wydtiał 
prsyjmnje do dnia 1 czerwca podania o prsyjęcie 
do schronienia nauczycielek i nauczycieli, którzy 
opłacają miesięcznie za mieszkanie, usługę, pomoc 
Warską i cało otrzymanie w schronieniu 77 koron.

Konoert Al. Banarowsktego w Stanisławowie.
Znakomity śpiewak Aleksander Sandrowski, po u- 
końezeaiu szeregu występów we Lwowie, gdsie se- 
non operowy jegr wyłącznie współudziałowi inwdzię- 
ozał wyjątkowy tegoroczny suzces artystTOszy i fi 
naaiowy, wystąpił w dsln 23 bm. w Stanisławo 
wie w koaooreie, ursądsonym prsns tamtejszy ko­
mitet. kolejowy przy pornosy Tuw. la . Mouiusskl, 
na rzecz funduszu wdów i sierot pe kolejarzach. 
Koncert tea, jak ozytajsy w „Kuryerae Stanisła­
wowskim", był jednym szereg’es> nwacyj dla zna­
komitego wykonawcy. Sprawozdawca musy czny w 
te;, sposób re-s .m ij j wrażenia z tego Koncertu:

Po odśpiewania „Pleśni miłości" z „Walciryi"
zachwrt ogólne objawił się bnrią oklasków, a ko 
mPet kolejowy wrecsył artyście og-omny wieniec 
a napisem: „Mistrzowi pieśni 1 słowa". Ody się 
zastanowimy nad tern, jak silnie związał Wagner 
dramat, z uuzrką z jską subtelnością mysi każda, 
wyrażona słowem, azsjduje swój oddźwięk w mn- 
z ee, — to musimy przyznać, i*  dobry przekład 
może tylko ten napisać, kto zdotsł wniknąć w głąb 
mrili wielkiego twórcy, tylko ten, kto odkrył naj- 
skrytne tajniki tej wielkiej duszy Dlntego słusznie 
uezoz s« mistrza nietyiko „pieśni", ale i „słrera".

Arya z „Manio" i cały szereg pieśul wywołały 
ta ł serdeczny i gwałtowny aplauz że rozczulony 
nasz artysta dodał kilka piećnl nad program. Naj 
większy eatnzyazm wywołała „Wierna miłość" 
Brahmsa, a po odśpiewaniu tej pieśni wręczono 
mistrzowi weniec od Towarzystw* muzycznego im. 
Moninsrki z napisem: „Jedynemu polskiemu pie-
śsisrsowl" 1 wiąznntę kwiatów od serdecznych wlei- 
bicieli s napisem: „Niezrównanemu mistrzowi". —  
Zakończył się koncert opowiadaniem o Gram z „Lo- 
bengrina", a wspaniałe zakończenie słusznie było 
ostatniem stowem tej wielkiej biesiady

Operetka niemiecka w Tarnowie. Z Tamowa 
piszą Lin: Towarzystwo ka»yaowe sprawiło swym 
członkom niespoit laskę Om 27 b. m sprowndtiło 
wątpliwej wartości operetko niemiecką z Wiednia, 
którs w sali kasynowej izła trzy przeastawienin 
Wpmwdzie owe przed-ta-lenia poi karanej liazy 
miały charakter ściśle prsnatay, tódaakowoż w zda- 
mienie me-jJ^jrpr*w*d*łć Mfe jł^i, te towarzystwo.

prsodstaw.eEja tai.ie,
nkiegu miasta 

ymk n. „Gami zezwala
to n sm a d s i."

TapnÓW, 29 marca Dnia 2t b. m. w gimns-
zynm II odbyło się posiedzenie tarnowskiego Kola 
Towarsystwn Jtsczyelell srkół wrżeiyeh. Po przy- 
jęcia do wiadomości protokółu i resygnacyi prof. 
Sikory z godaosoi sekretarza, ouuzytmno pismo 
z Towarzystwa lwowskiego, zawiadamiające o wal- 
num agromadienin w Krakowie w czasie Zielonych 
świąt, poncssi którego ędzie omawianą kwestya 
prsepełsienla szkól średrjph o r u  częstych zmian 
w gronach nauczycielskich; jaksteż srraw  reformy 
szkół średnich. Potem ns tąp <* referat w sprawłe 
„Mnceam" czasopisma ususzycielskiego prof M ircin- 
kowakiego; prof Tryhcwskl zaf, prseistawtł i omó­
wił referat Koła kołemyjskiogo p. t. „Dom i szko­
ła" Odpowiednio wnioski referentów uchwalono.

W ubiegłym tygodnia pojawiło' się nowe pismo 
w Tarnowie. „Głos Tarnowski" jest właściwie 
wsnowleniem starego „Głosu". Pismo to, drukowa­
ne w Krakowie , cieszr się pocsytaośclą w easzem 
mieście se nsględu nr, bardzo cięte artykuły, doty
oząee strsslej poiit 
radykalny

Oeeleń pisma jest

czas tylko na 12, lecą na 18 lat od podatków do 
-sowo-csyuszowyca

Dokładny wykaz, z podaniem nlicy 1 numeru po. 
rządkowego tych realności w Krakowie, do których 
stosuje się wczoraj prsvjeta przez labę posłów n- 
stawa, oraz jej szczegóły, zamieściliśmy w 25 nu­
merze „N. Ryformy" z dnia 1 lutego br.

Zgromadzenie ludowe I porządkiem dilennym: 
„ Wyodrębnienie Galicji a reforma wyborcza" (refe­
rent poseł Ignacy Daszyński) odbędsie się jntro w 
niedzielę o gods, 101/, przed połndniem w Krako­
wie w badrnkn cyrkowym (róg nl. Starowiślnej i 
Dletlowsklej).

WlOC kobiet odbędsie się jnt^o w aiedsieię o 
gods 3 po poładnlu w ujeżdżalni przy nlicy Raj­
skiej a następującym porządkiem dziennym: Koola- 
ty wobec projektu reformy wyborczej. Rofsrma mał­
żeństwa. Potrzeba i korzyści żłóbków. Organizacja 
matek

Dom podrzutków w Krakowie. Bardso ważną 
sprawę podjęło grono obywateli, na czele któryob 
stoją znani z działalności nad małoletuieml i opa- 
szczonemi sierotami pp.: dr Władysław Markiewics, 
starszy radca Szybalsk', dr Bujak i lani. Mianowi­
cie aa jedne* i  ostatnloh pos!»dseń grona Rad 
oplekuńszych nad młodaieżą postanowiono utworzyć 
w Krakowie w poroznmienin z gronem pan D om  
p o d r z u t k ó w ,  przy którym byłby t. z. ż ł ó b e k ,  
orai ochronka i szkółka początkowa, w której dzie­
ci, pozbawione opieki rodiiclelskiej, mogłaby wy­
chowywać się aż do lat, odpowiednich do obrauis 
zawodu. Statut takiego zakładu aostał już wypra­
cowany I przesłai y namiestnictwu dn zatwierdse- 
nla. Onegdaj była w tej sprawie deputacyt grona 
opiekuńczego u prezydenta mUsr.a, dra Loa, z proś­
bą odstąpienia ns ten cel jednej z realności miej­
skich prsy ulicy Jsbłouowsaich. Prezydent: dr Lno 
przyrzekł sprawie swe poparcie, s co do lohaln, to 
prawdopodobnie gmina odstąpi na ten oel (po odre­
staurowaniu i prserobłenin) reałność przy kościółku 
św. Idsiego, gdzie aarówno iom podrzutków, jak 
ochronka i iKółka pomleścfćby się mogły.

Wybory do sądu przemysłowego w Krakowie
z ciała pracodawców, skończyły się wennraj po po­
łudniu o godzisJe 3 po południu, poczem przystą­
piono w 3 sekcynoh wobec komlssrsy rządo wych 
do Bkrntyninm. Dotyczas miasto Podgórze nie przy­
słało wynika wyborów w swoim okręga —  jeżeli 
jeJnak nie ia«z(y tamżb jakie nieupodzlanki. wy - 
oraną została w całości lista kandydatów Koł- 
mlesicsańsklego, którą podaliśmy w iednym z po 
prsednieb numerów

„Prima Aori!Is“ zapowiedziany ua dw hód Koła 
pan Towarzystwa Szkoły Udowej odbędnlo się oin- 
odwołalnie w aiedsieię dnia I kwietnia s nader 
nToimalcoaym programem. Zabawę rozpoczną pro 
dukeye orkiestry 56 pnłku piechoty, ooesnm nnatą 
p!ą. śpiew powszaonnie cenionego i ulnbśenegc ar­
tysty p. Bursy, munolog Masayńskiego korowód 
wiosenny, który ukończy „Przebadanie s!ę kwia­
tów" i „taniec motyli", pojawienie **ę „ Pr i ma -  
A p r l l i s a "  we własnej osobie w otocsenlu We­
sołków, orkiestra mandolinlstów — W sali będsle 
bogato zaopa rzony bufet. — Początek pnaktuzlnle 
o gjdzinle 5. —  Wstęp 1 K; młodzież jskół śre
daiob i dzlęel iłaeą  ̂ potowe. orsees*-^-łmy

ro-" zony u  „sz X ffesnwś.

norajssym odbyło 
aiesej) Rsdy mis- 
s Bujaka. Sekcya 
krakowskiemu To- 
iarnięsle na swój 
adlowej pożyczki

Radca miasta 
‘idea sądu cy- 

ssydonta miasta 
dy miasta, zaj- 
tyński wybrany

Sprawy miękkie. W  dni
się posiedzenie sekeyi IQ. (pr1 
stn pod przewodnictwem r.
■godziła się, by gminu zezwoli' 
warsystwu tecbnicznesiu na 
dom obok gmaabn Akademii 
hipotecznej w Kasie » iszędnoś^t m. Krakowa do 
wysokości 80.000; następnie wj jsła opinię nrawni- 
•■ą w dwóeh spra*rash wrbodmącyeh w zakres ko­
misy] azeysowej 1 Muzeom narodowego 1 ułatw iła  
kilka *pr*w, iotycsąeyoh -ym iar^ pensyj wdowich

g o le n ie  mandatu r.tdzieckle
di Zdzisław K a t y ń s k i  (starsi 
wilnegoj wniósł dsisisj as ręce 
r e s y g n a c y ę  s mandstn do 
mowanegu od roku 1902 P. dr 
■ostał wówczas z turyi Inteligencji na miejsce jo­
go wcbods< oo Rady sekr>tsrs kol. państwowej, p 
Antoni Fedro-Boniecki.

W rooznlcę bmlerol Juliusza S.t vaokiego, we 
wtorek 8 kwietnia, odlędsfe się za ■" sze poety na 
bożeństwo żałobne w keścitue księży Pijarów o go 
dżinie tray kwadranse na 7 rano stan ulem Towa- 
rnystwa „Eleusis".

Uwolnienia od podatkOw. Na lu  m miejsen 
dziennika, w sprawozdaniu z ostntn.iego posiedze­
nia laby posłów, aamieszca>jsy wlado.sość, że wre 
sscie Izbi przyjęła w 2 i Ji tzjtsniu po referacie 
pos. D o b o s z y ń s k i e g o  ust wę o czasowe n 
w o i n i e n l e  od p o d a t k u  d y n a s o w e g o  
prsebndowli ze względów asaascy]nyc.b i komuni­
kacyjnych w Krakowie. \

Przyjęcie tej ustawy ma doniosłt sr anionie dla 
Krakowa i pozwoli miastu musemu rozróść ste i 
roswinąć znacsnle gdyż poa*.tkow» a Biga wpły­
nie ogromnie na ożywienie i wnmoł inle 1 »>ę rnchn 
budowlane/o w naBiem mieście W Wli^aln, jak 
wiadomo, z takich przebudowany eh don óv zo wzglę

W sali Saskiej wczoraj o gedz. 5 po połodaln 
odbył się odczyt baje* dla dzieci. Wielce sympaty­
czna artystka teatrn miejskiego pani Ordon Sosnow­
ska odczytała kilka bajek Jacbowiosa, artysta tea­
tru p. Węgrsyn kilka utworów Azdorsoha. Uciecha 
licznie sgromadsonej dziatwy była wielka, »*koda 
tylko, że sali przedtem przn 2 dni nie opalono, 
bo mimo licznego zoorania zimno było dokuczliwe 
i dzieci porsądnie pomarzły.

Na ofiary pogromów rosyjskich boa różnicy 
wyznania odbędzie się w dniu 11 kwietnia w sali 
starego teatrn koncert, na którj m popisywać się 
będsie głośne Trio C n e r i i i n w s k i o h ,  młodocia­
nego rodzeństwa (Leon 14 lat, Michał 9 lat, Jan 
11 lat), które wysoce artystyosaemi prodnkcyaml 
swemi obudziło niezwykłe zainteresowanie w świę­
cie mnzykalnyn stolic europejskich. Koncertanci 
wykonają szereg produkcyj ansamblowych na for­
tepianie, skrzypcach 1 wiolonczeli. Piękne fotografie 
młodego rodzeństwa zwracają nwagj pabJIczuośei 
w oknie cuk.erai J. Brzeziny

IV zjazd „Ogniwa", związku Towarzystwa kształ­
cącej się młodzieży polskiej w zuborze austryaokim, 
odbędsie się w K r a k o w i e  w dnUch 5, 6, 7 i 

i 8 kwietnia. Otwaroie zjazdu nastąpi 5 kwietnia o 
'odainie 10 prsed południem w auli Collegium zo­

ram.
Wpisy do kolonii leczniczej dla dileci skrofu- 

licinycb w R a b c e  trwać będą od dnia 1 kwietnia 
do 15 maja. Z dziećmi agłasiać się należy do kan 
colaryi szpital* św. Lodwlka codziennie między go­
la1! ą 10 a 12 przed południem. — \VszeIkie inne 
drogi do ozyskania przyjęcia —  wykuezone.

Statystyka pożarów w r. 1905 Weding sta­
tystyki, prowsdsonej prze* kraj. Związek ochota, 
straży pożarnycn, w r. 1905 było ogółem 1052 po­
żarów, które anlsscsyły 296« d^mów, 2995 banyn- 
ków gospodarskich, 42 zakładów przsmyzłowych 7 
kościołów. Pastwą pożarów padło 10 lndzl. Ogółem 
rzkod* wynosi 5,052 600 k.jron, z czego nbezpie- 
czono tylko 2,342 400 koron. Pntysayną powstatla 
tycb pożarów było w 82 wypadkach podpalenie, w 
73 wypankach zachodzi podejrzenie podpalenia, 
w 142 nieostrożność, w 40 wadliwa budowa, 35 
pożarów powstało od piornna, a w 680 wypadkach 
przyczyny powstania pożaru nraędownie nie ib t 
dano.

Datki na cele humanitarne. Na wczoraj odby­
tom „osiedlenia wydsiała powiatowej Kasy oszesę 
dnosei, pod przewodnictwem p. Jana Skiuinskiego, 
prezesa Rady powiatowej krakowskiej, * ezystago 
syskn, na wniosek korlsyi kontrolującej, przyzna­
no następujące datki na cele h-manltarne: a* snb 
weneyę dla krak. Tow oświaty Indowej koror 5u0, 
na saknpno książeczek jako nagrody pilności dla 
rozdania dzieciom szkoluym pray popistch rocznych 
w szkołzch lądowych pow. krakowskiego 300, na 
misye katolickie w pow. krakowskim do rozporsą 
dzenia ksiecis bisknpa krak. 400, na odnowienie 
ohóru kościoła w Rnszczy 300. na sestinaryum n- 
cinlów, przygotowujących się do staną duchownego, 
do roznorsądsenia ks. bisknpa krak 600, dla Tow.

po wsiach pow krak. 500, dla zakładn im ks 
SlemasiEl dla mafoletnian zaniedbanych chłopoów 
200 koron. R ten  12.100 koron.

Ze św iata.
Z Warsita *y
— Wenoraj o godz. 6 rano dwaj nieznani spraw­

cy z a m o r d o w a l i  w/straałaml z retroiwerów 
idącego altzą Przyokopową majstra fsbrykl tkackiej, 
Władysława Bąkiswicz*

—  Wkrótce zeił.n i być mają do dalszych gn- 
barnij eesarstwa zrajdający się po u strażą w war- 
Hsawsklem więsienls śledesem, jako polityczni prze 
atępcy, urzsSnicy warssawikiegn biura pocztowego 
w llczbia 9 ssób, crai wnpółpraoowalcy „Kuryers 
Codsienńego" pp Htffmaz, Horwltz, A. F ilip '* 'ci 
I Lewinson.

— Kronika baaJytysmu i napadów notuje z dnia 
wczorajszogn nasiępająse fakta Wozoraj rano kil­
kunastu ładzi wtargnęło do rodaktyi „Bzozntka" 
1, ogłoszywszi kilku ndorzoniami w głowę robotni­
ka z drnkarzi, wyrwzło mn z rąk paozkę z 800 
egzemplarzami pisma i nciekło. Banda widocznie 
miała zamiar zrabować taty nakład, który właśoie
0 tej porze dostarczono z drukarni, przezorne j«- 
dnnk urządzenie ndminl Prnorl zapobiegło znaczniej 
izemu rabunkowi.

— Deiogat mini«terztwa oświaty, Mamostow. wy- 
jeohał dziś z powrotem do Potersbnrga.

—  Aresztowany 1 osndnony w więzienia moks 
towskiem za podpisania achwały gminnej włnietoloi 
majątku Wola Turowska I SI arów. p Stefan Ns 
wrotki, d 22 h m (trzymał paszport na wyjazd 
za gramoą.

—  W okolicach O o 11 o w o a dokonano w noc; 
Ba dzień 24 b. m. l i u a a y c b  a r e s z t o w a ń  
W samym ostrtwon caięsiouo 16 osób z różnyeh 
sfer 1 pod «s>oną straży i dragonów odstawiono 
do Sandomierza

Z Lodżl. W edłtą daaycb urzędowych w więzle 
niach i aresztach policyjny oh guberni! p i o t r k o w ­
s k i e j  znajduje się obsunie 1050 wi^iniór polt 
tycrnych, a mianowicie w więzienia łódzkiem faO, 
w ajeżdżMnl wojskowej w Ł„dsi, i mienionej na 
więsienle, i ares*ta:h policyjnych — 500 osób; w 
więzieniu w Piotrkowie 350 i w aresztach poli­
cyjnych innych mlist gub. piotrkowskiej 350. —  
Oprócz tego wiem więźniów politycznych w gub. 
piotrkowskiej onsladc.je knry w więzieniach w Łę- 
tsycy i Sieradzu.

Represy* Językowe na Litwie. Pod tym tytu­
łem pisze „Knryer Lit.": „W pierwszych hotelach 
wileńskioh od daia 80 października r. s. rozpoczęto 
zapisywanie Hsty priejsilnych gości nn tablicach
1 podawanie runhnnków hotelcwyob po polska i do­
tąd nie przeszkadzało to nlkomn. Od kilka dni na* 
temiast rewirowi policyjni, jakoby z rozporsądzonia 
p. gsbernac-ora, pod pretekstem nieraajouioŚBi ję 
syka polskiego, zalecają nu •  Iministracyom ho­
telowym prowadzeni* nadal korespondencji nie ina- 
esej, jak tylko po r o s y j s k u .

Język polaki w szkołach wlUósKich, W ,c
botę w sskolo ‘enizsj wileńskiej rozpoczęły się wy- 
nłndy jęsj polskiego. Prowadzi J* p. Gerard U- 
siębło, Wilnianin. W sokole rei.lnej dyrektor nie 
pozwtla nośniom Rz.yancm uozęssei.ć na wykłady 
języka polskiego I od dwóeh Rosjan nie przyjął 
dopłaty za ten przedmiot, dowodząc, że język ro- 
syjoki powinien wystnrcuyci. W gimnazjum Wlno- 
gradew« ws l ł r l ó  . jooyka peieklagij, bez żndneł d«-

a a  / . t a k  . t t n łk o
nie i LitWlni.

Nipie na bank. O najr d.
Ramzkl doeozsą ■ Charkown

Rano do banku Wołske-Kamskiego przybyło 7 
ludzi, którzy niepostrzeżenie prasosll z publicznością 
do sali, i, okierowawszy 'ewoiwory na nrnędniiów, 
zawołali:

—  Ręce do góry! b
Kasjer i arteissciyk n^ekli do piwnicy. Jeden 

z pracowników zdążył wybiedz z sali i wszcząć 
alarm. Stróże --mkr ” drawi wej.oirwe. Niezwło- 
cznlr też przybyło dwóob -traia łów  posteronko- 
wycn. Pizybyii widząc eo się dzieje, tDiegli na 
dół do drsr! i , widząc, że są zaakndęte, rozbili 
szyby I wyaKoczyli prze* nic, odstrzeliwując się. 
Obok ban tn, na nlicy, dwóoh zatrzymano, trzeci zo­
stał ujęty kolo mostn Podolsiciego, w zanika Plet- 
nlewsklm i pobity. Cstereeh znaleziono pod łóżkiem 
w domn prsy ulicy Kawnlecznoj. Nazwiska wyko­
nawców zamacha są następujące: Ussyckl, Kowniej- 
ko, NIeżdnnow 1 Gałkln. Dwóch s nich, według po­
głosek, msja być glmnazysstt.nl.

Obrazek z dziejów aianu wojennego. Z Eka-
terynosłnwln donossą;.

Od kliku lat snmleszkał/ w Ekaterynoslawlu, 
stały mieszka, lec guberni! ...damskiej, właściciel 
fabryki pilnlkówr, Hersi Gol J a n ,  padł ofiarą jnro- 
wońcl stanu wojennego. Goldman miał tn prsy nli­
cy Szerokiej własny dom, I  którym mieściła się 
fsbryka. Rodzinę Goldmana wznowili żona Brejra 
z domn Zelwznówna, dwóchIsynów lat 7 i 21/i , 
ojciec Goldmana 70-letni stsTnsztk, oraz służąca 
prawosławna lat 20. Około ftodsiny 12 w noey s 
poaiedsiałkn ns wtorek lbudtiio rodsinę Goldma­
nów stukanie i nawoływanie s nlicy Do mieszka­
nia Goldmanów prowadzą jecoe druwl — wejście 
przez kuchnie. Pi r m ia  te; drzwi podbiegła 
służąca z x«pjrtaniem. „Kto tam —  czego chce?", 
na co n»ły»s-łą odpowiedź: „?o ‘cva — otwierać — 
będzie rewizjo mleukaaia". Slniąe- wezwała Gold­
mana, a na nim 1 wj straszona żona do drzwi przy­
biegła. Stary diiadek z wnnltsnl spai w inuym po- 
kojn, i le  prnysicdł do drzwi), i to go z dziećmi 
ocaliło. Goldman namalo odmrf-t otworze la drzwi, 
powołojąe się na rospcrz^dacni* miejscowego gu­
bernatora wojennego, ymc dn Ss.adeekiego. że Jo 
rewizyt prywatnego mienzlanla polioys pewlnnn 
wen unć kogoś i  mieszkańców domn, w którym ma 
się odbyć rewizja. Wtem patrol, Mitawiony na 
nlicy, wystraellł 1 sarna potem nadł cały szereg 
strsslów do drzwi, za którsmi *tali Goldmanowie. 
Zn ohwilę drzwi wysadzono, policja i żołnierze 
weszli do mieszkania. Na podłodze pod drzwii mi 
leżał jni bez żyiia Goldman ugodzony 5 kninmi, 
Goldmnnowa, ngodzonn krlą w głowę tak, że mózg 
wytrysnął, również zmarła. Służąca chciała schro­
nić się na pieca, ale i tn bledną dziewczynę ugo­
dziły 2 knie; zaorana uo szpitala, dziś zmarła. —  
Pozostał stary Goldman s 2 .sierotami wnnkami. 
Rewisya się odbyła; nic nbislatnlie nie zaniesiono.

Polsko-franbjska manifastatya. Z Paryża do­
noszą nam pod datą 25 bm.

Dzisiaj rano odbyła się ns j asn pilchy niezwy­
kła uroczystość, Z inicjatywy pp. T, Gaistowtta i 
G. Danchota i s jpowatnlec.>vc władzy francuskiej

domo, że ns tem włsśnie miejsen toczyła się osta­
tnia waiKa pod P‘ ryżem w r. i8 1 4  (30 marca) i 
że w niej mieli udsial rodacy nasi pod dowód* 
wen Zajączka. Kozietulskiego i generała Vmcent 

(ułani, szwoliżery 1 kraknsy). Prbliczności przy 
ssłoby lic*nłej, gdyby upoważnienie przyszło wcze­
śniej, z nie dopiero dnie poprzedniego. Mznifesta- 
oya niemniej się ndałz pray udziale sprzyjających 
Polsce Frsnensów, a gdy wspaniały wieniec, osdo 
biony palmami 1 wstęgami o barwach narodowych 
polskich słożsno na wysokim pomniku, sagrzmiały 
okrzyki- „Niech żyje Francy a! Nieeb żyje FoibZal" 
Dzisiaj przea caiy dzień tłumy przechodząc przez 
plac Clichy, spoglądały na wyżej prsytoesony na­
pis, komentnjąc jego treść tak wymowną. Któżby 
to powiedział przed dwoma laty, że będzie mogła 
się odbyć podobna nroczyntość? „Tempora mutan­
ta*".

Ważność tej uroczystości polega nn tem, że trwały 
wieniec sos anle długo ns pomnika, gdsie 1'csni 
prsechodnle będą mogli go widsleć. Jest to w Pa 
ryża najlepsza z propagand. A to wszystko działo 
się i  wiedzą i z wolą władzy francuskie), której 
agensi polieyjni sa.utowail po wojskowemu oarwj 
narodowe polskie. -Teden a nich, objaśniając prze­
chodniom cel uroczystości dodał błędnie, ale poczet,
wie,- „Et on auruit df les cólóbrei (sic) aepnis long-

bnrsy synów naaczjcieli I nauczycielek skół iiś  
w Krakowie 400, na roDoty pnb lenne około dróg J 
celem dostarczenia zarobku lu d  joścl pow. krak., z . jżojuo na pomnika marsuł^a Moncey piękny wie- 
7000, 4ia rchronki małych dzieci w Łobzowie 400, leć z napisem: „Aui Polon*!* morts pour la 
dla zakłada głacnonlemyeh we Lworie 300, dl “'rance symbole de Hbert4 l.y jp — 1814, 1870— 
Prsycnliska weteranów a 1863 r. 800, dla zakrad 1871“ (Pelakcm poległym za Freucyę, rrseastawi- 
p. Żurowskiej w Krakowie 500 na straże pożarne j jiulkę wolności, 1796— 1814, (.870— 1871). Wia

cemps . (Jnż oddawna należało ich celebrować (sic).
PytlMlńskl nauczycielem pollcyabtcw Z P e­

tersburga donoisą diiennikl warszawskie: S i t a c s  
P y t i a s l n s k i  u c z y  s t ó j k o w y c h  (t. j. poli­
cjantów) a t l e t y k i .  — Minister spraw wewnę 
trznyob polecił utworzyć samoobronę policyjną —  
wobeo brakn wojska.

Wyrok śmierci. Z Inabruka donoszę Dnia 28  
bm zasądził trybunał przysięgi eh w Insbrnkn Ru­
dolfa Dablamolera, młodrieńca 21 lat liczącego, sy­
na tamtejszego ekspeayenta pocztowego, na karę 
“micrcl przez powieszenie, za zbrodnię morderstwa, 
popeło‘oną na osobie miejskiego żołnierza policyj­
nego, Karola Autengrubera.

Niehezpieozna wyspa Mies*kańoy wyspy Us t l ca  
postano will i  puwodn beaostannnych trzęsień ziemi 
wyspę tę J u ^ r ie  opuścić Riąd wj«łał tam w tym 
celu trzy okręty wojenne,, z których Jeńca y*v  
w'ó*ł jo i do Palermo 250 osób. Komisya n*nkowa 
orzekła, że ludności na wyspie grozi rzeczywiście 
wielkie niebMjjiscseństwo. Wyspa Ustica, położona 
na morsa tyreńsKim, 67 kilometrów na północ od 
stolioy Sycylii Palermo, jest 4*/» kilometra długa, 
3 kim szeroka, obejmuje nie całe 10 kwadrato­
wych kilometrów, a łicty około 2000 mieszkańców 

Przymusowa podróż balonem. Dw»j żołnierze 
berlińskiego batalionu aeronantycsaego otrzymali 
rozkaz, ażeby przedsięwzięli oalenem „lnu" wy- 
oieeskę dla wprawy Obtj wznieśli się w powietrze 
w sobotę o godsinle 12 w południe 1 popłynęli 
w kierunku północnym Około godziny 5 wieczorem 
chcieli wylądować, ale gdy spuścili się na dół przez 
waratwę chmnr 1 znaleźli się na wysokości 700 
metrów, ssestrzeglt pud ęobą fale morskie. Zapę­
dzeni zostali niespodziewanie nad mors* BaUyekie 
Balon corns więcej opadał 1 grrfił wpadnięciem do 
morza. Ae ousoci wyrzucili tały balast, s jdy mi­
mo to balon dalej opadał i s,ychać Już było szum 
fal, aaezęli wyrzucać z łwdzl w*systki»> p»zeamioty, 
a wreszcie, mimo dokuczliwego llmn* zdjęli buty 
i wrzucili je do morza. Cimność zapadła, balon 
zaś poruszał zię tuż nad pow erzcbnią wody I mógł 
iada chwile pogrążyć się w wodzie W'ti dy aero- 
naucl odcięli lin ę , mtjące inaczny ciężar, a gdy I 
lo nlt jgypoglit, < 'et -T*̂  lokoaąjl
się sewjtątrs baionn a pierścienia, do którego łódź 
była przymocowaną. Baion wantósł się w gorę na 
snac*ną ynokość, ale rycbło zaowo z*otął opndać. 
Nieszczęśliwi podróżni wrzucali do morsa, co tylko 
było pod ręką: przyrządy, bagnety z pasami, esęść 
odsiezy, wiedzieli jeanak, że to się jni na nic nie 
przyda. Balon płynął wprawdzie szybko, ale równo­
cześnie opadał. Pewni jnż b y li, że znajdą grób 
w morzu, gdy nagle nsłyssell szczekanie psa. Byli 
nad lądem. Otworzyli vrentyl 1 w kilka seknnd ba­
lon osiadł na drzewach. Znaleźli się w lesie na 
■ieml sswedzklej o godzinie 1 w nocy Gdy nieco 
się ronw leniło, podróżni noso puścili się po śniegn 
w dalszą podróż, ażeby dotrzeć do mieszkań ludz­
kich. Po dwóch godzinach analeźli samotny dom 
gdsie len gościnnie Drsyjęto Z pobliskiej rac , 1 
kolejowej w Alm r d udali się obaj ae>-onauoi s po­
wrotem do ojczyzny. Drogę z Berlina do Siwecyl 
prsebrLi mniej więcej w 13 godsinach.

Stowarzyszenie murazy, cbśll I fcam *iarz>
odbyło wesoraj pod przewodnictwem s arss. 'O p. 
Tomatza Bujasa w salt „Gwiazdy" walne zgroma­
dzenie. Sprawozdanie rachnnkowe, odczytane przez 
lokretarza p, Jskolssiego, przyjęto do wladońJOŚci 
i ndzielono wydsiałowi absolntoryom, poczem prse- 
wodniczący p Bnjas przedstawił sprawordanie a 
mnrarsk.ego wiecn, odbytego niedawno w Wiedniu, 
a mająoego na cela takie unormowanie zakresu 
uprawnienia majstrów murarskich, któreby zapobie­
gało ścieśnianiu tych nprawnien Podniesiono myśl, 
any swoład też w Salicyl krajowy zjazd murarski, 

yśl wniosku radcy miejsk. p. Drosdowsktegoa w
uchwalono odnieść się w tej sprawie do stowarsy- 
rsenla murarzy we Lwowie, Którego delegaci na 
wiec wiedeński oświadciyli gotowość swołania ta 
kiego sjasdn. W sprawie tej przemawiali pp. Gloń- 
czyk, Jaknlski, Rok, Kramarczyk 1 inni

Otrzymawszy głos, przedstawił następnie obecny 
na zgromadzenia redaktor „Dźwigni" se Lwowa p 
Kcrosteńskl potrzebę utworzenia krajowego iw iąizn  
wsiystkicb stowarzyszeń przemysłowych, Istnieją 
eycn w Galicyi w liczbie okuło 500 Na wniosek 
radcy miasta Drozdowskiego uchwalono przbkaz*ć 
tę sprawę wydsiałowi a tbm, aby porozumiał się 
pisemnie i  odnośnym komitetem związkowym we 
Lwowie.

Z porządku dziennego uchwalono przyjąć bruka­
rzy w poczet csłonków stowarzyszeni* i przyjęto 
preliminarz budżetu,

7 CBChu Ślusarzy. Cech śiassrsy, nożowników, 
rusznikarzy i pllniksrzy w Kiakowie zawiadamia 
wszystkich właścicieli zakładów wymienionych ce­
chów, jakoteż i czeladź tych zawodów, że na pod­
stawie uchwały walnego sgromadibnia, odbytego w 
dniu 20 marca 1906 r. w sali Fot* mleszańskle- 
go" w-s* s delegacją stowarzyszenia czeladzi, ns 
Ich życzenie i ich zgodą uchwalono: 1) Od 1 kwie­
tnia 1906 r. praca rozpociyna się o gods 7 rano, 
kończy się o god* 6 wieczór z przerwą jeanej go­
dziny od 12 do 1 w południe 2) Zaplata dzienna 
dla czeladnika wyzwolonego wyżej wymienionych 
za rodów nie może być niżej płaconą jak 2 korony 
dziennie. Natomisst mowo wyzwolony terminator, o 
lit by chciał pozostać n swojego majstra dla d&l- 

■ego wvksstałcbnla, może się ngodzić wspólnie s 
prau ^«weą poniżej taksy nie dłużej jak na jeden 
rok. — Z i. cech P i o t r  K o i o b n c k i ,  starsay 
cecha.

gi/-Dzisiejszy numer „if. Reformy" zawiera 
arknssa, tj, 10 stron objętnśM. Na stronie 5 a 
mieszessmy felieton p. t. „P idoif stmoifbry

Mianowanie. W iener Z t£  og łasza: 
_suał kasjerów : zarząd u  sa lin  arnego 

wi Brodowlctow i. V III  rangę.

ster s‘

Studya ra granicą Zarząd Czytelń 
lonia- w Cótben (Auhalt Memr 
informaoyj wkwesryi studyóH na 
oe. Adam Skutecki *rledh fstr.,
1 Wallstr,, 2'

Muzyka kościelna Jntro »
i  i  sbożr ztw o godzinie 1
N. P. M rji śpietrać będzie p. 
ry Hsendla, Złotaszewzkiego, 
i  ton organu (p Oobmański)

Repertoar fsrtru miej
W niedzielę co p łn Jntu 

w 8 aktaoh M B&łnck / 
ranę “

W poniedziałek.: ,
(na dochód fnnd-s*

Z e  s t o i r a r i y s z e ń .

Z Towarzystwa właścicieli realności w Kri 
IłOWie. Wame sgromadzenle ozlonków odbędzie się 
w niedslelę 1 kwietnia o god*. 3 popołudniu w sali 
Rady powiatowej (Pijarska 1). Na porządku dzien­
nym roczne sprawozdania, a nadto spraw osdani« 
z działalności wydział* w sprawaeh związków to­
warzystw real loislowycb i centralnego związku tych 
towarzystw w Wledria (refer wiceprezes dr Karol 
Łepkowski) i sprawa wynajmu mieszkań I wysoko 
śoi ciymsów (refer. prezes dr Konztanty Lipowaki). 
W rasie brakn wymasranej ztatntem liczby człon­
ków, odbędzie się walne zebranie w ty- »amym 
dain o gods. 4 pepolndnib, bea wsgledn na komplet

Z ,.Lutni “ Walae zgromadzenie sałonków „Lo­
tni" odbyło zię dnia 27 b. m. pod przewodnictwem 
Edwarda Lipowskiego Sprawosdanie m i r u ,  że 
w roku ubiegłym „Lntnia" nriądziła 4 własne kon­
certy, przeze tesająe estradę wyłącanle dla popisów 
swojskich ertystow (pp. Deszkiewlosowa. Hendrl- 
chówna, Małecka, Mokrzycka, pp. Bylicki, Hock, 
Góraki, Szymański), orai oddająe w programach 
prsewagę komposytoroa polskim (Noskowski, Żeleń­
ski, Monlnssko, Kurpiński, Dembiński, Zarzycki, Ma- 
uyńikl, Gall, Komorowski), Oprócz koncertów włas­
nych brała „Lntnia" ndsiał bezinteresownie w kon­
cercie aa Towa*syirwe „Ssktfy indowej", w kon­
cercie hr. Petoeltiej, na rzec* Towarzystwa św. 
Wojciecha, w uroczystości listopadowej, w produk­
c ji dzieł roiigljnysh, na rzecz ubogiej dziatwy 
i in. Z dzieł większych zbiorowych wykonano: „Pro 
log" ze „Strasznego dworn" Moniuszki. „Obrazy 
bałkańskie" Kremsera, „Na cześć sztoki" Wagne­
ra, „Pustynię" Dayisa, „O farty klasstornej" Grie­
ga 1 teguż kompozytora poemat deklamacyjno-mn- 
zyesay „Bergllota" Chór odbył prób 78, arcrlwnm 
Towarzystwa, wsbogaeone nowymi utworem:, obej­
muje dzieł prt 'siło 400. Po daniu wydziałowi abso- 
lntorynm ■ rachunków, wykazojąoyeh a porównania 
dochodu (kor. 2639) z roaohodem (kor. 2875), nie 
dobór koron 236, przystąpiono do wyboru sarsądn, 
które okładają preaes EJward Lipowski, zastępca 
Karol Markns. dyr. art, Adolf Stoibelt; *ar ępcy: 
prof. Bylicki, Ant. lsarowlci, do wydzlałn waszil

\
aktami. 
akoie J. a „

W nlcdzi-lę p 
osói; „Taml n*.

\

B ,  O a b p y m k M k a  (
cuDH|e. spri oaje i najmuje —  fortepian 
dnu, harmonie i ptmssmlw — krajowe i 
.liczne —  new s i yrie^rsaa — m  g 
• płaty — bez zaliczki.

otó«

Tiaćomgści lamiłe. litmie i artystii.
—  Koncert Stanisław a Barcewlcza Zale 

ą a nas od dłuższego czasu powódź koncerl 
sprawiła, i s nawet tak elektryzujące miłośnik 
muzyki skrzypcowej nazwisko, jak Barcewlcsa, 
zdołało wesoraj zapełnić sali w tej mierze, jak 
tego spodilewać należało Ale c l , którsy docnow 
wierności naszumn skrzypkowi, unieśli z wiecz 
nader sympatyczne wrażenie. Barcewicz naieży 
tych wirtuozów, którsy utrzymują się w p 
swych arcystycsuych zasobów Zawrze o!śniew“ 
u niego ten sam sseroki, potężny ton , tasan 
męska i temperament, t samn ozystość I tz! 
ność tona, miękkość pociągnięcia i zaeroka 
ra w technice A ■wtasicia gdy chodzi o 
polskie, nie dorówna Psreewicsowi żader i ajgł 
śnlejssy europejski skrzynek. Tak jak on, nikt ni 
■agra Masnrka lab Poionesa Wieniawskiego O 
w to wykonanie wkłada nietyiko talent wy kona w- 
esy, ale dnssę pohką, radującą się sseserem ueso 
ciem, pogo"ną i wesołą. Obok wymienionych utf*- 
rów grał Barcewicz F inteiyę szkocką Brncba, Al*1 
gio I Fugę Bacha, Romans Betho^ena — stowem 
najcelniejsze perły swego repertoarn, lśniące cśłą 
tęczą barw, upajając* 'łódki m czarem melodyt lnh 
brawurą techniki.

Jako solista 1 akompaniator wystąpił prof. Ool- 
» sr 1 przedstawił się w obn tych charakterach, 
jazo niezwykle sumienny i poprawny wykonawca, 
który w Balladslr G H jga saczególniej nmial aain- 
teresować ssczerze głębokiem odczuciem charakteru 
tej rozwichrzonej kompozycji. W. P r

— „Myśl polśka.“ w  Warszawie zaczęło wy­
chodzić pod powyżsaym tytnłear nowt. pismo tygo 
dniowe, poi więeone zagadnieniom życia i i  rodowego 
w aaKresie politycinym, spoteesnym, naakowym, lite­
rackim i artystyesnym, pod klerownictwer Tad. 
Grnżewskiego W programie saras na wstęp1* snaj 
dajemy sprsecsnośó Redakcja sapewnia, że „Myśi 
polska" nie będaie organem żadnego politycai ego 
stronnictwa ale wytyczny dla niej będzie klfc»nnek 
d e m o k r a t y e s n o - n a r o d o w y .  W pierwizys. 
nnmerze znajdujemy następujące artykuły. „Nasec 
isiedzictwo i nasz obowiązek"; „Zapowiedzi wio- 
aonne; „Trrumf liberalizmu w AngJil", wierzz Z
Dębickiego; „Z za boro krwawe"; „Matóryall*in
filozoficzny a dzisiejsze, fis, ka“; „Przesileni! kapi­
talizmu" (Sprawozdanie z dzieła Meline’a „Retonr 
a la terre"); Rubryka bieżąca „Z tygodnia", oma­
wiająca sprawy politycano-spolecsne i „Uwagi"

Bi ca  Ludwik, 3romowici» :*3?ład., Buczyński Jan, W tych ostatnich poddaje „Myśl polska" kryty-
Csalczyński J., Ferentr Mai^w Flasza Tomasz Golcb 
Angost, dr Łswrowaki ” Mendelsbnrg Z , Sękow­
ski Z, Śliwiński Li, Stępniowski Stefan Zamorszi 
M., Zboś Bronisłs-r

Największy zakład krawiecki w kraj1! goio^rct BłaFJiegs wr- 
lółil - a r  wyrabia ual¥y- 
*>braHa i  mat€ yalóv

i  - tc im y o :

Alm
K i a l  K l F lo i ]

czramr ośwl.etlenin wybitniejsze glosy prasy w kwe- 
styaeh będących na czasie. Otóż aktualnością tej ru­
bryki jest ze wszech miar trafne, krytyczne omó­
wienie artyknło p. Stefanii Sempolowsklej w mi

Zw.&zek katol. krawców
F lo iy a n s V a  1, LM tiirzy H ^ k u  L w ó w , n .  la . > » o  * taJl
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sie-siniku prdagoełcznyuł „Nowe tory", w ktdrem
*u o ka *- a a » v  kopie ze śmiałą 1 oryginalną myślą 
dopną* :zeai» ncznićw do rzd pedagogicznych. Po- 
nieważ projekt p Snmpołowjkiej popart teoretyczny 
fPozof p. Wt. M. Kozłowski, w!ęo 1 jemn dostała 
sit; rz, . on i  odpraw*/ z którą s'ę noszą solidary­
zować ladzie, którzy nie zatracili jeszcze zdro-rego 
rozsądku

— „Wędrowiec" poświęcił cały ostatni nawer 
(11) j n b i l e n s z o w l  E l i z y  Ó r * e » * k o w e j .  
Na obfitą wiązankę prac i artykułów, omawiają­
cych życie i działalność znakomitej autorki, złożyły 
się nss-ępnjące artykuły: „Eilza Orzeszkowa jako
obrwatelfca", przez Fr. Galińskiego; „Po latach 4 0 J, 
prztz jiiec* Srokowskiego; „Chłopekie powieści 
Orzes*kowej“, przez Czesław* Halicza; „Orzeszko­
wa jako pnblicystka", przez C W&lewBk.ą"; „Orze­
sz cowa w mchu kobiecym", przer Rein icbmidt Kul- 
ciaiską; „Jej wczasy", przez Selika; „Żydzi" 0:ze* 
■zkowej (O Meirzn Ezofowiczn), przez L. Belmonta. 
Nadto drobna okolicznościowe prayezycki przez J, 
Hertza i wiersz Pileckiej „Cześć Tobie!" Większą 
część tych arfykołów zdobią piękne illnstrzcye An- 
drioilego do powieści Orzeszkowej, oraz 2 port*etv 
znakomitej powieściopisarki.

Kronika lwowska

Od administracyi ,.N. Reformy4!
Calem ustalenia nakładu dziennika, prosimy 

o wczesne odnowienie prenumeraty, której ce­
nę podajemy w nagłówku numeru.

Wszyscy prerum eratorzy „Nowej Reiormy" 
nabywać mogą po znacznie zniżonych cenach 
czasopisma:

„Wędrowiec"
znany, ilustiowany tygodnik literacki, wycho­
dzący w W arszawie. Cena kw artalnie w Krako­
wie 4 K 80 h (zam iast 6 K), z przesyłką po­
cztową 5 K (zamiast 6 K 40 h)

Nadto nabywać mogą prenumeratorzy „Nowej 
Ref 3rm y":

„Nowe Mod.y“
ilustrowany dwutygodnik lwowski po 2 korony 

40 naierzy kwartalnie;
„Ś m igus"

lwowski dwutygodnik humorystyczny po 1 ko­
ronie 80 halerzy kwartalnie.

Na czasopisma te należy składać prenume- 
ktę w administracvl „Nowej Reformy" przed 

• /letnia 1903 roku, — w razie przeciwnym 
Ymistrac&ą nie przyjmuje odpowiedzialne .cl 
k łM tf przesyłce pierwszych numerów.

leratorowie, zarówno miejscowi, 
otrzym ają b e z p ł a t n i e  po- 

ite j w  tygodniowym dodatku 
|r  ści B  o 1 o s 1 a w i t  y p t :

S p p e ą “ .

isy oszczędności. Wydział
I i^ciri w Kmsowie odnył 

{.ol przewodnictwem
Rady powia*owej

L w ó w , 31 marca.
WieC rodziców. Pomiesscione w „Monitorze", a 

następnie w „Przegiądzie" notatki, godząęe j> dobrą 
opinię aakładów Bankowych p. Zofii Strzałkowskiej, 
spowodowały iwołanie publicznego wlecą rodziców 
i opiekunów mżenie, uczęszczających do tych za­
kładów. Wiec odbył się wczoraj wieczór w auli 
gimDazynm Franciszka Józefa. Przewodniczył radca 
sąJn Komornicki, sprawę przedstawił w sposób wy­
czerpujący dyrektor zakładów p. Strzałkowskiej, prof. 
Robert Klemensiewicz. Stwierdził on na podstawie 
urzędowego dochodzenia, że wymienione notatki 
dziennikarskie są nieprawdziwe Przemawiali na 
stępnie: Imieniem ojców adwokat dr Kulikowski, 
imieniem matek p. Feldateinowa. imieniem grona 
nauczycielskiego p. Hoserowa. a lmienem b. nctenic 
panna Aucówna.

Uchwalono następnie rezolucje,. wyrażające obu­
rzenie a powodu oszczerczych artykułów, a pełne 
uznanie p. Strzałkowskiej i kierownikowi jej za­
kładów naakowyeb, p Klemensiewiczowi; wezwano 
p. Strzałkowską, aby wytoczyła procesy wszystkim, 
którzy potu gra pościli w obieg. Ze wiględn na to. 
że rozszerzanie potwarzy spowodowało powstrzyma­
nie w ministerstwie oświaty załatwienie prośby za 
kładą p. Strzałkowskiej o przyznanie prawa pabii- 
cznośii dl* VIII klasy gimnazynm a prawem zda­
wania matory w ty niże lakładtie, i ze względu n» 
bliski czas terminów nn taralsyrh, wiec othwalił 
odnieść się do Rady szkolnej krajowej , tudzież do 
minisiorstwa oświaty z prośbą, aby przyspieszyły 
wdrożone śledztwo 1 w uwzględnieniu j*go wyni ­
ków, jakuajwcześniej załatwiły petycyę zakłada o 
przyznanie klasie VIII gimnazyutn p,awa pobił- 
cznoścl z prawec zdawania nn_tury.

W celn wvkouaoia uchwalonych rezolncyj wy 
brano kcmiłet, złożony z pp. Bolesława Anra, prnf. 
Dybowskiego, adwokata dra Wisiora Kaniowskie- 
go i dra Fnchsówny.

Na wiec nadeszło kilkadziesiąt telegramów i  wy 
razami uanania dla p. Straałiowskiej i grona san 
csycielskiego jej zazładów.

Z uniwersytetu lwowskiego. W y d z ia ł  le k a r s k i  
i niwerzyteta lwowskiego zamianował dr* Wincen­
tego Ozerueckieto i dra Witolda Ztembiekiego asy­
stentami przy klinice chorób wewnętrznych a «łn- 
ebacz* medycyny Leona Kępińskiego demnostratomm 
prz« katedrze patologii ogóiaej i doświadczalnej. 

Zmarli
We Lwowie awart Tumana N a j s a r e k ,  rastao 

rator i b. radny miasta Lwowa w 59 roku życia.

nik przeniósł komisarza powiatowego Lucyana 
Borack-Praka z Nowego Sącza do Nowego T a r­
gu. Sąd krajowv wyższy w Krakowie zamiano­
wał ansbnltautam i praktykantów  sądowych Al­
freda Kalisza i Wilhelma Dutka

donosi, że n i e p r a w d z i w e  są w»adomości, 
jakoby ks. W iktor Napoleon z r z e k ł  s i ę  wszy­
stkich a.s pi racy j politycznych na rzecz swego

Beriln. Kanclerz książę B i l l ó w  powołany 
został do I z b y  p a n ó w .

Cattanzaro. Wczoraj o godz. 1130  wieczorem 
dało się ta odcznć trzęsienie ziemi.

Rewolucya w Rosyi.

> nds

•y o
aeAuim. 

i  204 koron, 
.ma. Pożyczki hi- 

ft ościach 13,415 269 
poiównanlu z rokiem poprzednim 

koron. Pożycikl na skrypt* gminne 
-f koron. Weksli powstało s końcem rokn 

JLron 1,780.224; w ciągu roku 1905 erkonto- 
jfu koron 6,195 528; w tymże czasie spłaco- 
fkoren 6,089 546. pozostało w portfelu sa koron 
}6 206 Stan papierów pnblicsnycb w fandussu 
stowym wynosi wart. im 2 8 73 600 koroo 

łilny aysk i  normalnych obrotów kasy r. 1905 
fnosi koron L08.225. Fnndnsa rezerwowy, t. j. 
»sny majątek Kasy wynosi koron 871.470.

1 Sprawozdanie dyrakcyi przyjęto do wiadomości 
wniosec komisji kontrolującej, przedstawiony 

m i  p. rejenta Niemczewskiego, udzielono dyrekcyi 
odt/owiedilalnyss urzedn-kom sbsolutoryum.

Z m ojt >«i centninel ary**, iy s» bydle w Frakowi*.
Iiikńw  3 3 1S06 r. Na dzisiejszy arg spędzono a} 
tyata n  gatego rosłegc 676 s itak , V) jałownika v8 sztuk 
'  cieląt 337 s ttn k  i)  owiec I lóa 7 s ita k , e) mero 

iy  2 9 Bitnk. Bałem  1329 u tu l  
ł j  s paszy płacono po 70 do 76 kor , woły op* 
yo 76 do 86 kor., Jerowy p< 63 do 77 koi hn- 

76 do 83 kor., cielęta po 63 do 6* kor. xa je- 
*  t t a r  m etrycsny żywej w ag1, cielęta 4a sitak i pc 

r do 40 kor., n ierogaciinę tuczną po 106 do 112 kor. 
r ,  jeden ceti r meti żywej wagi, nlei Jgaoltnę tuczną 
fpo 142 do 150 kor. z* jeden cetnar metr. rzeźnej wa^i. 
I Sprzedano dla mlejsenwej konanmcy- oyd'» roostogo, 
ciel t 1 nicr^paclsny 1109 s ite k  ua eksport i za 'ogz 
tk i do gmin ląsiedi ich nydła rogatego 184 s i tn s  nie 
rog*<i*ny 36 sztuk, potoitało do drnglego targn — 
tetak.

Jeny pow "iste  obliczom bez opłaty zzoyzi we]
Z l » rs« r zbożowyob Kraków, 8r maro*. Płacone za 

lN) klg. ne tto - Pszenic* biała oa i S '9 '1 do I7‘fit . Pize- 
Dica czerwona i zołt* od 16 80 do 17 40 Fzzenicz wę­
gierska od — — do — . Zyto krajowe od lSłiO
13 80. Z y to  w jg ie r s k le  d> —  .Tęoznr.iefi n_ 
k ro p y  od ł -4i do 1 . 8 ' .  -Tęozmień b r o w a rn j  od 1 * 20 
do .6  —. Ję c z m ie ń  u a  p a sz ę  >d 13 40 do 1 4 — . Uwiną 
a  o p ła tą  ikcyzow ą cd 1 f. 2 do 1 5 1 0  P roso  od W '2 0  dc
14 8<>. T atarka od 14'— do 1*20. Kukurydza ou 1 8(1 
dc lb '60  Orech cd 18-60 dc 95-5C Fasola od 2b-tO dc 
48- _ . W yka od i 9 do 19 50 Raepak zimowy cd 28-— 
do 28-60. Koniczyna nasienna oaerr-on* od 93--  d- 
ISi,--—. Koniczyna nasienna biała 90'— do 130 -. Ty 
m oikr od f 8 — dc 48 — E sparsetta od 24' dc 24 FO 
800*0” lo* od SH‘— do 80 '—. Shm a od B'80 do t 
SUnc od 4'90 dc 6-60 Koniczyna pastewna od R 8 ' di 
7-80 Ziemniaki od 2-80 do 3 »f> Jagły od 28-— do 
81 — -Jaja za kopę od 8 ' — do 3-40. M isła za 1 kig od 
S-4 0 d o 3 —. Hasła zagarn ięć od 8 6 i do !0- . Spirytus
na 95-’ , T ra le si za hektolitr od -  ’— do 20T“ Okn- 
wna na 764, Trale** od — da 180'

Z u p e ł n o  b a n k r u c t w o  f i o a n s o  v «  
S o s y  i zapowiada znów w osobnej rozprawie 
radca regencyjny Rudolf M a r t i n  w Berlinie, 
którego pierwszą książka na ten tem at, wjria 
na latem roka zeszłego w Berlinie, tak  przykre 
w petprsbnrskich kcłach rządowych wywołała 
wrażenie i niemało tję przyczynić do utt rdoie- 
ma rokow j’ń o nowi pożyczkę ro-yjską. Wów­
czas rząd 'pruski ntw ,ał za stosowne wystąpić 
energiczuiu pneciw io wymodoiu sw^go radcy, 
wytoczył ton nawet. 3edztwo dyscyplinarne. J e ­
żeli atoli mimo to zabr,.ł on teraz ponownie głos 
w tej sp ław ie i to w tposób bardziej je»zcze 
urzeciwrjy y.owei-^ggjgbzce »osvi>Vień , Niprr^. 
czech. wnos ć z tego można, że stosnuk^m.ędzy 
Berlinem a Petersburgiem z n a c z n i e  s i ę  0 - 
z i ę b i ł y  O nowej książce M artisa  pomówimy 
jeszcze obszern.ej

(Telegr. „N. R“tarmy" 1 31 marca.) 
Wybory do Rady państwa

Bskowama w sprawie reformy wy­
borczej.

Wiedeń. Wieczorny „Fremden B la tt“ potwier­
dza pośrednio wieści, że miedzy rtadem  a stron­
nictwami toczyć się będą rokowania w sprawie 
reformy wyborczej. Dziennik ten pisze; Prze­
rwa w obradach IzDy nie pozostanie zapewne 
bez w a ż n y c h  z d a r z e ń  p o l i t y c z n y c h ;  
będzie ona poświęcona p r z y g o t o w a n i o m  
d o  o b r a d  k o m i s y  i. Wszyscy z zaintereso­
wanym oczekują zapowiedzianej konferencji 
pusłów na Sejm i do Rady państwa k o n s e r ­
w a t y w n e j  s z l a c h t y  c z e s k i e j .  —  Lecz 
sprawą reformy za/mują się także tnne stron- 
Dictwa. Niemieccy członkowie komisy i uchwalili 
zwołać podczas feryj kouferencję mężów zaufa­
nia N emeów z poszczególnych krsjów, celem 
porozumienia się z nimi co do ruadziałn manda 
tów.

Prezydent G a u t s n h  wyjeżdża 1 kwietnia 
na Kuracrę do K ailsbada. skąd wróci do W ie­
dnia 21  kwietnia.

Wiedeń „N. Fr. Presse" donosi: W koł&cb 
parćm entsm ych słychać, że prezydent gabinetu 
bar. Gantsch o d o y ł  k o n f s r e n c y ę  z po­
słem Bobrzyńskim w sprawie reformy wybor­
czej i że dr Bobrzyński jest m ę ż e m  z a u f a ­
n i a  K o ł a  p o l s k i e g o  do rokowań z rzą­
dem. Bar. Gautsch oś«i«dczyl podobno, że g o ­
tó w  j e s t  w d a n y m  r a z i e  z a p r o w a d z i ć  
w G a l i c y i  s y Bt e m  w y b o r c z y  p ł u r a i -  
ny.  1

Narzucenie powszerhnego prawa 
giftSPwaniit-

BudaDesit „Budnpcsti ILrlap" douosi: Na 
giełdzie berlińskiej krążyła dziś pogłoska, że 
arcyksią ę F r a n c i s z e k  F e r d y n a n d  pod­
czas swego pobyto w Dreźnie miał się w yra- 
zić, że ze stanowiska dynastyi 1 rządu o be­
c n a  s y t u a c y a  t a k  w A u s t r y i  j a k  i 
n a  W ę g r z e c h  p r z e d s t a w i a  s i ę  b a r ­
d z o  k o r z y s t n i e .  P o w s z e c h n e  p r a w o  
g ł o s o w a n i a  z o s t a n i e  n a r z u c o n e  w 
o b u  c z ę ś c i a c h  m o n a r c h i i .  Nowe wybory 
odbędą się w jesieni. Na W ęgrzech przeprowa­
dzi je h i . K h n e n - H e d e r y a r y .

bra a Ludwika, pozostającego w wojskowej służ­
bie rosyjskiej.

Zamierza abdykować?
Wiedeń. Dziś krążyły tn  pogłoski o a b d y- 

k a c y i  k r ó l a  s e r b s k i e g o  P i o t r a .  „N .Fr. 
Presse" zasiągnęła w tej sprawie informacyi w 
p o s e l s t w i e  s e r b s k i e m ,  gdz'e jej oświad­
czono, że z Belgradu nie nadeszły żadne wia­
domości, któreby wskazvwały. że król Piotr ma 
taki zamiar.

Strejki.
Hamburg. Wśród m a r y n a r z y  o k r ę t ó w  

h a n d l o w y c h  p a n n j e  r u c h  s t i e j k o w y .  
Z powodu zatargów  o wysokość płacy uztś Kil­
ka okrętów nie mogło ładować towarów.

Berlin. Do „Lokalanzeigura" donos ;ą z N o­
w e g o  , Tor kn,  że przygotowuje się o l b r z y ­
mi  s t r e j k  g ó r n i k ó w  w c a ł y c h  S t a -  
D a c h  Z j e d n o c z o n y c h .  Jeśli rokuwenin z 
właścicielami kopalń nie doprowadzą do poro- 
ztiDiieuia, jnż w najbliższych dniach p o r z u c i  
p r a c ę  o k o ł o  360.000 g ó r n i k ó w .

Faoatyzm w P«rsyi.
Teheran. Lekarz perski Kobema, fanatyk, 

podburzył lnduosć w Seistame p r z e c i w  l e ­
k a r z o m  e u r o ji e j s k 1 m, którzy zarządzili 
przen.esienie chorych na dżumę do szpitala. — 
T ł u m  w t a r g n ą ł  d o  s z p i t a l a  i z n i s z ­
c z y ł  u r z ą d z e n i e  s z p i t a i n e  i a p t e k ę  
p o d r ę c z n ą  Następnie zaataKował tłum k on­
s u l a  a n g i e l s k i e g o  i pewnego lekarza i o 
b i ł  i c h  k i j a m i .  U iząd cłowy ocalił konsul 
rosyjski, Nekrasow, przy pomocy dwóch koza­
ków. W ina zajść spada na g u b e r n a t o r a  
prowiucyi Choraslan, który spizeciwił się za­
rządzeniom rządu i samowolwie wysłał był 0- 
wego lekarza perskiego, aby dowieść że dżemy 
wca'e n oma a ń tn ie je  ona tylko w urojeniu 
Europejczyków.

Odpowiedzialny reoaktor i wydawca

Michał M onop ińsk i

N A D E N Ł 1 I T E .
(a r ty k n ły  w  ty m  d z ia le  n ie  pochodzi/ có 

redakoy i).

Petersburg Na zasadzie §. 8 ukazu z tnia 
2 marca d o  R a d y  p a ń s t w a  wybrani zo­
stali: a) ze św iata przemysłowego pp. T i r a  i- 
r  a z j e w (z Petersburga), GlezDjer (z P eters­
burga), Jasukiński (z Moskwy) AwaaKow 
(z Charkowa), Gusakow (z Baku) i Chanenko 
(z Kijowa); b) ze św iata handlowego pp. Mo- 
cbin (z Petersburga), Krestown.kow (z Mo­
skwy), Stani ław Roiwaod (z Warszawy), Kra­
mer (z Rygi), Poklewski-Kóziełł (z Ekateryn- 
bnrga) i Baulin (z Niżnego Nowgorodn).

Upaństwowienie kolei północnej
Wiedeń. Na nzisiejszem walnem zgromadzeD u 

a k c y o n a r y 11 s 7, ó w k o l e i  p ó ł n o c n e j  je ­
dnogłośnie uchwalono projekt umowy z rządem, 
dotyczącej wykupna kolei. Radi a nmiisrpryaloy 
B a n h a n s  oświadczył z upoważnienia iządo 
żo r z ą d  p r z y j ni o j e d z i s 1 e j 3 z. ą u łi wnłę.

Szeli w W.edniu.
Wiedeń. Wbnew oficysluym z.aprzetzeuiom, 

Koloinan S z e l l  weiąź jeszcze bawi w W ie­
dniu i konfern'.e tu  z wybitnymi osobistościami 
noUly iśwcię* J ,ł
z a n o s i  iti n a  z a w ;4 r r a K .o m p r o n iH u
niu us Węgizech.

Duma opozycyjne
Petersburg. „Ruś" przypuszcza, że Duma bę 

dzie opozycyjna, że rząd będzie musiał albo ią 
rozpęazić, albo usunąć się. Rozpędzić jej nio 
będzie można, bo to pozbawiłoby rząd resztek 
kredytu. Pozostanie zatem drugie.

Przyspieszenie spraw politycznych
Petersburg. (Teł wł.) „Strana" donosi: Dy­

rektor wydziału policyjnego, Wnicz. telegrafo­
wał do wszystkich gubernatorów, by zawiado­
mili wszystkich naczelników żandarmeryi i po­
lic ji, że wszyscy więźniowie polityczni powinni 
byc w jaK najkrótszym  czasie zbadani pod 0- 
sobistą odpowiedzialnością naczrlników.

Zwłoki Schmidta

Demonstracye
Budapeszt W  Debrteczynie przyszło do de- 

Enuastracyi aniiaustryaekiej w teatrze. Gdy na 
scenie śpiewano pewi m kuplet, odezwały się 
głosy: , Austryacy są* łajdakam i!- Obecni na 
przedstawieniu oficertWie natychmiast 
z teatru. Policy a usunęła demonstrantów

Manifest koalicyi.
Budapnezt W przeszły wtorek nkaże się ma­

nifest komitetu koahcyi, protestujący p r z e ­
c i w k o  o d r o c z e n i a  w y b o r ó w  d o  S e j-  
m n.

0 katarze. Ifylnem jest
wielce roiDOwaz^cbuIoue 
mukirnuiŁ, iż katar jo«t 
„*drcwym'‘ i że tęg! ka­
tar ia[7i>bieJt może wybu­
chowi innych eberób, To 
w,nik* już * tego, *e ka­
żdy katar romej więcej po- 

Gącumy joat z gorączką. 
W licznych wypadkach ka­
tar nio jest Jodnak nca>« 
nie uiebcapieczuyoj. Mia­

nowicie u dtied I u dHób * urtroj m delikatnym 
może katar pnr.iącnąć z* aobą wśród pewnycli okn- 
llcanuśct także ni#bezpieczne komplikacye. D. mgo  
*»• wz^lędituy bigi. aiczoych naleiv wystąpić euergi

iCZ"ie ) De»~iR!ftl£i J-rźoc! j - —M rzfiKłlfl*! * ~Jako aroaka użyć należy etern na kat,ar „Fur­
man",  który ze strony ieaarsklej uznany został 
wielokrotnie za wprost i d e a l n y  ś r o d e k  na  
k a t a r .  Forman jest. chlorowany eter metylowy 
mentoiu. Właściwością jeRO skotkn jest to, że śro­
dek ten prawie natychmiast »pra-vla nlgtj w gł.iwie 
i w norie. Skutek jest całkiem zdumiew sjąoy. 
Użycie bardzo proste. V/ uaj'zystszych wypadkach 
wystarczy wata formanowa, któr* we w»»rstkich 
aptekach jest do nabycia w tanich dawkach po 
40 hal. 1121 ] 2

wyszli

Podziękow anie.

Ocaleni, w Courrióres.
Paryż. W tzystkk, dzienniki omawiaja spiawę 

ocalenia 13 górników w Lons Dzienniki socya 
listyczne i radykolae a takują Towarzystwo ko­
pami w Coarneres. które z&nnast energicznie 
przystąpić do akćyi ratunkowej, oświadczyło 
z góiy, żp w s z y s t k o  j e s t  s t r a c o n e .  Kto 
wie, nu górn'ków jrzez  to zginęło.

J a n rhs w swoira organie ostro występuje 
przeciw dyrekcy< lo p a lń  w Courrióres, która 
odpowiedzialność tm o  zwalić te taz  na s tra jku ­
jących ro b o tn ik ó w .§ T rz e b a  t e j  b e z w s t y -  

o i n e c  p o ł o ż y ć  — pisze 
choć jeden inżynier po- 

że pod ziemią znajdują się 
mogą być o- lioni, ty - 
s t a n ę ł o b y  d o  p r a -

d n o j  k o r n e  d y i 
Ja rró s  — bo gdył| 
wiedział robotnik" 
ich towarzysze, k turzy 
s i ą c e  r o b o t n i k ó w

Petersburg. Do „Rusi" telegrafują z Odessy: 
Potwierdza się sensacyjna wieść, że z w ł o k i  
S c h m i d t a ,  n a  r o z k a z  z S e b a s t o p o l a ,  
z o s t a ł y  n o c ą  w y k o p a n e  z e  w s p ó l n e j  
m o g i ł y  i r z u c o n e  w mo r z e .  — Admirał 
Czucbnin odmów,! siostrze Srhnpdta wydania 
rękopisów, nad htóremi skazany spędził ostatnią 
noc przed śmiercią.

( M a t c i e  w i a d o m o K i .
— G ł ó w n a  p r z y c z y n a  przesilenia kan- 
rsk ego w Berlinie została usunięta. Parla- 
n t niemiecki przyjął wczoraj 1 2 / głosami 
raciwko 110 przedłożenie rządu, dotyczące 
worzenia osobnego sekretaryatu 8'a n u  dla 
lonii niemieckich. Stanowisko to obejmie ks. 
o h e n l o h e  Langenburg.
— K r ó l o b ó j e y  s e r b s c y  pozostaną nadal 

swoich stanowiskach w armii. Po długiej
skusyi rada serbska nm>strów uchwaliła 
■,:oraj m e  u c z y n i ć  z a d o ś ć  ż ą d a n i a  
Dg l i i  i n i e  s p e n s y o n o w a ć  o f i c e r ó w  
)u y  brali uoziat w króloDóJstwie

Obawa przed rozruchami.
Kijów. Liczno rodziny żydowskie opuszczają 

uh 4to, gdyż rozchodzi się w.eść, że na Wiel­
kanoc będą wywołane zaburzenia przeciw zy 
dom. W ładze poczyniły zarządzenia, aby ewen 
tualoio stłumić rozruchy przy pomocy wojska.

Pokojowy car.
Waszyngton. Sesra ta iz  stanu R o o t h  wniós* 

w Izbie reprezentantów o zawotowan.e 50 000 
dolarów dla umożliwienia rządowi wcięcia u- 
działa w drugiej międzj narodowej k onferencyi 
pokojowej. J a k  wiadomo, prezydent Roosevelt 
przyjął życzliwie propozycję c a r a  M . k o  ł a j a  

i zwołania ponownej k o n f e r e n r y i  p o k o j o ­
w e j  (Niech car przedewszystkium u siebie w 
państwie pokój zaprowadzi. Przyp Red.).

tSlE łttliiiśiił 1

w ip d o m o ie  Rafs »f
1 1niii 3T maresu 

Lwów. „Gazeta Lwowska" ogłasza Namiest-

c y  r a t u n k o w e j .
Paryż. Górnik, ,.:óry ył przywódcą ocalo­

nych towr yszów y Go i rióres, otrzymać ma 
krzyż 1 e g i i  h o n o  o w j.

Paryż. Wszystk o enniki przepełrione są 
opowiad inifttoi ocabnych w Courrióres Wszy 
stkie podnoszą ze* egi górnika N«n,y i nazy­
wają go bohaterem Faktem jest, że jemn głó 
w nn  zawdzięcza pozostająca pod jego przewo­
dnictwem grapa orlalenie Tylko trzech z niej 
zginęło. Rzewna h-rdzo była fbw da spotkania 
się Nemyego z młodą swoją żooą. Był on zJzi- 
wiony, widząc ą w żałobie.

Lena O a le n i górnicy w y s ł a l i  do  w e s t ­
f a l s k i c h  g ó r n i k ó w  telegram z podzięko­
wać iem za oceleuio.

Lena W czoraj wydobyto jeszcze k i l k a  t r o ­
pów,  które wyglądały jak mumie. Lekarz, k tó­
ry je oglądał, orz-kł, że śmierć nastąpiła do­
piero przed 20 gcezlnam! (!)

Paryż, Parlam entarna kom isja dla zbadania 
przyczyn katastrofy przesłuchuje obecnie górni­
ków nietylko o  do katastrofy samej, lecz ro -  
góle co do ogólnych stosunków w kopalniach 
Deputowany B a s i y  zapowiada, że we wtorek 
wystąpi ostro przeciwko Towarzystwom kopal 
nianym w Courrióres także z powoan n i e  d b a  
ł o ś c i ,  o k a z a n e j  p r z y  p r a c a c h  r a t u n ­
k o w y c h .

Paryż. Deputowany socjalistyczny B a s l y  
zapowiada na p izy p łe  posiedzenie Izby depo 
towanycb i « t e  r  p e |  a e y ę w przedmiocie prac 
ratunkowych w Courrióres.

Doskonałemu wyszkoleniu w śpiewie drama 
tycznym zawdzięczam me świetne dotychczaso 
we powodzenie n kry y si i publiczności zagra­
nicznej, jak  również zapowiadającą mi się zna­
komitą przyszłość.

Składana zatem Wielm. P. prof. J u l i u s z o ­
wi  M a r s o  publiczne podziękowanie za gorli­
wą pracę nade mną, oraz ostrzegam kształcą­
cych się kolegów, aby me o&waii ucha złym 
podszeptom, bo ślepo ufając swemu profesorowi, 
bezwarunkowo dojdą do celu.

Tooeusz Karol Dura
od 15 kwietnia b. r pierwszy ten sr bohaterski 
królew teatru  w Pradze.

Tc-plitz-Sct Ouan 2 6 /0 1  1906.

W tych dniach JE kscelem ya Roman hr, Po­
tocki z Łańcuta zakupił parową fabrykę da­
chówek, cegły ogniotrwałej i zwyczajnej, oraz 
rur drenowych, w Rawie Ruskiej, od dawnego 
właściciela, Pana Jan a  Biera, za cenę 140.000 
koron.

Fabrykę tę  urządza nowy właściciel wedle 
wszelkich wymogów techniki nowoczesnej.

Objaw to bardzo dodatni, żo magnaci nasi, 
miedzy którymi hr. Roman Potocki pierwsze 
miejsce zajmuje w zakrezie podniesienia prze­
mysłu krajowego, zaczynają pracować i kapi­
tały  swoje w kraju  lokują.

Przvkład godny naśladowania!

K a h l a d  d e n t y s l y e z n y

D ra T. T y s z e c k i e g o
otwatty odijodiiny 9 12 i id 3—6, w niedrkde i  św ię ­

ta d godiiay 9 -  12, 476 12
ul. Jagiellońska, 5 (róg Szewskiej).

i  dniem 20 m arca otworzyłem w gmachu 
utai ego teatrn  handel towarów kolonialnych 
i delikatesów. Handel urządziłem według wszel­
kich wymogów czystości i postępi., o czero pro­
szę 8 zan. Publiczności naoczn ’6 się przekonać 
bez obowiązku zakupna.

Towar wykwintny, ceny najniższi —  JÓ Z E F  
LITA W SKI, plac Szczepański 1. 1, w gmachu 
starego teatru. 1462 2 2

Nie zrzeka się tronu.
Paryż Bouapar!)istvczny „Apptlle ile peuple"

Zak ład  wodoleczniczy
Dra A. OH R A M  O A

w Zakopanatn ctwarty cały rok.
Centralne ogrzewanie, światło dlentryczne, kana

'  ii? ■ ‘

Wszystkim 
odczuwającym osłabie­

nie i wyczerpanie,
nerwowość i brak energii 
przywraca Sauatogen ca nowo 
odwagę do życia i siły żywo­
tno. Świetno opioie więcej, niż 
3000 profesorów i lekarzy. Do 
nabycia w aptekach i drogae- 
ryach. Broszury rozsyła dar­
mo i opł&t.nie Bauer et. Oomp, 
Berlin S. W. 48. — Joueralne 
zastępstwo O. Brady, Wieaeó I.

najczystsza rodzima
r .ir .fu !

Wypróbowana i zalecana na podstawie, 
bcanych orzeczeń lekarskich wr

dnie.skazie moczanowej.
chorobach żotgdka.jelif i portiera 
Swoisty środę* ̂ rzes> zgadze.̂

Na składzie we wszystkich aptekach i Hnimach wdo mmeimnjicli

Głów ty SKład w Krakowie: j. ^fenzl, 
skłjid wód mineralnych; Konstanty 

Wiszniewski, aptekarz
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Po powrocie z kilkoistui-.h studyów z Paryża 
objęłam kierunek artystyczny

z a k ł a d u  f o t o g r a f i c z n e g o
pod firm ą JULIUSZ MIEŃ.

• Zarazem zawiadamiam Szanowną Publiczność, 
że z dniem 1 kwietnia zakład mój będzie prze­
niesiony do d aw n ^ o  d iron po ś p. Walerym 
Rzewnskim, uiica Kolejowa L. 11

Klementyna Mień.

1471 3 3

Zakład! wzorowego kucia koni
przenoszę z dni;em 1 1 fiotnia b r do (łon u 

własneg o ^ irzjjfa.imy D łijg ie '^ 9 .

Lekarz nr*
Dr lęrracy Land^n jun. 
Dr SSygmunt S Laudau

otworzyli 1485 3 3
Kancelaryę adwoicacKą w Krakowie, ulica 

6rod?ka. 30
Pensjonat

i a w i a n k a“.
c-iłem atrzymaniem 

l f ih 2  6  15

Kto chce wyfiaC mało pienlęazy. a mimo tego
sp ra w i *w pj ro d z in ie  w ie lk ą  ra d cś ,^  ni - t  a  »ię *w ró- 
ci do z n a n e j  firm y  A  FIir»chPi;-rg, V5ndc-6. II .. R  m  
b ra n d s tra so e  19. M ożna tam  ó a h v ć  za  b ł je o z n ą  oe- 
nę 6 '9 0  z ir . p ięk n y  g a r n i tu r  s to ło w y  * am e ry k .

s re b ra ,  ja k  o p iew a  ogłoB*enia n a  d a lsze j 
s tn -u ie . 1 5 3 ).

K,*oi lai-kikyn T*o» •
Lfcor* (rtejfeteraidi. !iidqea.v-i»- , 
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U sp o so b ien ie : 1 7 ęg !e rg k a  r e n t a  K oronow a z pow- d a
p o k ry ć  p rz e z  In n )  -walory w y ż e j , z r e s z tą  be* o cho ty  
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lizacya wodociąg, nowo urządzone łazienki. Cena 
od 8 K dziennie wzwyż z całem utrzymanym.
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Podbój atmosfery.
Ludzie, n it  śleuzący rozwuju techniki wepól- 

e iesm j, patrzy do dziś dnia na spisw ę kiero­
wania balonami, ’*k na roazaj m erozwiązalutj 
kwestyi w rodzaju „perpetuum mobile" i nie 
można się temu dziwić. Ileż to już razy opisy 
wano rozmaite projekty balonów kierowanych, 
ile razy oświadczano z całą stauowczościa. że 
zadanie to doczekało się pomyślnego rozwiąza­
nia, a zawsze dotąd pokazywało się prędzej 
«zy później, ze było to złudzenie wynalazców!

Obecnie jednak pesymzm, dobry jeszcze 
przed dziesięciu luty, nie byłby na miejsca. 
Uweitya kierow ania balonami a rąk niepowoła­
nych dostała się pod kredę matematyków me- 
ihauików i zabrano się do mej na seryo, prze­
prowadzono wiele naukowych doświadczeń nad 
oporem powietrza, poiobiono wiele wynalazków 
w dziedzinie mechaniki praktycznej, i to, 
tu  się do niedawna musiało pizedstawić, jako 
utopia, stało sit; dziś kwegtyą nankową, zadu­
piem takiem samem, jak  każde inne zadanie 
n erh an ik i współczesnej, metylko teoretycznie, 
ale i praktycznie możliwe do urzeczyw stnieria.

Przekonano się, ż6 s ta tek  powietrzny w za­
sadzie nie różni się w niczem oa rVDy pływa­
jące, w łonie wody, i że można nim kierować, 
ta l eaiiii.-, jak  aię kieruje statkiem morskim 

#<ii# chodzi tu  więc o teoretyczną moznoSĆ k ie­
ro w an ia  balonem, ale o praktyczną. Balon 
wielki i lekki łatwo ulega sile wiatru, który 
wywiera na jego znaczną powierzchnię duże 
ciśnienie. Jeżeli więc chcemy pokonać to ci­

śnienie i popychać balon w kazaym dowolnym 
kierunku musimy koniecznie rozporządzać siłą 
mechaniczną, dostateczną do pokonania opora 
powietrza, znajdują* ego się w ruchu, czyli prą­
dów powietrznych.

Na tern właśnie polega cała trudność, jaką 
nastręcza rozwiązanie kwestyi żeglug; po- 
wietrzej.

Pp Renard i Krrps, którzy w 1884 r. zbu­
dować balon elektryczny, przeprowadzili szereg 
doświadczeń, z których wypływało, że dla na­
dania balonowi wydłużonej formy szybkości 
okcło 12 metrów na seknndę a to balonowi 
mewielkitmu, bo mającemu pojemność 2.400 m. 
sześciennych, trzeba mieć do rozporządz nia 
maszynę, d a jąrą  siłę prawie 70 koni parowych. 
Jeżeli zaś zważymy, że taki motor może wa­
żyć, co najwyżej, tysiąc paręset kilogramów ze 
wszystkiemi przy norami i z zapaaem paliw a, to 
widzimy, że leży w tem niemała trudność. Pp. 
R enard i Krebs używali motoru elektrycznego, 
który wpi&wdzie tam  z siebie iest bardzo lekki 
ale za to baterye, dostarczające prąau dla 
niego, są stosunkowo do ilości produkcyjnej 
energii bardzo ciężkie Maszyna pp. R enarda 
i Krebsa ważyła około 30 kg. na konia — 
godzinę. Nic więc dziwnego że motor mógł pra­
cować zaledwie z wydatkiem 7 koni parowych, 
a przy takiej Sile nadał balonowi szybkość nie­
całych 7 metrów na sekundę, za małą, ażeby 
balon dawał się kierować pod trochę silniejszy 
w iatr i pokonywał opór nieudłączny od tego.

Ponieważ nie spodziewano się udoskonalić 
stosów galwanicznych! w tym stopniu, jakby 
należało, przeto porza^one stanowczo elektycz- 
nośó i zwrócono sie do motorów benzynowych,

które dzięki rozwojowi automobiiizmu, bardzo 
szybko się udoskonatiły. Odznaczają się one 
m etylko bardzo silną i prostą budową, cle 
w stosunku do swej wagi. dają kilkanaście 
razy więcej siły od motoru elektrycznego, uwa­
żanego ze stosem galwanicznym, dostarcz iją- 
eym ran prądu, jako całość.

Zr raz się pokazało, że nadzieja, pokładana 
w tych s'lnicach, nie jest nieuzasadniona Mo­
to r tego rodzaju nie potrzebuje, jak  parowy, 
ciężkiego kotła, ani wody, a przy większych 
rozmiarach daje się jednego konia na jakieś 
pięć czy sz^ść klg. wagi. Benzyna, czy gaz i- 
lraa, także niewiele waży, o ile me idzie o od­
ległe podróże; motor wybuchowy odpowiada 
więc najlepiej potrzebom żeglugi powietrznej 
z pomiędzy wszystkich, jakie dotąd mamy.

Pierwsze pióby nad Zastosowaniem maszyn 
benzynowy-.h do celów żeglugi powietrznej 
dokonał w r. 1897 WoelferL

Wzniósł się oa pod Berlinem na zbudowa­
nym przez siebie statku  powietrznym, ate do­
świadczenie skończyło się szybko i bardzo tra ­
gicznie. W ynalazca zapomniał bowiem o tem, 
te  ma nad głową balon, napełnim y wodorem, 
nie zabezpieczy! się dostatecznie od pożaru; 
ogień od muszy udzielił się gazowni i statek 
powietrzny zajął cię. Obaj żeglarze, t. j. sam 
W oelfert i jego towarzysz, spaliT się żywcem, 
a kiedy spadli na  ziemię, b li jnż zwęglcnemi 
trapami.

Nie należy mniemać, że ta  sm utna próba 
zniecuęciła wynalazców. Zwrócono tylko ba­
czniejszą nwagę na to niebezpieczeństwo i za­
bezpieczono się w t«n sposób od nieszczęścia, 
że pomieszczono cały motor w siatce metalo

wej, nie przepuszczającej ognia na zewnątrz, 
i dalej próbowano.

Hr. Zeppelin urządził doświadczenia na naj­
większą skalę Zbudował on statek  powietrzny 
ogromny, mający bowiem 420 st. dłagoścą 
a  około 4o średnicy, składają- y się z k’lkura- 
stn okrągłych balonow, które umieszczono we 
wspólnej powłoce, wzmocnionej oprawą z alu­
minium. Dzięki temu, balon nic mógł spaść, 
jeżeliby nawet jeden z balonów został prze- 
aziurawiony skutkiem przypadku, gaz nie mógł 
się też przenosić z jednego końca balonu na 
drugi me groziło więc nagłe zwichnięcie ró­
wnowagi

Zeppelin wychodził z tej siusznej zasady, że 
im statek  powietrzny je s t większy tem sto 
sunkowo większy ciężar może zabrać, i tem 
mniejszy opór nastręcza powietrzu. Wiadomo 
Dowiem, że objętość każdego ciała rośnie pro 
porcyonaln.e do sześcianów, a powierzchnia 
(a co zatem idzie i opór powietrza; tylko pro- 
porcyo laln ie do kwadratów rozmiarów, to  zna 
czy, że np. statek  cztery razy większy od 
•lanego, będzie Driedstaw ai tylko szesnatue  
razy większy opór, a za to będzie mógł zabrać 
64 razy cięższy motor, a więc i znacznie sil­
niejszy, co mu z kolei pozwoli osiągnąć wi ększą 
szybkość, aniżeli tak samo zbudowanemu małe­
mu statkowi.

Próby z nowym balonem odbywały się 
w latach 1900 i 1901 nad jeziorem BoJeń- 
skiom. Okazało się. że balon był cokolwiek 
wadliwie zbudowany, że mianowicie nie mógł 
dostatecznie utrzymywać równowagi podcza 
podróży: także był za ciężki, co przesziodzi/o 
ustawić na mm odpowiednie silne motory.

W  rezn lta .ie  nie zaołano otrzymać znacznej 
gzvokości własnej, to jest szybkości w spokoj- 
nera powietrzu, a co z_tem idzie, balon nic 
mógł walczyć z silniejszym wiatrem. Stat k 
ten w racał parę razy do miejsca wyjazdu,  ̂ale 
tylko przy względnie sprzyjającej pogodzie. 
Zeppelin wprowadził parę bardzo dobrych po­
mysłów w praktykę. L gdyby nie przypada* 
z balonem który uległ rozbiciu i -niszczeniu 
podczas zimy, próby dalsze wypadły by zapewne 
pomyślniej. Zasługą Zeppelina j sst, że pierwszy 
zbudował wielki statek  powietrzny, mogący, co 
do rozmiarów, równać się z okrętami m orstie- 
mi i pokazał, że wogóle manewry są możliwe 
z takim olbrzymem.

Niemcy, podnieceni usiłowaniami Francuzów, 
prowaazą ag itac ję  o dostarczenie funduszów 
Zeppelinowi na dalsze doświadczenia, które 
nawiasem mówiąc, są barazo kosztowne. Pierw ­
szy balon pocnłonąi sumę coś około m 'bona 
marek Tego rodzaju próby są jedyuii możliwe 
dla ciał zbiorowych, ze składek puDliczuycb, 
bo prywatna kieszeń nie wytrzymałaby zwią­
zany cn z niemi wydatków. Ostatecznie stw ier­
dzono, że balon Zeppelina, mając do rezDOizą 
(Lenia motor o sile 82 koni parowych, poru 
szal się z szybkością w łasną dwadzieścia i k il­
ka alm. na godzinę, co jest Etanowczo za mało 
Ila praktycznych celów

Motory wybuchowe ulegają co raz to nowera 
i ważnbm uJosKonaleniom, to też niezadługo 
potem udało się komu .nnemn zajść znacznie 
naprzód aniżeli Zeppelinowi.

W i. Umiński.

Asystent farmacyi
M U -M 7 , i n i j K u w m i y  r e c r p t a r j n s i ,  w la ­
li jąc.j Diegie 9 -m i język .m i, poszukuje od 
d n ia  1 k w ie tn ia  b. r  zastępstw a, su s te a ta cy i 

lub st&iej posady.
Zgiojzema pod 1417 -przyjmuje Adminiatra 

oya „N Reformy". 1117 8 3

Cukiernia

Lenda MALIKA
Kraków, Grodzka 47

przy jm uje  zamów 'enia na św ięta , za ­
razem  up rasza  Szanowną P. T  P u ­
bliczność o m ożliw ie w czesne podanie 
swych zleceń celem staran n eg o  w y 
konan ia tychże —  Wielki W y b ó r 
barami w, pisanek i t. p. 1413 s 3

pierw szej jakości, po n isk ich  cenach 
poleca

Towarzystwo komandytowe 
W :a  wyrębów glinianych w Oaieku 

pocztę „Oświęcim'1, laut, n e

Koncesyonowany Zakład
fpracedaży i Enpna.

H. TELESZNTOKIEJ
w K rih  wie, u lis a  S z e s k  L. 10, 1 pleuri

(dom W go Okonia). 148-o 1 O

Biuro Nauczycielskie
Stefanii Łapszow z Trembeckich łw illing
K raków , n i. liw. J a n a  Nr 3, róg Rynka

Głów., poleca
Nauczycielki, Guwernantki, Nauczycieli, 
Guwernerów, oraz Bony różnej naro­
dowości. Francuzki, Angielki sprowa 
dzane wprost z zagranicy. iai& 3 4

C 5 - J F Ł J B L C 3
sto lica  Styryi

przy kolei południowej w uroczem po­
łożeń, u, łagodny klim at zimowy, nada­
jący się bardzo dla nerwowych i ozdro­
wieńców; polecenia godny pobyt dla 

potrzebujących spokoju

SraatorjB larya M l
T • ■ 1 *1

II
soi b r a

dla nerwowych i dla mających eboroby 
wewnętrzne, cała rac jo n aln a  terapia, 
ceny umiarkowane, prospekty za darmo

7114 I 10

Foieja Komplatea urządzenia Salonów, S/ 
piali, Jadalń stylowych, Serw* poreel. saskiej 
skład siy z 134 szt., Kantorea i hzkatułkf (ant.) 
óywany perskie i zwycz., Pianino, Fortepiau 
inrj. Obrazy ;Ma<ejki i Rosiaka), fi szafy 

bibl. i Siół dębowy na 50 OBób, Riiuteryę, 9re- 
1 ro, Kandelabry, nampy i róin- iprzęty mab 
i zwykłe. Wypożycza mebla do urządzenia 

kilku pokoi.
Ptwyżizr di zadniały przyjmuje ais w Kamil.

Jan Lewiński
krawiec cywilny i wojskowy 

w Krakowie, karmelicka 24
poleca m agazyn k raw ieck i jako  je­
den z n a itań szy ch  nadm ienia, że  
w ykonuje w k ró tk im  czasie tak ze 
swego jak  i dostarczonego mv ma- 
te ry a łu  w szelkie robo ty  k raw ieck ie  
podług  najśw ieższych  żu rn a li f ra n ­
cuskich  i angielskich .

& 1 n  o  d  o  r .y  «a K rja*
JO myc i  I doAromatyczne tabletki

kąpieli, nadają wodzie rade-r 
przyjemna - fawata w eń . oddwieiaja  

f wygradzaja SKórę
Cewi K ł*BC 

Vńmb • giowuy Skład
r%pl*k& Po Gral&ws>k>s<jo

w K r a k o w i e
Wyłfrt się nasładotoricCur

188 48 60

Pracownia rzeźbiarska
Fr. Stycznia

w Półw siu  Z w ierzynieckiem  przy  
K rakow ie

1012 6 6

S  U-ŁŜJL.

(poczt i i te 'eg r if Zwierzyniec)

przyjmuje zamówienia na  w szpkie ro­
boty kościelne i salonowe podług w ła­
snych, lub naJesłanycU wzoi ów w szcze­
gólności wykonuje figury  1 płaskorzeźDy  
w drztw ie i kamienia po cenach przy­
stępnych. Dla P  P. rzeźbia-zy niewy- 
konywujących figur ani płaskorzeźb, 
oraz dla P. P. puzlotników podejmu­
jących się robót kościelnych, ceny i wa­
runki dogodne. Liczne podziękowania są 

Każaego czasu do przejrzenia.
1306 3 o

kto chce pić doskonałą i baidzo po vwną kawę. u.echa. używa
-m wm

„ I ^ a w y  z d r o w i a  '
która zmieszana z 1/ł częścią kawy ziarnistej, zadowolni naw et sajw ybre- 
dniej szych smasoszy

Osobom wątłym, niedokre wnvm i dzieciom należy podawać

M a w e  2 ^  ł o w i k a * '9 9  aaLjLM* * cm
bez dodatku ziarnistej z fabryki w Podgórzu. 26F t« o

1  k g  k o s z t u j e  t y l k o  8 0  o t.,  o ż y l i  1  k o r .  6 0  h a l.
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Regularna bezpearednla komunlkaova przewozowa z Brenen, pospłe- 
azneml I pc/oztowum1 pai-oatatkami :

D o  r r 1 1  1 1 _____________________
(N o w e g o  J o r k  u , B a l t i m o r e  G a lv  , .  F i z y l u ;  A r g e n t y n y ,  ( B u e n o s
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Bilety kolejowe oo każdej staoyl Północnej Ameryki.

W tzelkich wyjaśnień w spraw reb podróży udziela i bilety sprzedaje:

Generalna Agentura Półn. ulem. Lloyda  
we Lwow ie, ul. G ródecka I. 03.

|UKT K orespondenoya w języ k a sh  L kim , n u k im  i n ie m ie s k iu  ńftff 
K w arantanna Oli pod ró in yoh  % OaLoyl Ju i soatata  zn iesion a , 

wobeo o is g o  m ożna Oo A m eryki sa r a s  o d j s id ia f  % Bierny.

■jOOOOOOOC OOOOOOOC-bOI
Zn KŁAD

Kamieniarsko - Rzeźbiarski
pod zarządem

Józefa Kuleszy
f  KRaKOWIE. laurzeciw cieirtarza.

podejmnje się wykonania p o m n ik ó w  
i g r o b o w o ó w  ł/edłng własnych lub 
dostarczonych rysunków, tak w miej­

scu. jak  na prowincyi.

Posiada wielki ay b o r gotowych po­
mników z piaskowca, m armuru lab ra­
doru szwedzKiego i śląskiego granitu  

1050 4 O

MUałowal na korespondentkę, « otrzTus Psi 
*s *a*mo iluBt ro.vti.ji ««-aik  towsió'*. modnyob 

jĘ. itiór/ próbok Wysyłam erai tasie prywa­
tnym za zaliczką:

4 s i  iczk* re sz te t zefiru na bluzki za zti 9*35 
4 sztuozk resztek TOile de laine na blnzkl 

■a złr. H*S5,
4 sztuczki resztes kaszmirowej satyny na bl jzk i 

za złr. 3'60,
4 . . ta c z k i resztek  cenowanej m at Indlgo na 

blnzki za złr, fi Su
W yiyłka przez fabrykę

Adolfa BR U MLA
819 D n o u e o r  (Dux) Czechy. 6 94

r

l i t e  szuka zarobku, kto 
pragn ie mieć dochód po­
boczny, kto stara się o nie- 
z ależną egzystencyę, kto 

chce zarobió pienlt|dze, 
niech napisze z a r a z  kartę  koresp. do 
d n e m .  I n d u s t r i e  - H  e r k , S ie -  
b e u b l r l e n  7 6  1». W i e u  i każe so­
bie przysłać za darmo ilustr. k a ta lo g , 
„ Egzystencyę swą zawdzięczam P a­
nom" Ig. M. w A, „Żałuję bardzo, że 
nic dowiedziałam się jnż pierwej o a- 
c rssis  Panów". F. L. w W  Setki po­

dobnych doniesień. 6fi 16 o

Fajki
i  ano»s Brnytra,

przedni fabrykatj ]
i  prawdziwege nie 
m lizcsa lr  igo drzewa

reiBrnyera.

-rzyjemn ■ juohe pa­
lenie, p n eto  w czyeto- 
4el i  imakn n ltp ru  

icignlone

Gtadka główka i  wy 
giętym odiew z Pruye- 
ra  cyonoh wiśniowy 
z n s tn ik iea  z rogu i 
tr .g tk ą  z joawubiu 
około 91 om. dłnga R 
1-50. T etasam a fajka, 
jednak C le ib lo  _«
■aokolu gtÓWkZt i :e 
wa Łruyóra L  1'60. 
Największy w y b ó r  
pri yrządowdlapalaczy 
znaleió moln> w mym 
katal-gn , który rozsy 
ła  się -farmo i - płatni

Do nabycia przez firmę

HANNS KONRAD
Dom rozsyftowy w Billi Nr 306 (C ra y ),

Proszę we własnym icteresi. zaiądaj mego 
k -ats ilnstr. poisk Katalogu z przeszło 1COO 

odbita darmo i opia ale 1364 fi 6

K
aszel, chrypsę. z^flegmienie, bole w szy‘, w pier­

siach i stawach. st?nv go.ączkowe. nudność, osła­
bienie usuwa udznaczony kilkakrotnie wonny 
Dłyn z r^yc.ągów roślinnych ze znakiem . .Ł l z a -  

F ln i« l “ . 12 flaszek małych lnb 6 wielkich kosztnje 
opłatnie 6 koron. 24 małych lub dw anaś^e w elki^h 
flaszek 8 kor, 60 hal. u jedynie wyrabiającego E .  V . 
F e l l e r a ,  aptekarza w f s t u b l c y ,  E lssp iatz Nr. 51 
(Kroacya). Polecenia godne są także Fellera rozwal- 
tia ją ce  pignfki rnmbarbarowe ze znakiem „ E ls a p i l ie b " ,  

6 pudełek opłatnie 4 korony.
366 2 3

K. Zieliński
omyl i M a n i i ,  Kranów, A B 39.

polec*, obfic.e zaoDatrzony magazyn wyrobów optycznych i mechanicznych —
oraz pracownię mechaniczną.

Przyjm uje w sz-lk:ch systemów maszyny do p sam a do naprawy lub czyszczeni*.
g-amofony i t. p„ urządza dzwonki elektryczne i telefony.

W szelkie zamówienia lnb naprawy wykonuje bezzwłocznie, z prow incji wysyła
odwrotni, pocztą, 1409 u  O

lary lu b  binokle' ze szkJauTłomuini^anemi,^"wyKonige w pizei i-yfiTTł^ gu
roidca najnowszego systemu binokie pryzmowe.

Nowo otworzony

Magazyn KoufcHcyi pamsłęiei
F r. Głow skiego w KLrakowie,

Itynek główny A r  1 3 ,  1  p .  (nad składem lamp firmy Ditmc- j 
p o leca  żak ie ty , k o s ty iu n y , sp ó d n iczk i do b lu z e k  * t. d. 

F a so n y  n a jm o d n ie jsze . m s  6 s Ceny n a jn iż sz t

Zwracamy uwagę uł Pierwszą krajow ą fabrykę cbemicznu-kosnetyczus

JANA IHNATOWICZA
we Lwowie, ulica Sykstuska 1. 25 
i w Krakowie, Sukiemiice 1. 20.

Pudr książęcy rR S S  TJST.
piękną, nu tn rslną  b lsłićć i jesi siieo. enlonyir 
środkiem do hygieniosnego no ięks.b iiił twv- 
m j. Pi. l» k o  małe pudru biał?gc K 1-20, -isłe 
9 K. Bużowy d is  blondynek i kremowy dl* 
smstycek i brnnetek  n a ł  pndełk- po K 1 < 0, 
iriekbse po K 9 40

Woda fiołkowa ™ŵ ,' E g
h ąd rik i. piersohnlenl, i łn s io i ;nle skóry, w;, 
gł*ds* sm arsseski i  dołki ospowe. #T1w e n  od 
łwież*. TTvbiel* i  vrydelik*oa. Oen» 9 K

My Mo kosmetyczne ?“3S,SS
ł  -fne plamy, (len* K 1’90.

Białe i piękne ręce!
opiersolmięte ięo< wyoieleją i w yuollkstnioją 
p kllkakrc tnem  na ta rc ia  k re m e m  ro fc lie -
i m  Słoik K 1 60.

kadzidło sosnowe ? ^ .g”u2:
„hu, octysŁCta i odświeża p uw ieu ie  mit 

rakań w jak  najw /isaym  utipniu . Flakon kor 
130, .aipylacLO od 60 h do 6 E

Antillenttuia ■le piegi, opalenie nło-
neoane, plamy w ątrebiane, nadaje oe m  swie 
tn ą  białość, sw ieioś: l  delikainość Cena 4 R
P i l i n ł n n  wł0l,unk ■ł"rrŁ * wypłowiałym po I lllp lU H  oilkakrutnen nivdu prxj wraca 
piękny, naturalny kolor Cena flakonu 3 K 

y , | o n t i n  najsilniejsae wypadanie włt, 
TWalCHlIH g5r- .striyoiuje, --ebulki wło- 
auwe wimaonia i wj twartani*. pon-stu włosów 
pobndza. Cały flakon 6 K, pół Ćak .nn K i 90. 

t i n n n l m u  usuwa eter* oność nosa i po- (iyill>llD< Ucrków, rlakon 3 k

Grieotalina
białość odiwiaka płeć i konaerwuje. Cena 9 K,

198 99 O

Esencya miętowa do płuka-
n j n  [ | q 4  ooróor priTj-imneg-'. orroćwiaj- 
l i l a  oego sm ak" i zapachu, bardzo ko-
rzystnle wpływi na dziąsła i zęby Flakon 1 K.

Proszek rtślinno alkaliczny 
no czyszczenia zęhów kar >ń
i  kwacy- które sprowadi »ją ból i próchnienia 
zębów. Pudełko 60 h i Z  1*90.

V y n f l  l u / n i k ń l f - 1  po-iaći przyjemny, 
TT U U a  r W U W o l k a  delikatny i długo­
trw ały zapacL Jen a  flakonu mniejszego Z  1*60, 
wlększi go 3 K

Nigretina ôdek do n*tyoh-
_  mlaatowego fai bowr a wto-

sów~ńa rw ały i piękne koloi n a rn y  1 ciemny.
Cena a K

Prawdziwe Mieko ogórkowe 1K 
Prawdziwy Krem ogórkowy IK. 
Prawdziwy Puder ogórkowy IK. 
Prawdziwe Mydło ogórkowe IK.
do wydelikacenia i upiększenia warz- — Zna­
komite, prawdziwe, naturalne. — Zą*,ać wy

raśm e tylko wyr on

IHNATOWICZA
r u r i  U l l iy  • akonlki od 6(* h d<» 6 Z.
Mydła t o r  Ie td w e  l le e z a le z e  w >6-

śnyob oenaet

Wody koionskie JC£3!»h SKt,

Gorsety według utnowszyob krojów pary *kłoi) 
i bruKselskioli o  złleoa nowo otworzona

paryska prasownia gorsetów 9 elieya11 w Krakowie, 
ulica,fioryaóska L. 

(Hotel Drezdeński).

Vszeiue zzmowtenlh w zakręt gorseolaraki 
wołiodząoe «ykonnjb sle w »lągu 8 godziu — 
Przyjmuje wszeUle roperaoye — Zleoeoia 
i  jtrowmoy. oakuteoinui sle odrro m  pooztą.

11011044



Nr. 75 N O W A  R E F O R M A . Niedziela 1 Kwietnia 1906.

P  A T E  N T Y
z n a b i  i  w z w r y  o c h r o n n e  w s z y s t k i c h  k r a j ó w

w yjednyw a IY T *  G r k i T a B H  ^ . T J S
in ży n ie r  i za p rzy s iężo n y  rzeczn ik  p a te n tó w  w W iedn in

V II ., S ie b e n s t e r n g a s s e  naprzeciw  c. k. Urzędu patentowego.
A ares telegram ów: „Protektioa*, Wiedeń. Telefon międzymiabtowy Ni 3707.

28'; la 0

Wysprzedaź bajeczna
ogroda wŁapszynie, p. Brzeżuj.y,

po n ie b y w a le  n isk ic h  cenach , s/ 4 tan ie j ja k  zw ykle.
Sztum Korom

1 Kierim ż ó łta , kw itnie jak  różyczki
w gruncie i wazonie . . . —‘80

i  I 'euzie pełne białe i różowe . . —‘80
1 Rosa C en ty fo lia ........................................ —‘84
1 £  <ei Pompon, drobniutkie białe i ró­

żowe ....................................... —‘80
1 Bzy we wszystkich kolorach . . . .  —‘80
1 Castila^jia p ląca p e ł n a .....................—‘80
1 Delfinie pełne, w y s o k ie ..................... —'10
1 Deifinie pusie 8 odmiany . . . — 10
1 K e m u .......................................................—'16
1 Ginerium argentenm  . . . .  —'15
1 Migdałki różowe . . . . .  —'18
1 Peonie pachnące, różowe . . . .  —'20
1 F jonie zwykłe, p ą s o w e .......................—'12
1 I  son'e o i a t e ......................................  —'*0
l Gladioie najpysznl. jsze, rozm aite ga-

—•20
- '2 0
—'18
- '2 0
— '20

1'20

ta ck i
1 Maki wiecznotwałe, 2 kolory
1 Lilie białe
1 Miie Isabellina paiiowe . . .
1 Lilie ogniste

12 ci iii e żółte pachnące Dumurtin
12 D o ro n ic a m ..................................................—'30
12 Irysy angielskie .....................................—'60
19 Irysv n i z i u tk i e ....................................... — '20
12 runk ie , kw iat l i l a ............................ 1'—
12 fu n k ie  mwiat biały, pachnący . . . 1 '—
12 Funkie, liść biały z zielonem , i  —
12 Funkie, lilć żółty z białem i zielonem 2 —
18 Floxy decusata. n ie b ie s k ie ....................—'80
12 Floxy niziateńk o wiosenne, niebie­

skie, kw itną długo i obfieie 1 —
12 Cwany z ciemnym L ilc ie m ...................... —'40
12 Fiołki C a i ..................................................—'40
12 Fiułki rem ontanty  —MO
12 Budbekie żółte, p e ł n e .............................. 140
12 Narcyzy żółte, różne

Sztuk Koron
12 Georginie ro z m a ite ...................—'80
12 Aąuielegie r o z m a i t e ............... 1*—
12 M uni'perium  p i ą c e ................................. — 10
12 Agrest o lb rz y m i....................................... 1 20
12 Porzeczki pąiowa ..........................  1 '—

100 Narcyzy b i a ł e .............................1'30
100 Gożtl: c i p ierzaiU  małe, da obia

dzania klombów . . . .  1 —
100 dedum nizkie z odmianą . . . —'30 
100 Salwia arsbrzysta do obzadaania

klombow .............................. I -—
100 K o n w a l ie ..................................................— 80
100 Maliny rem ontanty . . . .  2 '—
100 Traskaw ki pierwszorzędna . . 1 8 0
100 Poziomki m ie s ię c z n e ................ 1 80
100 Poziomki białe i ezerwone . . . .  1'80
100 Truskawml staropolskie, słodkie, ozarne l"-0

20

1-80

1-30

100 Phalaris, traw ka w paski 
100 Sadzonek 3-letnich szparagów olbrzy­

mich ........................................................
100 Sadzonek 2-letnlcb szparagów olbrzy­

mich ........................................................
100 Sadzuiiek l-rocxnych szparagów ol­

brzymich . . . .
ó kg. balw  koiz Toplnambour doskona­

ła j a r z y n a ................................................1'30
80 kg bnlw Toplnambour, koleją . . . 8*—

1 -

Ziemniaki rychliki, rogatki żółte i białe f, kg.
1 K 12 h. 100 kg. 16 K.

Kiełbasy ucht na surowo de jedzenia kilo 
po 2 K  3o h.

Szynka w estfalska w pęcherzu kilo po 4 K. 
Owoce kandyzowane jak  kijowski kilo 4 K 
Korniszony, pi kle «ło'ki po 20 h 1 1 K  25 h. 
Buliony najlepi* i u drabio 1 zwic-zyny. kilo 

po 84 K, 20 K, 1 5 K. 12 K, 10 K.
Indyki tuozone 10 K 12 h, Indyczki 7 K i i

1434 2 6

—'60

K a z im ie r a  M a tc z y ń s k a .

P r > o f .  W i l l i a m a
p i a w d z l w t s  a m e r y k a ż s k a  fa rb a , d o  e r ło o ó w .

Axa farha do włosów.
Nie mający B ibie równego endowny środek, który 

przywraca bezzwłocznie włosom głowy l brody pierwo­
tną barwę i każe zupełnie zapomnieć o tern, że się było 
kiedyś siwym. Praw dziw . .m erykańska farba do wło­
sów a j .  barwi wierni* podług „a tn ry  trwale, posiwiałe 
Iud zbiedniałe, lub tez rnde włosy na jasn* jasno bru­
natne, brunatne inb czarne.

Prawdziwa am erykańska farba Aza jest taksamo 
dobra na y/cosy brony jak  i głowy. Odznacza się bardzo 
w ielcą trwałością. Je s t z poręczeniem zgoła nieszkodli­
wa. Sposób użycia bardzo prosty. Żeby się mi tło nie 
powieść, o trm  niema mowy. Przyspiesza porost włosów. 
Nadaje włosom piękny połysk jedwabią. Nie wala, nie 
tłuści i nie barwi skóry. Pozostaje bez zmiany; żadne 
mycie nie zdoła usunąć osiągniętej barwy Skiada się 
z płynu, bez żadnych szkodliwych domieizec.

Amerykańskie barwienie środkiem A za dla swego 
prostego sposobn, dla pewności, trwałości, nieszkodliwo­
ści i taniości, m a górę nad kaidm n innem barwieniem. 
Tys.ące pełnych zachw ytu uznań. Oena flaszki 6'60 kor., 
3 flaszki 14 kor., 6 flaszek 24 kor.

W ysyłka za zaliczką lob po otrzym ania należytoscl 
przez europejski główny skład: 890 4 o

RlTieraParfflmerie, Wien L . Kohlmarkt, 1.

8  koron
łsoaaSuje doUadmi* podług tege z zeru najpiękulejisym  kr* 

jam wykonana

spódnica z lodenu tyrolskiego

„Antukka"

czarna, tegctthoff, ksara drap, z ielasa i b runatna lah z pię­
knie i tTwale deseniowanej aag. w atoryi mody męskiej 
szarej, drap, tegi-»thoff i itetouej. Każdą sporządzę s ę ja t  
najspieszniej, dokładnie aedłog ąodanaj m iary: om aroko - 
ś o l  w  p r a ł a  i  b lo d r& o h  1 d łb g o i o l  p r z o d u  z gustem 
u naszej firmy zwyozajnym i za najlepszy uznanym i z wsrel 

ką starannością.
T aka s> n s  spódnica ■ najnowszym przytządeu K le ld e r -  
r a f f a r  P a t e n t  H r . 8 2 0 5 9  wewnątrz do z tr in a n ia  skie- 
rewaaym, z e ierzcbn m owidzlalnym (mile idutr.iowaiącą 

ncwsścią dla każdej pant) o 50 h. droższa

Najlepsze powleczenie podłogi!

NTaJwydatniejaze t Najtrwalsze!
Przeto w użyciu najtańsze, 1301 9 10

Skład w Krakowie. Rami i Ska, Rynek główny, w Oświęcimie: Jakób 
Tobias, w N Sączu L. Lichtm ana, w Tarnowie Władysław Brach

„Zur Schossenfabrik", Wiedeń, XVI.,
N e u le ro h e n fe ld e rs tm sa e  3.

R o r e r p o n a e i io y a  p o la n a . 791 8 !0

m

Rucn Wychodźców z Galicyi i dukowiny
przez Tryest.

i

Jazda przez T r y e s t  do N m e g o  J o r k u  i wizsikieb miej­
scowości Północnej Ameryki w wj kwintnie oriądzonycn piei- 
wszt-rzędnych parowcach. —  Zjednoczone aastryackie akcyjne

Towarzystwo ż e g lu g i  w Tryeśole

v*ovry woi*. i uouujn u o n ń ię jlsu e  tn»j *ą«i
towarów srebrnych zostsi_ spowcdowaną do sprzeda lia  całego nowego sapa iu za 
małe wynagrodzenie sił roboczych. Mam pełnomocnictwo do wykonania tego pole 
ceni* 1 wysyłam każdemu tylko za S ałr. 90 et. następujące przedmioty.

4 bardzo dobrych noży etełow yeh  o prawdziwi i angielskich tę tn  &< 
4 ameryk. patent, a rob rnye t wide'oó-% jednolitych
<

12
1
1

ły ż e k , 
t j  tecuem  d o  k a w y ,

Z anrielskioh apodeeaków  T ie to ró
aktor

chochle , 
chochelpe do m leka

2 efektowno lieh ta rae  s to ło w .,
1 a itk o  do h erb a ty  
i bardzo piękne s itk o  do sU tru

1 °  przedmioty tylko •  o łr 90 et.
'W izystkie wymienione pnedm ioty w liczbie 42 rusztow ały Jaw n it. 40 złi 

a  teraz można je nabyć za tak  drobną kwu.ę 6 złr. 90 ot. — Amerykańskie pa­
tentow ane srebro jes t m etalem na wskTóś białym, przez 25 la t jak  prawdziwe sre­
bro w yglądającym , za oo się ręczy. 1- a dowżd. i«  ogłoztenie to nie poleg-

na 2 ad nem krętactwie,
ooowiąznję #ię publicznie zażdemu. komu się toi j  nie spodoba, rróclć pieniądze 
te. .aki^Łkolwiek trudności. Powinien wiec każdy zkorzystać i tak  dobrej spoeole 

j o  .*/ i sprawić sobie ten  w spaniasy  g a rn i tu r , który izctególniej nadaje ale na

wspaniały podarek okolicznościowy
•udzie* dla każdego  lepaaogo gospodarstw a. — Nabyx można ty lko  *

A  H I R S C H B E R G 8 8 
E x p o r t h b . a u  t o d  a m e r i k .  F a t e u i s i l b e r w a a r e n

Wlen, II., Rembr»nd8tra*8e 191II. — Telefon Ni. i45'J7.
W ysyłki na prowincyę za zaliczką lub po otrzym aniu n a le ż y to  d.

F ro a  ik do ezy u o so n ia  10 oz.
i raw  is iw o  ty lko  so z n a k i.n . ja k  obok (kruszec hygienioany).

Wyciąg z listów iznaria .  1297 8 4
Peńską posyłkę ™*rsy . a ia r  i jestem z nie] tak  zaaowoloną, le  po- 

lyłnm dalsze zamówienie. K raków  99 m aja 1899 Kt Al a. Cr s ta  e1 tyasku 
Z nadesłanego towaru bardzo jestem zadowolona.

firmy

Krjatynopol, Galicy a. 
E ia . I . .  onowa

8ldttr. Joanna, przełoś Tow, N. P M aryi 
Edeisneim poieeiia mi bardzo gc-ąco Paś Bi. zastaw ą stołrw ą, 

proszę przeto przysłać mi tak ia  takie 2 garnitury  po 8 złr. 90 o t
llaua T 42i z domu brablanka Degenfeld

; x x x >o o q o o o o o o o -. xx?ooooooo<x;o<
V

Ręczę każdej Pani
że po użyciu mego

Kremu przeciw piegom

f  n n .  _ R “ -  o * ! •—
» «  w  J - J i i w i e  » % p * « g g w e

Jako jedyne austryzokie Towarzystwo Zoglużna, 'ttóre na mooy rozperzą- 
uzenla m iniiteryam egc z 80. kw ietnia r. 1904 1. 91.908 apoważniena za­

stało do tw orzenia agencyl t zastępstw  ustanowiło

Qensraln% Aprenoy^ dla Oalloyi i Bukowiny
i uuoważuiło ją do zorganizowania poszczególnych Agencji.
Wszelkich ryjeśnień udzielają, oraz sp rse d a s  k a r t  załatwiają:
G E N E R A L N A  A G E N O T A  G O L D Ł U S T  i  S P . 

w  K R A K O W IE , u lic a  Ł nbioa 1. 7,
oraz w Brodach Podwołoczyskacb- Cieruioweach, Fadbrzezio,

Szczakowej. tis  38 so

Pra^ma cchmaa: Każde naśladowanie i każdy przodruk podpada karze. 
Nieznajomością ustawy łłumaczyć alę nie można.

]; Sęazia. Pan-jestei oskarżony o to, żeś Pan 
prawie wszystkie pieniądze, do ostatniego ha- 

, erza, wydał niepotrzebnie na zupełnie liche i buz- 
if;v skuteczne środki, chociaż Pan, jak prawie każdy,

musiał wiedzieć, ze ty lk o  Tnierrego ba fsan 
i maść centyfollowa są jed/nemi najpewniej- 
'szemi. najskateczniojszemi i niezuwodnemi Sroó- 

|  W m  * J f  3k isini leczniczemi we wszelkich wypadkach, a to 
l i i  f Ul d l  I I s  W Ufo l i  postało też stwierdzone tysiącami podziękowań. 
B I fa lik  liii IL̂ / M M  j Oskarżony: Niestety, dałem się namówić kilka 
* II f /  |V U ii! r  !‘razy 1 ociekłem się do pierwszych lepszych, za-

1 i)H i .! II l l h p t f l  p  chwalanych mi środków lichycn i bezakntaczBycn

pozbędiie się zarówno piegów, jak i plam wąirobianych i opa- 
LeniA, jakoteż wszelkiego cerę szpecącego zabarwienia.

Cena 2  ztr.

ROBERT FISCHER
doktor cnemii i kosmetyk

Wiedeń L, Habseurgergasse Nr. 4.
Broszurki o ozonie i ras oso* min poszczególnych osobliwości 

z° darmo i opłarnie. Świadectw i o nieszkodliwości wyrobom można 
przeglądać, jak również tysiące listów obejmujących podziękowania 
z całego świata. Wyjaśnienia we wizelkich sprawach kosmetycznych 
za darmo, j k l e  listownie. 629 4 19

xx:

i fałszowanych balsamów, czego teiaz bardzo żałuję.
Sędzia Nieświadomość nie jest podług u'tiwy żadnem umewiambnieui 

lub uspraw.edliwien^m. Dlaczego rie karałeś ,:>an przysłać sobie broszurki 
z tysiącami podziękowań aptekarza Thierrego w Pregradzie, kiedy się ją przecież 
wysyła każdemu na życzenie za darmo upłacom

Oskarżony: Nie^ety i ta okoliczność nie była mi znaną.
Sędzia: Pod waiunaiem, że to Par uczyń teraz, jesteś Pan tym razem 

uwolniony od oskarżania o przekroczenie popełnione przez to, żeś P.*d nib 
tro zczył się, jak tego obowiązek wymaga, o zdrowie swoje i swoich Powinieneś 
też Pan w pi zyszłoi ;i zstniechać labywama . używania wszelkich innych li 
chych i bezskutecznych aurogatów i falsyfikatów, a trzymać się zawbze tylko 
balsamu i maści Thiorrego, jako jedynie pewnych, niezawodnych i zdumiewa­
jąco skutecznych środxov Przepisy 0 zdrowiu *oą, żebyśmy ich wszyscy ściśle 
przestrzegali, a nieposziuowanie ich, czy to wskutek nieświadomości, zy też 
wskutek niedbalstwa, pociąga za sobą na prawdę surową karę przez chorobę 
lub też conajmniej przez osłabienie .ustroju.

Ku pomocy cierpiącej ludzkości i ku złagodzeniu bólów i chorób nłuży 
Thierrego balsam i maść rentjfoliowa najniezawodniej i nie potrzebujesz Pan 
już dłużej cierpieć, jeżeli Pan te, przy tem bardzo tanie środki zawsze będziesz 
miał w domu i bez przerwy icb używał.

Thierrego balsam jest niezrównanym śród1 iem prz ciw kaszlowi, nieżytom, 
cierpieniom piersiowym, zołzom, zapaleniu aarsła, chrypue, zapaleniu oskrzeli, 
cierpieniom płucnym, zwyrodnieniu wątroby, kurczom żołądku, 
kolkom, zboczeniom w trawieniu, szczególno przeciw Influen­
zie 1 t d. i sprowadza pewną pomoc i skutek.
C«na: 12 małych iiaszrjt lub 8 duśyrh, lub też tylko jedna wielka oso­

bliwi flaszka z patentowanem zamk lęolci; 5 K opłe nie.
Thierrego i *ió oentyfollowa jes t środk<em Non plut ultra przeciw 

wszalkim chociarny nie wieuzieć jak  zastarzałym  ranom, zapaleniom,
Jole.liwościom piersi, stw ardnienie piersi, podbiegnięciu krwią, wrzo­
dom, puchlinie, wysiękom, zr .sieniom, ró iy , nowotworom, wzdyinkom, 
ranom n dzieci pow ital/m  od leżen i  i t .  d.

Rozmiękcza ranę • wyciąga z niej bez bólu każde oboe ciało 
które się dostało do niej, jak  oiów, szkło, drzazgi, piasek, i t. d., za 
pobiega, zawczasu użyta, praw ie zawBze zaaażeniu krwi i sprawia, że 
naw et nieboiesna iperacya jes t zbyteczną.

Cent 2 *łolk6w iplaconyob K 3'60, — Brun*urę tysiącam i or>- 
gim .L yrb podziękowań otrzymuje na  życzenie każdy za darmo opłaconą.

W ysyła tylko po otrzym aniu nalcżytoioi lub za zaliczki 
A pteL ars A- T hlery w P r e g r i.li  b*l BohltkOh-Saurrbniłui.

Dostać można prawie w każuej aptece I drooru ryi 206 S 94

Allemtchf er Balsam
H  śm hk ln iiiil- lp tk ib  

Su
k  Tfilerry In Pregrade

foi IsUhiK-żmwyfusn.

Ostrzeżenie.
Wychodząca w Wiedniu „Spintuosen-Zeitung^ 

zamieściła niedawno artykuł, w którym z powodu 
zaszłych wypadków ostrzega przed okpi wart iem ze 
strony niesumiennych agentów, a w szczególności za­
znacza, źe rozgłosu w swiecie o fabryce Zygfryda 
Gesslera, c. i k. nadwornego dostawcy w Karniowie. 
wyrabiające] likier Altvater. zastępcy z nazwiska po­
dobnej konkurencyi używają do tego, aby dla owej 
konkurencji uzyskać zlecenia w sposób niezupełnie 
chwalebny. 1299 *«

Godzi się przeto światu kupieckiemu, jak i kon­
sumującej publiczności zwrócic niniejszem uwagę na 
tę okoliczność, aby ich ustrzedz przed szkodą.

CENTRALNE BIURO SPEDYCYJNE
i KANTOR WYMIANY 

Maksy miliana Hau benstoefa a
Kraków, Floryańtka 23 — Telefon 602

przew óz1 m tble bez opakow ania nowym i c k  wozami patentow ali. 
P rzechow uje m eble we w łasnych  sk ładach  i za ła tw i t form alności

cło we.
Ekspedycya pakunków podróżnych.

U bezpiecza p rzesy łk i od w ypadku podczas tran sp o rtu  
Kupuje i Sprzedaje losy i w szelkie pap iery  w artościow e, w ym ie­
n ia  pieniądze. —  Dostarcza biletów kolejowych okrężnych. — 
Udziela bezpłatnie informacyj podróżnym. — Sprzedaż „Kur*-

buchów“, „Baeoekerówu, Rozkła­
dów jazdy. — P rzy jm uje  różne do­
kument*. do legalizacyi i wysyła, 

paszporty  - do w izy.
Udziela mfarmacyi o krajowych 
i zagranicznych miejscach kąpie­

lowych. 1304 4 4 8
Z a l « i t > n j  w  r o k u  1 8 7 2

Zakład Rzeźbiarsko - Kamieniarski

Braci T re m b e o K ic lk
p r z y  u l .  R a k o w ic k ie j  7 .

Podejmuje się v ssselkich robót, w zakres fcamieaiamwa 
wchodzących, tak w miejscu, jak i na piowiney;

ora* p o lo *  1187 7 •

ogromny wybór gotowych pomników 1 grooowców 
familijnych po cenach bartfzo niskich.

I Bock i Hollender
Sam ochody  

bicykle m otorowe  
W i e d e ń

I I I . ,  H a u p t s t r a s s e  7 2 .

!188 6 10

O d  roku 1868 w użyciu.

Bergera lecznicze MYDŁO S&OŁOWCOWE
przar irrbilBTeh lrk a rr  polreau*. j* it  uijrwana w bardzo wiola pauaiw suh Europy to  łwlo-

tu jm  zk n tk ieu  orzeclw
wyrzutom skórnym w szelkiego rodzaju

vr saczególnofei praeniw powtaraającym ilę  i paaurz;tu lca/io  wyrzutom, praeoiw liszajom, 
ju k o tti nraeoiw i 3ności unia, wadymkom a odm rożeni), potowi mig, łupieżowi brody i głowj 
Bergera mydłm smołmwoowe zmwiora 40*/# soi* w et drzewnego ■ t y ró in la  tlę  zna**., od 
-THrel/dch innych mydeł smołowoowyob w bandln będących. — W upc rozywvmli oierpionlaeW 

skórnych miywa aię także bardzo skutecznego

Bergera leczniczego mydła sm iłowoowo-siarozauego,
&ko łagodniejszo mydło amołewcowt do usunięci, wszelkioh nlocryttiiżel oery przeoiw w>- 

rzetom skórnym i na głowie u dzieci, tudzież jako niezrównane mvdło do myola I do kąt ell
•łu ty  do oodzlrunage użytku

Berbera glicerynowe mydło smołowoowe
.uw ierając* 35•/« glioeryny 1 riękn le  pachnące.

Jako wybornego irotika n ,  skórę używa aię dalej ze iw i tny skutki#

Bergera mydła boiaksowego
a m iau iwie przeciw pryszozom, upalenia, piegom, trądzikom I lanym wyrzuto 

Cena .awałka kożdegi gatunko 70 bal. wraz ze wekazówką. óądać prz; kapnie 
w yiaźnie Bergera mydeł .mołowcowych i boraksowych i baczyć ma odbity tm
znmk ochronny 1 obok *n»jdująey się podpis firmowy 

6. Heli et Cemp. u .  każdej ‘tyklocie.
Odiii ozonie honorowym meaalem w Wiednlm 1883 r.

i złotym medmlam u*<. s cocnn j wyetmy,y w Pmryżu 1900.
'V**elkio Inno 1 >oznios* i bygioalcane m*dł* Brrg?*a sa -ymienloiie w eosobio mi,*im 

dr każdego mydła dotąuzouym.
Doatać nożna w aptokaoh i handlach tego rodzajn, — Hurtownie: \

O. HELL et Comp., Wiedeń, X., Bibepfti>. a.
IV>stac można w KRAKOWIE w af tekach Fr. Mlkuokiego; M. Pronia- P 'ik to ra  R e­

dyk*; iiudwiks Rosenberga; Karola .łahrs, J  Macudmińzktego £ W issniewikiog H. Bar- 
UmBektego i Spółki; Z. Mareoir — W  aaradaob apt-m nyoh. Fr Zopoth* i Smółki;

A Packuekiegi; Arnordo Soilora .akotoć w k kddej upteoo w G .lio rl. 1344 8 8.

Zdumiewające skutki zapewnia

Heli a Mentolowa Francuska Wódka
ze zu&kitim „ E d t i l g a i t ł t “ .

Naciera .10 ból ażmurmające, mięśnie wzmacniając* i nei ry  ożywiają**, Hygieniiitny 
<rodak do mycia, zapobiegający osłabieniom, orzcżwl.-Jąoy iro d e . wonry.

Dwa razy skuteczniejszy, niż zwyczajna wódka francuska. =  
Cen* fla«7ki 2 K, cena flawkl na próbę lub dla turystów K T20.

Ż ądać .*  inak i-im  ,^ d e lg e is t“ , ażeby ni* o traym ać goraaego wyrobu.

Hurt4»Tnie ■ G. Heli & Comp., Wiedeń, I., Biberptrasse 8.
Składy w Krakowie: w aptece .pod złotą koroną', Rynek gł. 22, w aptece „pod 

gw iazdą , ul. F lorjański, 15; w aptece „pud -.łot«. giow ą“, Rynek gł. 13; w aptece ,pod 
złotym tygrysem ''; w aptece „pud -łońcem1',  Rynek gl 43; i aptece „ped złotym uritm ", 
ul. K rakoTPkr’ w o rte  c „ood lwem“ na  K leparzu. w aptece pod jagnięciem ", ul. Al 
kołajs^a 2; .? drogueryi: Fr. Zopotha 1 Sp . ul. Sienna; tudzież o Podgórza : w apt ,oc 
„pod koruaą ; w aptece „pod opalrzno»d ; w Bpchnl: w -pfeee „pod białym orłem“ ; 
w Nowyu Targu: w aptece .pod orłi-m“; w Zakopanem: F. Tabeau, aptekarz; oraz p *- 
wie w każdej aptece i drogni ryi w Galloyi 119 32 45
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Koncesyon. Instalator 
i Fokrywacz Dachów

KRAKÓW. Rynek L. 24
=  (vis-& -vis Ortwachu). =

Drząaza Wodociągi. Dzwonki e lek try u in e , Telefony, Kondmct >ry
przeciw Piorunom, po domach prywatnvch, Hotelach. Łazienkach. Fa- 
b-ykach tak w miejscu, jak na prowircyi. po cerach przystępnych, 
ręcząc za każdą przez mego wykonaną robotę.

Podejmuje się rów Jeż reperacji 
Pokrywa dachy cynkiem i miedzią.
Poleca wielki wybór wanien, kiosetow i wszelkich przyrządów 

kąpielow ych w łasnego wyroDn. 1178 10 13

Cenniki ilustrowane i kosztorysy 
    na żądanie darmo. ___

P ierw szy  k rajow y sk ład  n u rtow ny  i csęśoiow;. 0 ’amo- 
fo& ów  1 F o n o g r a f ó w  1351 9 10

J  ó z e f a  W e i s  s l e r a
w  K rakourir. ul, G rodzka  l, 71, 

ooleoa w 1 i r d io  w ielk im  w yborie  W K A lI O F O S i l ,  F O N O -  
G P A F T . p ły t ]  i w a ln e  n a J n o w s s j r e h  s d j ę ó .

G ram ofon k o n certo w y  % 10 p ły tam i za  35,
C s ę k i  sk łrdow e h w j i b  na  sD adzie  Ceny bardzo przystępne. — P ep e racy r v-ykonuje sie 
dokładnie  i szybko po oenaoh um iarkowanych. C enniki aarm n i o p ła tn ie  5 am A w ioną 

z prow inoyi u sk u teczn ia  się odw rotną poczt.,

P r o s z ę  z a w s z e  z i jd t t t '  W y r o b u  k r a j o w e g o

Ma oszczędzających jędrnych mydeł
z „nosorożcem" lub „kozą" lu41 9 25

z Pierwszej Galicyjskiej Parowej Fabryki mydła
Szymona Munka w Ży wcu 1. 4 .

(Założonej w ro k a  1846). P ró b k i i  cennik i darm o

H andel S i  M ięfusaj
l i  r a i  ów — ulica Szpitalna L . 19,
posiada w yłączna sprzedaz znakom itych  '< achow skich

S&YBTES: i J S Ł B A S
czysto w ’0"  zowych, k tó re  poleca n a  nadchodzące św ięta, u s i  i b

Cwierczakiewlcxnwej

365 obiadów
365(wyd. 19-te wznowione)

Cena egzemplarza kart. 2 K, z przesyłką
pud opsską K 2 40 — poleca y  ' o  

K s ięg a rn ia  ancykwarnia Lucyny Ć w ierczakiew iczow ej
LEO NA B O P E K A  uznane zostały oidaw na za

L w ów , n a j l e p s z ą  k s i ą ż k ę
ul. Ormiańska 3. k u c h a r s k ą .

Cena niska 2 K umożliwia wszystkim nabycie jej. 
A  „Sm acznie przyrządzony obiad jes t podstawa azczęacla domowego

i dobrego hum oru m ęża“ . (Z przedmowy autorki)
K sięgarnia Leona Bndeka, L ttó# , Ormiańska 3. U 78

Rząuowo

M v H i i u n l . i i t i Q . 1 1 ^  i m i M  t a t i r a c l
rod firmą

K. Rzaca I Chmurskt w Krakowie
jw r s y  u l .  O e r t r a d y  p o t i  N r .,  4 ,  tao  42 o

w yrabia pod kontrolą komisy! Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecone przez toć Tow

w o d y  m  m e r a l n  & s K t u o s w i e
odpowiad .jące sk'adem oheuucznym wodom B IL IŃ S K IE !, G1E3K JE B l EKSIlLE , 

SE] "BUSKIEJ V1CHY MARYENBADZFIEJ. HOMBURO KTSSINGEN, tudzież

ujr e o y a l n «  *.«*,»'?■ o *  w
ł a i :  litową, bromową, jodową, zelazistą, kwa.-ną, e ra t w o d y  lw«i*airwe a o m i t l a e  j 

i  "rzepisi. /V « / .  Jaw trrakieow
SprssSai "jąstkow s w sptekrob I (Irogueryaok. Cesoik) ws isisiasfo tre n e r , i

uprawniona Pierwsze I najstarsze w Galicy! c. k. rządowe upraw.

B ito nformacyine
dla

spraw wojskowych

emeryt, rotm istrza

A. Kninoergera 
i K. Moschenieoo

w Krakowie, 
ui. SiachowsHiego 1.15, „Willa Wanda" 

udziela wyjaśnień i sporządza najstaranniej podanie we wszystkich sprawach 
dotyczących służby wojskowej, tndzież wszelkiego rodzaju  podania

do Tronu .
Na odpowiedź dołączyć nuleży m arkę 15 hal.

Zakład wojskowo - naukowy i Pensjonat
przyjm uje uczniów i prywatystow każdego czasu. H 3S i o

fcuz konkurency  — "oleśH firma

LUDWIK ŁkSsAB
G e n e r a ln y  Z a s t ę p c a  A r c y k s i ą ż ę c e g o  b r o w a r u  

Wj K rakow ie, ulioa sw . Anny L. 3 . — T elefon Nr 4 2 3 .

w a u m r s k ie u
■ w * ’ a  ^  ' .

| B i D Y

m m  s a i Ę c  u

Główny Skład Rogerów

C .  L O B U
Kraków, ul. Floryańska 55

Generalne zastępstw a

austr. fabryki broni w Steyer dla rowerów 
„W.łFFEJfRiD44 fabryka rowerów „STYRIA44

J e n a  P a c h a  i  S k i  ». t i i a e n .  1128 i 12
F a b r y k i  r o w e r ó w  „ D i i r b o p p A  „ P r e m i e r  H e i ic a P *  i o r j  ą l n a l n r 1 h  a m w .  
„ C le z e la n d * * , jak  również i wieln innych fabryk. Przybory do rowerów i ich cr.ęści .kładowo.

IXXXXXX)< - < x x x x x x
^ sz^ s tk iem i językanr wpierw mówiono, zanim przystąpiono do pisowni.

The Berlitz Schools of Languages
Kraków, ul. Pij orska 9 (róy Sławkowskiej).

Największy instytut języków obcych dla pań i panów
Główna Dy rok cy a:

Prof. M. D. BERLITZ (C M ie r  de la k m  <l’fleno r>  V Harnson-Berlitz.
A ngielsk i, fran cu sk i, w łoski, ro sy jsk i, po lsk i, n iem ieck i, h iszp ań sk i, 
d u ń sk i, szw edzk i, h o len ae rsk i, czeski, w ęg iersk i, a ra b s k i i t .  d 
konw orsacya — G ram atyka — L ite ra tu ra — Korespondeneya handlowa. 

Nauczyciele odnośnych narodowości 
tylko z akademickiem wykształcaniem 

Nauka w „Berlitz-Scbool" zasrępnje pobyt z„grauicą. — 0<l pierwszej 
lekcyi począwszy rozmawia się tylko w tym języku, którego się uczy.

MEDALE:
Puryż 1900 r.: 2 zcote i 2 srebrne medale.
Zurych 1902 r : złoty medal 
Lille 1902 r.. złoiy medal
S t. Louis 1904 r Najwyższe odznaczenie na W ystawie wszechświatowe,: Grand Prix. ] 

B i u r o  t ł o m ą c z e ń .  1474 3 4
W szelkie tłomaozenia i soresptmdeucye we wszystkich oboych językach przyjmuje 

się po cenach umiarkowanych. — Prospekty i ijkcye próbne" bezpłatnie.
Un homme qui parle dem  langnes, vaut d em  hommes. Navoleon I.

K xx>oo<xxxxxxxx

P roszę, zażąd ajcie  F aiistu .0  oplatnie
prospektów I próbek najlepszych styryjskich

lodenów męskich i damsalch
na ab. ani a do polow inia, dla leśniczr  turystów , jakoteż pró­
bek wss kich mc. te  ryj mod n, nV -ii» męskie I gi i ohłop?nw 
pa zarzu tk ., lustry  K H H H H B r  do n a jw j^ o r n ie j szyoh
gatunków  — od z n a ^ ^ H H V s « i c i  pierwszej i najw iększej fir­

my m a i a c e - ^ ^ ^ y  Vr i n o e n t e g o  O b ln o k a

U. i k. dost. sukna, Grac, Murgasse 9|I9.

m g e r h m ta  % B r o n ó w 1 9  3d dawien dawaa z twe] dobraol i zapaobu zaa ią  prawdziwa

I p ^ f S S e m  HERBATĘ ROSYJSKĄ
a f / s S P y t '  ' * zbioru majowego, poleca h a p .d ę l

I S S t .  A d a m o w i c z a
:8 w  Bi >( a v n  na pograniesu rosyjski«m 25 100

1 funt „FamlllineJ" bardzo dobrej . . . .  złr. 1'40
1 fun t . Mf *nr de Mot,' t r “ w or>g opak. Lajlapszej 2-50 
1 fnnr „laiparidt“ cesarskiej, w Oryginałnem opakowawin 8'5f. 
i fun t „Okruchów" z najlupazyob herbat kwiatowych 1§0 

■ Kawa Ceylo., p. łona ^rorąoem powietrzem '/, kg. złr. 0-80 i 1'10 
»  -ic  N * .*  a  B ro 4 6 w  I *  Bulion wołyński i kilo . . sł 3 20

r» i>> / w s  r~, . - s  / .  / .
t p \ 7 w  v  w  w  '  '  v 7 v -  a 7  '•-f V  \ /  '• s  z /  > /  \ /  \ J K -  v

<l) Publiczne chemiczne Laboratoryum < -
O  n r  Cl f i  M n r i l i r l r n  aapnysigiłonego chem.ŁB O
( j )  U * C i  U .  n U U U r ł i ł l  8adowdgo. chemika handl.
^  N r T e le fo n  121 N r  T e le fo n a  1218. /K

^  Katowice, Gruadm anndtr. 19. 1334 1 6 a
Dokony wanie wszelkich badLń; analiza rnd, Kruszców, paszy i nawozu. ^

/ K r \  /N  /-v /N  /"V r > . / \  _ A /N  /N  / N /"V /N  O  /"V / | \
U  W  \ 7 V  W  w  v  W W W  W W  w  W  W W W  w  w w  w  w W W w

( J ą g n i e n i e  n ieodw oła ln ie  5  m ? ,a  1 y 0 6 !

LOTERYA NA OGRZEWALNIE
1 5 0 0  w y g r a n y c h ,  w a r to ś ć  5 5  0 0 0  k o r o n  
G łów na w y g r a n a  w arto rei 3 0 .0 0 0  K.

L osy  po koronie. x43i 1 8
Dostać można we wszystkich trafika?*1, kolekturach loteryjnych, kantoraoh w ym ianj i t  d 

Także w zarządzie loteryjnym  wiedeńaaiego Stow. ogrzewalni i dobrocz;, nnoóci.

L. Lusera plaster dla turystów
uznany za najlepszy irodek przeoiw ndgniotk m, wzdvmkom 1 t. d. 

O łó w n y  s k ł a d :

Apteka L. 8rhv n ih a  Wledeti-lHetdling.
. i  ■■ ■ p lastrn  d la turystów

Ż ą d a ć  , ■  idl V  T  4 ”̂ .  za K 1-20 .
D ostań m ożna p rzez  k a ia ą  ap tek ę . 1867 3 8

TA N N IN G EN E
najlepszy

nrndek do farbowania włosów
K 6’— ", 707 ń 7

ANTONI J. CZERNY, Wiedeń I -
W & llf lso lif f . 5. Z V i n . ,  C a r l  L a d w i g a t r .  6.

Składy w aptekach, drogueryach i perfnmeryach.

Czekoladę Mleczną Orzechową 
na sposób warszawski

poleca
A IV 4 J I P I A S E C K I

Długa <0, Floryańska S, Hotel Drezdeński,
Krakóz 127 29 o

IGI M U L
cka L 17. Stróż wskaże

z W arrzawy 
nL Karmeli-

1438 1 6

W ła d y sła w  P ędziw iatr
Fabryka rolet i żalszyi 1029 10 12 

K r a k o w ie , u lio i Z w lo r z w n ie o k a  6,

Apteka

Forl, Gralewskiepi
w Kukowie, uf. Szcznrańska I, 
poiec« ępnjąo1 wyroby własna

P n t r n n a n  P ^ l,ra“ w y ś m i e n i t y  środtz do
r  II UgOII konserwowania włosów, sn w *  hi 

pież i swąd s głowy, wzmacnia oobnlki wło- 
»<.we i'zapobiega wypadardu. 

r e w *  f l a k o w a  k » r n  8  t  k o i  o  a 4 .

„ Ja lira " tali chlorlcum pasta
i r  zębów, wybiela zęby, deslnfekcyonuje i acn- 

serwuje jamę ustną. Tnba 80 haL

„Ja h ra " Antysepfyczna sro&s
do o«t

znakomita wodt do utrzymania zdrowy o zę­
bów 1 do atnkanla ust. — Flakon koron 1‘9Q.

„ Ja lu a " Wata Mentofonnoliiwa
wys nienit; środek prsy katara? nosa.

Pudełko 40 bal 91 71 100

PIENIĄDZE
bez wydatków naprzód

sz>bkot rzetelnie, względnie natychm iast (na 
życzenie także zaliczkę) począwszy 1 « K 
otrzym ają oficerzy (także porucznicy), urzę­
dnicy każdej ategoryi, jakoteż osobj na s ta ­
nowisku każdego rodzaju z kondyKtesr luk bez 
Kondyktn, wzg ędnie ta k ie  Dez pollcy a ż do  
b w o l nn tw yżnzyelł (20-letnia emertyzaoya 
cc nadaje się bardzo do uporządkowania dła 
gów; dalej przeprowadza się pożyczki nu spadk 
legaty, renty, p .zw a nrywainośoi 1 na wojsko­
we ksucye małżeńskie, kupne pollc i ubezpie 
ozonych żąda 1 j l  o też transazcye wszelkieg. 
lodznjn dla W iedi ta 1 prowiacyi Dokłali>“ 
ulecenia przyjm uje Dom bankowy i kantor 
wymiany Ig n u i B ogyan sU y  d  l l r n d e r ,  
M i r d r d .  V I ., M a.iahillerstrasse 99. Za po­
średnictwo wynagrodzenie. 204 15 26

PHW RM W  K«W V
(80W*** |k k s » H . 4UÓCCS CLjib.O W i.

i Hurroomłe 
wyborowe astunfci

Sany palonej
najrotc^zym 

i najlepszymspo1 
_  _  aobem za pomoc»

KWkKńwk eef1SC|Ł
j"V4 najniższych.

1 .  l a w o R M S c K r
1084 25 0

PATENTY
marki ochronne 1 ochronę modeli we 
wscystkioh pańitw acb europejskich 1 zo 
morskich wyjednywa inż. 8 D sb u ń sk l,  

przysięgły rzecznik ratentow y. 
W ie d e ń .  V H  Lindengasse 2 U li 

fon 56621. 100 4 '  0 I
Fabryka wyrobow welmanych 
w Kętach, założona 1867 roku

FlE ZaimiLaitta
poleca

Snkna, Sleraczkt,
Najmodniejsze K a m g u r n y  i K o r t y  
f c y r o t u  w ł s s n e g o ,  oraz oryginalna 

angielskie.
K o o e , D e r k i, F i l  e  d y w a n o w e , F ia n e ie
w stąpione, W e łn ę  lo  ęatow ania i wszelkie 

P o d s z e w k i.  1210 4 0

G b l a i l i r  * Krakowie. 1 j nek A-B L. 44. 
w l U i I I ł j  W9 Lwowie, ul. Teatralna L. 3,

di u sprzedaży hurtownej i drok azgowej.

IS S S t

g r e t U  i  f r a u k c
mego boi *to ilusti oiego oenni- 
ka « prŁtuuło '  M  odbitek zegai 
ków, eyronów srebrnych i złotych.

B A B U S  H O S t L A D
Pierwsza fabryka .rgsrków w Briir Nr 304

(Czechy). 86e 34 60 
Prawdziwy niklowy kotw remont wraz z łań­
cuszkiem złr 2-— , 3 zegark złr. 5’75. Niema 
ryzyka! Dowolna wymiana lub zwrot pieniędzy

; !

E to  chce jechać n a jta n ie j, naj- 
u y b o ie j  1 n a jlep ie j do

lubKanady 
Am eryki
Darów* ami pospiesznymi i pocztowym1, 
bez żadnego przesiadywania. —  to mech 
nap.sze po k artę  okrętową, posyłając 
zadatek, do

1. G H B 1 G
Antwerpia,

10, Van Leriusstraat (Belgia)
.łest. to naitańsza i najlepsza

p r z e p r a w a  iR4 17 20

mosięz
tylko własj 

Włeaei, TD.t
Telaj

Cennik m słj zu dsn] 
strąc i się przy zsm

18 K, 24 K: bi 
t.Y puch. uartyi 

opłacona za z1 
napew rot La z 

Bensdiokl Suchsi

i za 2 K. które 
1028 10 10

czeakie
R Z E !

Io  dartych J‘60 K. 
I  kor.; białv?h, 
I k  pnch, da*ty?h, 
I śnieg mięklob 

36 K. Wysyłk* 
Fm ia-a 1 przyjęcie 
lu łu t” nocztowoj.

274 ro s t  Pilsen, 
ń) 1439 1 «

5 k o r . i i i 8 C .  a r D t j a  z a ro b k u .
irzyaiws rebotnlkes, 

[wyrobów łrykstowyok 
■a asszysuch

ss~.su,1* się osoc obo* 
płc1 do ranienia pop 

óch na naszej maszynie 
wy kła i asy oka ?obota 
rzez uały rok w domu. 
ie potrzebne. Oddalenie 

3y, a robotę my sprie  
jj  112 64 0

Towarzystwo roaotpCów do wyrobów trykoto­
wych o natzysLOb 

kot. H Wkłttlok i S n , Prag*, Piso ów. Hotr* 
f  l ?R2 T-ve»t. >ii r.faoaelle 3 1 -2 8 ?

Wiadomości wstę); 
nie stanowi prr- s

F  O S i / !  "■LA.Zl-JbJBE
D Ę B O W Y C H  w raz  z kom pletnen ułożeniem  dostał cza

ODDZIAŁ DRZEWNY firmy LANGROK CKrakow. Basztowa 27.)

A Me ma pryszczów
w yrzu tów , trądzików , piegów , plam  w ątrobianycb  an. in n v ch  n ie ­
czystości na tw arzy , kto używ a słynnego w  św iecie praw dziw ie 
angielsk iegc m leka ogórk ow ego  C. R alassy , k tó re  czy r 
tw arz  św ieżą, hiałą i m łodocianą. S ku tek  następuje  niezaw odnie po 
2 — 3 razow em  potarc iu . T rzeba uw ażać n a  to żeby na każdej flaszce 
było w idocznem  nazy  sko „Balassa". Cena flaszki 2 K . Do tego  
praw dziw e angielsk ie  m ydło ogórkow e 1 h  a  krem  ogórkow y 2 K 
a puder 2 K i 1 20  K. W ysy ła  pocztą ap tekarz  C. Bal?f sa Bu 
dapest, E rz se b e tfa h a , —  G łów ny sk ład  we Lwowie ma aptekarz 
H. Rubel daw niej Z. Rucker. N adto możne dostać u Reima i Sp. 
w Krakowie, w aotece M Schwarza i A. Goldberga w Przemyślu. 

■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ m m m i
4C6 2 r



N O W A  E E ? O K M A Niedziela 1 Kwietnia 1906.

chcące mieć przyrząd muzyczny do muzyki 
koncertowej, do muzyki dla rozrywki i do mu­
zyki do tańca, niech zażądają dustr. katalogu 

„a t“ naszych bez kunkurencyi nowości! 
Elektr. fortepiany z nutami papierowemu i zwi­
janemu orKiestryony pianino we, elektr. forte­
piany z mandoliną i instrumentami anompa-

mamentowymi.
Przyrządy muzy­
czna crkiestrowa 

za sprężynami 
I wagami do na­
ciągania, z walca­
mi lub nutami pa- 
pierowami, elek­

tryczne, mechani­
czne lub pneuma 

tyczne.

Cena od 4 8 0  K 
do 16.000 K.

Dogodne warunki 
zapłaty.

Przy kupnie 
za gutówkę wysoki 

opust.

„j?ho-ioU8zt“ .

LUDWIK HUPFELD
*281 2 4 T O W .  A R C .

W i e d e ń  T I . ,  M a r i a l i i l f c r m t r a s s e  N r  7 — 9 .

Zawiadamia się
P. T. Publiczność, że w handlach sprzedających pastę 
„Hofaa, otrzjm uje się za zwrotem o próżnych pu­
dełek z tej pasty

1 pudełko za darmo.
1 . T. Handle zajmujące się tą wymianą otrzymują 

po zwróceniu próżnych pudełek fabryce odpowiednią 
ilość pasty również darmo, a oprócz tego rabat za 
zajęcie się tą czynnością. 1M7! w
Fabryka chem. Stanisław Hof, Kraków, Kanonicza 11.

E f f z a m ^ ^ ^ H r a c h u n k o w o i o i  p a ń s t w o w e j ,  k a s o w e j  i  b u -
o h a l t e r ^ ^ ^ B r l . ,  p o d w ó jn e j ,  urządzam nadal według najnowszych 
w y m a g i ^ ^ ^ B i s y i  e g z a m i n a o y j n e j .  — Również udzielam nauki 

^ ^ ^ n ie m ie c k ie g o ,  koresp. handlowej, kaligrafii.
Dla ]^H>sobne godziny.
Kopa^^y rezultat tejże zapewniony.

H en ryk  Gottlieb
rut. egz. naucz. rach. państw, i t. d.

173 23 30 K r a k ó w ,  u l .  D i e t l o w s a a  6 8 , I I  p ię t r o .

TAN1EW2 DOBNB O ź tu O t iŁ E J & L

A W A Ć r  f  f*ra ^r.ycznv i niezbędny w celu otrzym ania silnego połysku 
ł l W U o w I  u podłóg i posadzek, jest

WOSK PODŁOGOWY
w Posadzki nim zapuszczane można wilgo

tną  ścierką zmywać. ~3M | P iospekt darmo.

Główny skład u firmy A n t X  A
K r a k ó w ,  R y n e k  3 7 .

©©©©©©©©©©©©©©©©©©©©©ee©©©©©:©
©

S p ó ł k a
1505 1 4

§H, jazda po morza Srr dziemnem dla przyjemności 
|  i wytcnnienia
§  p ie rw szo rzęd n y m  dw uśrubow ym  p o sp ieszn y m  p aro w cem  „K oerber" j

M. \istryack iego Lloydu j
© z Tryestu dr.ia 2 maja 1906 w pra* ciągu 16 dni do Korfu Malty, Trypo-j 
s lisu (Połn. Afryka) Tunisu, Palerma, Neapolu, Messyny, (Taorminy) Svra-i 

§  kuzy, Kotoru, Grudy (Dubrownika) Wonecyi w połączenin z wy- ieczkami j 
© w okolice. O n a  podróży mor. wraz /, wiktem od 400 K. Wycieczki osobno. < 

Zgłoszenia, programy, wyjaśnienia w A nstr Lbydzle, T ryest !
© I

w g en era ln e j agency i A u s tr ia c k ie g o  L loydu  w W iednia, I., j 
§ K a rn u n e rrin g  6 i we w sz y stk ich  b iu ra c h  podróży . 19 7 9 7 1 2 !

j-J©©©e©©©O©0©©S‘. O©GO©&©ffl©C0 © ©©©©©9©©00©i

P r e m i o ,  j u .  w y r o b ó w  a r t y u t y e s i  y c i i ,  b n d o w l r n y c h ,  K o n « t r n b « j l
i t  l u a n y c h  m e b l i  i p l e r t u u e k  r. d r u t a  — K R A K Ó W , a l .  s w .  W » » r i j ń ( ) «  2 «  

Wyfconjje wszelkie robo ty  ornaoientalne, kute, konstrukcyjne, budowlane I plecionki z drutu 
Drutowane k ra ty  00 ogr idrenia ogrodów, lasów, podwórców, zwierzyńców i t. p. — Siatk i do 
przesypywania piaskn i oohronne do okien Łóżku żelazne zwykle i angielskie z m ateracam i 
sprężynowemu orai wkłady sprężynow e do łóżek drew aianycb. Ceny przystępne kosztorysow e.

R a g a z y n  g o t o w y c h  w y r o b ó w :  ul. S tarowiślna 1. 44, parter.
Adres telegraficzny Józef Górecki, Kraków. 11>6 4 20 C ennikinp żądanie darn iu i opłatnie.

H U T T E B  i  S C H H L ^ ,  TOW ARZ. AKCYJNE, W IED EŃ  i  PRAGA

Pierwsze anstr. wez. c tW r ó L  wyłącznie irzyw il. faOryti wyrobów siatkowych.
Cenniki i kosztorysy ̂ P r / ł a  darmo i opłatnie zastępstwo dla Galicyi firm a 

D. K L ^ H A N N , Kraków, Mostowa 12.
Polecam ; ogrodzenia natkow e, druciane lab sztachetowe kute, bramy siatkowe 
lub kute. pawilony, diuny, werandy, okna, konstrnkeye dachowe, ganki, sia­

tkowe ocbrouy do trzw i i oaien i 4 f .  w zakres wchodzące przedmioty. 
Jago  specyainości dostarczamy tanio siatki d m can e j, cynkowanej stosownej 

do ogrodzeń placów do gry „Lawn Tennis" ogrodów, łąk. lasów i t. d. 
t 318 12 20

i

(daw niej N ou italnow sk la  p igu łk i E lzb ietyj
sty n n n e  od daw ni. 1 p rzez zi a to m  .ty c h  h fc a r iy  po lecane jaKc lekko p rze .zy rzcza lący  
1 r zw sln  a ją ry  środek, m e p rzeszk ad za ją  tra w ie n ia  1 są  zap e łn ia  n ieszkodliw e, dłodyo* 

ty ch  p ig n łek  sp raw ia, ze je  n a w e t dzieci chę tn ie  zażyw ają .
Puoełeozko z lit p ign ikn in t kosztuje 30 b a l . ,  zwój z 8 puaełkaml, 

zawierający więo 120 p ig u łek , kooztuje tylko 2 bor.
Po otrzym am l 2  kor. 45 bal. opłacona w ysyłka Jednego zwoju.

¥ 0  J a w t i  i t n  An n  »FU1P "  V e u s te ln a  p r*  
i l  a i l c ó  tf -G ' c z y g z c z a ją c y c h  p i g n l e k “ .
Prawdziwe tylko wtenczas, gdy pudełko ma na spodzie nasz 
protok. znak „ ś w . L e - i p o h l a 4*, wyciśnięty szerwono-czar 
nym drukiem. Nasze protokołowane pudełka, wskazówk uż^- 

J j  cia i opakowania, muszą być opatrzone podpisem: „ F i l i p
N ieu & te iii. a p t e k a r z . 11 98 12 15

Apteka F i l i p a .  N E U S T E I N A
n«<l św . Łe< poia .5^i“ , W ie d e ń , I. ,  P ls a k e n g b s e e  6.

Skład w Kra. »wle w ap tek ach ' K. Wiszniewskiego, w . Redyka I K- la h ra  (daw . G ralew sklego).

Pc tym znaku po­
znaje się sklepy, 
w których sprze­

daje się

m

Singer Komo TCf. ąk 7 ^
K i r a

K uków , ju ffllen  Wolnlca. 
Chrzanów Mickiewicza. 
Tarnów, Wałowa 13.

wyłącznie

S i n g e r a
maszyny do 

szycia.

nraszyn do szycia

W. Stachowicz
krawiec męski 

w Krakowie — Rynek L. 29
poleca na sezon wiosenny wielki wybór 
materyałów angielskich, francuskich i kra­

towych —  Ceny umiarkowane.
1349 5 10

Koi założnia 1864. m Rot założenia 1864.

Zakład kamieniarski

Fabiana M im a  a Krakowie
przeniesiony został n a  u l .  D o s c s l s l * ; ^ -  2 6 ,  gdzie w umyślnie do tego 
celu wystawionym bndynku rozszerz ł warsztaty dla wyrobów marmurowych^ 
w 10 kOiOrach, jakoto: płyt dla pp. stolarzy, ineblarzy, cukierni, masar.

hoteli, restauracyj i t. p. — Ceny bardzo przystępne. 1*85 i nj
Przyjm uje też wszelkie repera-ye uszkodzonych płyt marmurowych.

O O O O O O O O C C  a O ^ i A ż O O O O O O P O O O

G 1 3LM  I D O (Austr
Pobrzeże)

T

Uzdrowisko 
i kąpiele morskie
Zakład leczniczy „I LLA S ALUTE

(zbndowauy w r, 1905.)
Pierwszorzędny zakład1 dla chirurgii, ortopedyi, g ’mnastyki leczniczej, 
jakoteż dia wszystkich zabiegów fizykalnych. 4 0  z komfortem urządzonych 
pokoi gościnnych ze wspaniałym widokiem na morze, pakuje na zebrania, 
mieszkania dla rodzin, piękny, wielki ogiód. W łasna cbłodownia. Oświetle­
nie elel tryczne. Wyborny s t ó ł  i mleko sterylizowane dla dzieci w domu. 

Kierownik oddrialn cl i.urg .-ort. I L ekart kierująoy i właściciel:
Di? G u l d o  Z ip s e p ,  _  __ _  _  _ _  _

b. operator kliniki ElseJsberg I Lorenz. 4 J F *  LVL. J rC  IN &  £+ 
P r o a p e K tj r  a y a y ł a  r.a  d a r m o  / .u r z ą d .  878 6 15

4 > d  > 6 ń ń ~

Mnsztariia z winogron Izabelli
p e rła  posróa  w y robów  m u sztard y ,

podnieca apetyt i przyspiesza traw ienie. Dostać jej można w każdym handlu 
korzennym i łakoci. Prawdziwa tylko U'47 8 10

z P ie rw sze j W erszeck ie j fa b ry k i m u sz ta rd y  S. R einfelda.
/• 8r*'.fr •—

iiltalua 40 .

T rzeciogp  Majo. I .
Iowy Sąc*, i«. lel * ^4x 8 

Eauok, Jagiellońska obok K oaa ro li.

Ostrzegamy naszych P. T. Odbloroów przed maszynami których dostarczają inni 
knpcy pod n rwą „oryginalne Singer*". Ponieważ naszych maszyn do szycia nie 
da jim y  nigdy żadnym kupcom du sprzedaży. p r,e to  dustarczanc przez nich maszyny 
pod nazw., „oryginalne S ingers" — są w najlepszym w ypadka s trre  używane, 
z trzeciej ręaL nabyte i odnawiane, z: które m ani odpowiedzialności nie Drzyjmu- 
jemy, ani też do t^aowych potrzebnych części nie do ta r  zamy. 35b 12 0

ajpiękniejszą mąkę, coaziennie świeże drożdże, 
prasowane i proszkowe, czekolady do ciasta 
i deserowe, owoce południowe, wanilię bur­

bońską, marmolady, powidła, śliw ki, miód praśny,
doborowa wina węgierskie i austryacx;e, koniaki, 
starkę, śliwowicę, rumy, herbaty rosyjskie, ceyion-
Skie i Chińskie, oraz w ielki wybór cukierków cze­
koladowych, owocowych i pomadkowjmh do ubie­

rania lortów 1443 2 8

poleca handel kolonialny pod firmą

S tan isław  Lódl
w  K rakow ie, ni. S zew sk a 1. 27 ,

Prawdziwe kotwicowe 
z nodwójnego złota zegarkiRoskopf 

§avoiinef Remontoir
sa najno tśzemi zegarkami Roskopff. Zegarki te m ają do­
skonałe kotwicowe w nętrze precyzyjne, za co się ręczy, są 
podwójnie kryte, mają 3 bardzo mocne z podwójnego złota 
kopertj i  kopertę odskakującą. Złoto double jes t kruszcem 
dc złota podobnym, ktor» podobieństwa do złota me traci 
nigdy. Zegarki te  z powodu wspaniałego wyhonania budzą 
wszędzie podziw i trudno je odróżnić od prawdziwie złotych

P  ^  C e n a  z ł p .  5 *—. ?
tego stosowny podwójny łańci szek męski ze ztota douol* 
, iłr . Dc każdego zegarka dołączone trzechletnie pisemna 

poręczenie. W ysyła tylko za zaliczką

J Ó Z E F  3P1EF TN£r
Wiedeń, I., Postgafse 2--33  1503 i 16

Do
1-5C.

KWIZDY Fluid
Znak wąż. 107 8 25

Fluid dla turystów.
Oddawna zn ine aromatyczsie nacieranie w cela n-,dania siły 

i jędm ości ścięgnom i mięśniom.
Przez turystów  kolarzy, rayśliv,yoh i jeźdźców ze skutkiem  

używane w celu nabran ia  siły po większych trądach. 
Cena 1 flastk i 2 K, '/< flaszki 120 K. 

Frawdziwugo lostaó można w aptekach, llu str. katalogi 
za darm o opłacone wysyła Skład główny

Franciszek J a n  Kwizćs?
c. ik .  au8U.-v.eg., k rum uński i książ. bułg. dostawca usdw  
A ptekarz ‘obwodowy w U o r a e u b a r g a  pod W lednien

Bardzo wspaniałe pierścienie męskie i damskie
p ra w d z iw o  14 bar., z ło to , p rz e z  « .  b . u rząd  eeeb ow an e .

N r 15. Praw dziw ie z 14 kar. . . . .
złota pierścień z Fodouizną Nr 191. Prawdziwie z 14 k a r . Nr 22. Praw dziw ie 1 kar.
bry au tu  u .  im jk , 3m har- złota pierścień, oprawa ftjonr, złota allians, z barwnym ś., d-

»rnym zn- 3  „ i,. * podobizną bryl .n ta  lnb ka- kowym kamykiem, a'af!rem
mykiem barwnym złr. 8*90. rubinem  lnb szm aragdem i z 2

podobizn, b ry lan ta  złr. 3  2 0 .

„ Iłsd o b a  d la  aa  - d e g o  p o k o ju  IIP1 Przy zw inięcia iso iyk i udało m ną 
nabyć tanio 8000 oywanó jclei . » in i 11.000 oya -lilkósr p^zed toilm  
1 k Śe mogę wysłać wspan.ałj D 7 W A H  C IF  i ń T  S Chonllie, po oby­
dwóch stronach zupełnie jednaki, j  pi ,ai yon, tr...-<yoh b a '* acn , 100 . n  sze 
popij 200 OM diagl, z puwabnemi deseniami- Lwy psy, sarny, łabędź, paw 
jeleń, wielbłąd kw la.y i t. d. ty lk o  z a  sa lio z k ą . z a  *ł: 2*50. Szcze-
gćlnle polecania godna do oilnotnycb milssakań, gdyć dywan jaał tak 

gruby, że wilgoć nlr moa prsenlknąć.
F ' U J £  D Y W A H lU I  P R Z E D  Ł O Z K A  y j a  p o  7 O ot. 

J£rst~a m ir irc h e #  W arenTBraar d th a o s  
j u ł i u s  h o i t a s o h , a e a m r  m » i m&bToni 

Niestosowne przyjm aje sie napo wrót bez t-udności i i vraoa nieuiądze.
Do Fana J, Hoitascb w Lodonlnie. Je j k.aiążęoa Mość, Księżna 

Aleks; t y. Oroy była bardzo zadowoloną z przesyłki zamówionych dywanów 
solennych 1 proszę Je j Książęcej Mości przesłać zaraz jeszcze 2 dywaniki 

Z poważ iniem Franciszka Lóschner, Dama pokojowa.
Griea b. Bożen (Tyrol), dnia 16 listopada '905  r. 1451 1 8

Nr 840. Najnowszy plerśoio- 
nek damski, prawdziwie z 14 Nr 220. Praw dziw ie z 14 kai
kar złota z barwnym srod- złota p ie r ś c io n e k  damsk-
kowym kamykiem szafirem. Nr 176. Praw dziw ie 1 14 -a r . z barwnym k u n y liu n  środ- 
r^binem  lnb szm aragdem l złota pierścień z podobizną kow ym ,izaiireia, tiM aem lub  
i podobiznami brylanta ty! • b rylanta lnb z Kamykiem szm. ra- dem i i  podcblznaini 

ko złr. 3 -9 0 . brrw nyra, tylko złr. 3 -8 0 . bryła i ta  tylko złr. 8 BO.
B rylanty wyżej wymienionych pierścieni m ają  bardzo w apanlaly ogień (natu ra lna  szli 
fcwanle) dlatego najlepiej zastępu ją  prawdziwe bryianty . K ażd , pieTŚcień jes t przez 
o. k. urząd probierczy Ladany i  echowany Obrączki ślubne, z prawdziwego złota gal­
w anicznie złocone, ty lko po złr. 1 -2 0 , z nowego złota (z u k ,r. złota) tylko po złr. 2 -5 0 , 
z prawdziwego 14 k ar. zło ta  począ«szy od złr 4 -2 5 . Na podanie m iary w ystarcza 
skrawek papierń. W ysyła ty łko za zaliczką lnb po otrzym aniu należvtości główny skład

A L F R E D  F I .S O I  JE K. W iedeń , I., A u le rg a ^ e  10/54.
Bogato ilu str cenniki opłacone za darmo 1480 1 8 Niestosowne wymienia się

2 ?losichio suszone jarzyny
do zup, przypraw, sałaty i sosów są sterylizowane i co do wyglądu, pożyw&o- 
ści i smaku nie ustępują najlepszym świeżo zerwanyn jarzynom ogrodowym. 
Można mieć teraz z nich odmianę w pożywieniu i oszczędzić sobie wiele czasu 

| i pieniędzy. Każda oszczędna gospodyni powinnaby się bezzwłocznie przekonać 
o dobroci ż y lo s io k ic i i  J a r z y n  s u s z o n y  o h . Dostać można w Krakowie w han- 

A. Hawełki, w Związku handlowym, a Leona Sysutowskiego, K arola Woł- 
sk.etro, A  Wierzbanowskiugo, S. Łódla, Maurycego Jab łoneia  i w wieln 
ch handlach środków spożywczych, w Tarnowie u Tadeusza Scharffa; 

[Gkf panem n Józefa Fab. Słowika, W aleryana Płonki, Kons. Kaima i Laop 
Je ra . Wszędzie przepisy gotowania za darmo. Żądać jednak wyraźnie żylo- 

aiskich suszonych jarzyn i uważać na znak oenronny. 
a n ,  L z e r  F e l b i n g e r  i  b  k a ,  c. i k. fabryka konserw i jarzyn suszo­

nych w Ż y lo B łe a c b  (SchóllscLitz) Morawa. U68 3 s



Niedziela 1 Kwietnia 1906. N O W A  R E F O R M A

WINA PRAWDZIWE i NATURALNE*od!40 c U z a litr  i flaszkę, białe i czerwone, KONIAK, RUM, 
ŚLIWOWICA, HERBATA, poleca firma

Or Nieć, Franicević i Pavicić, Kraków, Rynek główny 25 Omach Banku Galie.
(Zamówienia z prow incji uskutecznia się natychmiastowo, cenniki gra tis i franfco). ______ 17& 13 o

Najlepsze iraneuskie 
bibułki do papierosów WSZEDZIE DO NABYCIA.

G  R  I F  F  O  N 66
lfifi 9 12 WSZEDZIE DO Ni-BYCiA. WSZEDZIE DO NABYCIA

Najlepsze Iraneuskie 
tutki do papierosów

la G. Gebethnera r Spółki n Mawia
FOLEuA:

Baudotun de Courtenay J. F w j s t y a  p o l s k a  w  R o s y i  w związKu
z innemi kwestyara: kreso i^emi i „ innop lenaiennem i" .......................

Berger Hugo. P o d r ę c z n ik  j ę z y k a  n i e m ie c k ie g o  do nauczania 
w pierwszych klasach średnich zakładów naukowych I. K urs ele­
mentarny. Karton ..................  ..............................................

Bogucka C., Niewiadomska C., Warmcówna J. F o d r r  o z n ik  d o  w y p r a -  
o o w a n  d l a  s z k ó ł  e l e m e n ta r n y c h

Bohowityn. Z  g r u z ó w ,  p ow ieść ..............................................................................
Bolenawiia B. P r z e d  b u r s ą .  Sceny z roku 183u .....................................
Cederbaum H. B r z r o b o c i e  w o b e c  p r a w a ..................................................
<Jhabiecski Ignacy. J u t a  w y  i  p r z e p i s y  o  w y b o r a c h  d o  I z b y  p a ń ­

s tw o w e j  Zebrał i ob jaśn ił.. ...........................................................
Chrząszczewska J. i Wamkówna J. R o k  c z y ta n i a  Wypisy na  klasę 

Il-gą. Wydani<_ 3-cie, przej.zane i poprawione. W  oprawie . . . . 
Dzier&anowska M., Niewiadonibka C., Warnfcówna J  G r a m a t y k a  j ę z y k a  

p o ls i r ie g o  z  ć w ic z e n ia m i .  Poaręcznik szkolny na klasę I, I I
i I I I  K arton . ...................................................................................

Estreiche• Karol, B i b l i o g r a f i a  p o l s k a  X I X  s tu le c iu .  Rok 1881 —1900.
Tom I. A—F .....................................................................................................

Cena całego dzieła w przedpłacie wynosi 75 koron.
Faifofer A . P i e r w s z e  p o c z ą t k i  g e o m e t r y i .  Przetłomaczył z wło­

skiego W Kwietniewski. Z litznem i rysunkam i w tekście. Wyd.
2-gie przejrzane i poprawione. Ka t o n ..................................................

Gliński Kazimierz. G a d y , powieść z X IV  w......................................................
Gorkij M. D z ie c i  s ło ń c a .  D ram at w 4-ch aktach. Tłomaczyła z rosyj­

skiego Helena R ad liń sk a -B o g u sz e w sk a ..................................................
Grabieński W ł. D z ie je  n a r o d u  p o l s k ie g o .  W ya. II uzupełnione . . 
Grabowsk Tad. A n to n  A ś k e r c ,  poeta słowieński. Sylweta jubileu

szowa (1856—1906) .......................................................................................
Hancock Iroing. F iz y o z n e  w y o h o w a n ie  w  J a p o n i i  „ D ż iu - i t s u “ .

Przełożył J, Modzelewski. Z r8  rycinami .........................................
Jaroszyński T. M ia s to  p o w i e ś ć .........................................................................
Kallenbach Józef. M ik o ła j  R  y ,  Szkic jubileuszowy ...........................
Konopnic/ca M  G ło s y  c i s r y ,  poezje. Kor. 2 60. W  o p ra w ie ...................
Kureywo Bolesław. M e m e n to ...................................................................................
Koroiyński Wł. D a w n e  R a d y  m i e j s k ie  i  p o w ia to w e  
Korzon Taaeus* H i s t o r y a  s t a r o ż y t n a  sposobem elementarnym wyło­

żona. Ze 113 rysunkami w tekście, z dołączeniem 3 map, planu 
tablicy  synebrou i stycznej. Wyd. 4  te, poprawne, w oprawie . .

Limpidus D z ia tw ie  W a r s z a w y .....................................................................
Lutosławski W. L e g a k a  o g ó ln a  c z y l i  t e o r y a  p o z n a n ia  i  l o g i k a  

f o r m a ln a  W o p r a w ie ..................................................................................
— S p r a w o z d a n i e  z  W s z e c h n i c y  M io k ie w io z a  w  L o n d y ­

n ie  z a  l a t a  1 9 0 2 —1 9 0 5 . Ułożył jej inieyator i k ierow nik . . .  .
M ie s ią c  iw ,  J ó z e f a  czyli sposób uczczenia Oblubieńca Maryi Panny

oraz protektora Kościoła k a to lick ieg o .......................................................
Mikulski A  J. L , m i  : M a z o w ie c k i  T e o f i l  L e n a r t ó w i o z  i  j e g o

u tw o r y .  (Bibl. Macierzy Nr 3 2 ) ................................................................
Morzycka Faustyna. P o w r o t n e  fa le .  Dziewięć strof powieściowych z ży­

cia w s p ó łc z e s n e g o ...........................................................................................
Moszyński J. D o  lu d u  p o l s k i e g o .....................................................................

—  K i l k a  m y ś l i  o p o ło ż e n iu  o b e o n e m  . . . .  
P o c z e t  k si% żą .t i  k i ó l u w  p o l s k i c h

Koron
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Na sezon wiosenny
poleca nowości:

w wełnach,
batystach, 

zefirach, kretonach i t. p.

t

yorlach,

TANI SKLEP CHRZEŚCIJAŃSKI
„Pod Kościuszką"

w Krakowie, przy ul. Mikołajskiej L. 1.
1396 9 3

Popis! dan o  b t»uuw irku  d ep u to w an y ch  j  K rólestw a P o l­
s k i e g o  w  f  e w e rsD u ig u  

Bopowski Józef. P o l i t y c z n e  p o ło ż e n ie  ś w i a t a  n  i  p o c z ą t k u  JER w . 
Pruwdzickt-Prawdzian J  R e w o lu o y a  r o s y j s k a  i  p o k u j  e u r o p e j ­

s k i .  Co się dzieje i co z tego będzie ? ..................................................
F s a ł t e r z y k  dla użytku modlących się. Z Psałterza Dawidowego wybrał

i z hebrajskiego przełożył X. F a s ................................................................
Reymont St W ł. C ń ło p i, powieść współczesna, 2 tomy. Jesień  i Zima. 

Wyd. 2 - g i e .........................................................................................................
— F e r m e n t y ,  powieść 2 tomy. Wyd. 2 - g i e .........................................

Rudnicka A. Z b ió r  z a d a ń  a r y t m e t y c z n y c h  z krótkiemi wskazów­
kami metodycznemu Rok p ie r w s z y ............................................................

Rudnicki K . B i s k u p  K a j e t a n  S o ł t y k  1 7 1 5 —1 7 8 8 . (Monografie w ża­
ki asie dziejów nowożytnych t. V ) ............................................................

Sempołowska S. N ie d o la  m ło d z ie ż y  w  s z k o le  g a l i c y j s k i e  i 
Sienkiewicz H . Q u o  V  fi d is  powieść z czasów Nerona. Wyd. r  /e, po­

pularne K P60. W  o p r a w ie .........................................................................
Stattlerówna H ., Jedrzejewicz J. Z b ió r  z a d a ń  a r y t m e t y o z u y c h  w za­

kresie klasy III . Karton ..............................................................................
bzturcel B . R.. Łapiński H. A. Z b ió r  z a d a ń  i  p r z y k ł a d ó w  a r y t m e ­

t y c z n y c h ,  poprzedzony krótkim  rysem teoryi arytm etyki zasa­
dnicze,’, oraz tablicą m iar i wag. Kurs pierwszy dwul etni dla szkół
początkowych. K a r to n .......................................................................................

Tom rz Wacław. O s t a tn i e  l a t a  H u g o n a  K o ł ł ą t a j a  (1 7 9 4 —1812).
P raca odznaczona nagrodą im. J . U. Niemcewicza. 2 tomy 

Weryho M. W  s p r a w i e  o c h r o n .  W skazówki dla osób zakładających 
ochrony wiejskie. Z wzorami i planami budynków i urządzenia
w e w n ę trz n e g o .....................................................................................................

Wyspiański St. W a r s z a w i a n k a ,  pieśń z roku 1831. Wyd. 5-te . . .
—  W y z w o le n ie ,  dram at w trzech aktach. Wyd. 3 - g i e ..................

Zdziechowski hazhnierz. P r z e m i a n y ,  powieść. 2 tomy ............................
Zieliński Z  „ N a s z a  k w e s t y  a  * p o łe o z n a “ (su c y a in a ) ............................
Żeromski Stefan. L u d z ie  b e z d o m n i ,  powieść. 2 tomy. Wyd. 4-te . .
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W ysyłam y na sp łaty  m iesięczne począw szy od 2  ko*
Aparaty fotograf.

tylko wyrohu jak 
tłoerz- 

Aaaobiitz, 
H tittlg

i t. d. jakoteż 
wszelkie 

p r z y b o r y  
po oen&ch umiarkowanych.

Cytry wszelkiego rodzaju
Instrum enty  
ze strunam i

s k rz y p o * .
m andoliny
gitary
harm oniki

Szkatułki z muzyką
s a m o f f r a ją o e ,

jakotei
in s tru m e n ty  

korbow e
z natami netalo- 

wemi
Automaty.

G r a m o f o n y

* z poręozf ~Ł_i 
prawdziwe 

z p łytam i x 
tw arnej gam y

Fonografy
r pierwnzon; 

dnem: woicami
łanem!1188 3 31

Binokle T r ie d e r -G o m a  — lornetk i — perspektywy.
JBiai e t Fi-euna w W ie d u n A ii i i . }

NAJLEPSZE HYGIENICZNE

Towary Gumowe
do celów  s a n ita rn y c h

polecają  22 13 0

Reim i Spółka
w Krakowie, Rvnek 37, linia A-B,

J C enniki larmc. — Wyzyłra dyzri dnie. 
ćYYYYYYYYYYYYYrrYYVYY> A W Y 1

dziecięce
wszelkich syste­

mów wykonuje

pierwsza krajow a 

fa b ry k a  w ózków  dziecięcych

Rozalii Lipschutz
w Krakowie, ui. Sławkowska I. 14

493 16 0

Dla inteligentnych
Pan

jest interes do sprzedania.
Potrzebny kapitał 3000 K. 
Zgłoszenia listowne przyj­
muje Admimstraeya „No­
wej Reformy4* pod 1398.

1398 2 3

B ilin s r

W yciąg  ten , k tó ry  je s t  c a łr ie m  zgę- 
a u z o n y m  rozczynem  eteryczno  - o- 
lejLowycli balsam iczno żyw icznych 
sn b stan cy j sw ierau , n a d a je  się  do 
le tn ich  w i ł  acn ia jących  s  .p .eii a, an  -

nowych i polecają, gu lekarze usilnie od przeszło 
20 lat ula dzieoi i dorosłych Na 1 nąj iel 80 h 
na 12 kąpieli 8 K S4 kąpieli 13 K 44 h opłat.

Główny skład 1195 9 12

2-60 
— 90

2'—

1-30

2'10

12 ‘ —

— ■40 
1-50 
4 — 
520 

--•30 
520

D o  n a b y c ia  w e  w s z y s tk ic h  k s ię g a r n i a c h .  is&o 9 5

R. PAWŁOWSKINajwiększa 
krajowa firma

dawniej J . Iw an io k i 
W  K R A K O W I E ,  R Y N E K  1 8
poleca swoje najnowszej konstrukcji, powszechnie 
za najlepsze nznane maszyny do szycia i haftu, 
które uauają się znakomicie tak  do użytku domo­
wego, jak  i dla celów przemysłowych, są wyro- 
bioDe z wypróbowanej dobroci materyałów i wy­
kończone z nadzwyczajną dokładnością, szyją prę­
dko, lekko i cicho, haftu ją znakomicie, są tańsze, 

niż wszelkie inne bezwartościowe fabrykaty. Dostawca

B e z p ła tn e  k u r s a  n a u k i h a ftó w
O bszerne cennik i w raz  z h isco iy ą  m a ­

szyn  do  szy c ia  d a rm o  i  o p ła tiiie . 876 4 o
«. k. urzędników 

państwowych.

A. Denizot, właściciel Szkółek 
Poznań W. 3,

poleca

wszelkie drzewa 1 krzewy owocowe i ozdobne, drzewa 
a l e j f " A ź e ,  wysadki szparagowe i truskawkowe, 

komieiy, wysadki na żywopłoty i t. d.
Cennik ilnst/owany na żądane darmo i opłatnie. 
A dres n stó w : D e n i z o t ,  P o z n a n  ( P o s e n )  W .  3 .

1111 5 5

Największy dom wysyłkowy przemysłu tkackiego w Czechach 
S .Ó H L F iR & C O M P .,P R A G A

wjrsy i * n» żądanie 
n&tyobmlaat op łacon y

ulica. Owocowa 17/n.
Z i  l > j ł <  \  w y  p r ó b e k .

ob ejm u ją cy :

w y sy ła  na żądanie  
natyołunlast op łacon y

Materye modne 
fiaterye jedwabne 
liHaterye do prania 
Towary płócienne

iiajświbż*ze na suknie i bluzki, deseniowane i je­
dnokolorowe, meter po 20,^38. 48. 65, 95, 1*10. 

2 50—3 uO.

nowości na bluzki i suknie, meter po 58, 75. 
95, 1-25, 1-35, 1*95—250

wspaniałe desenie, batyst, zefir, płócienka, sa­
tynę, voile, materyę cenowaną, dreiich, meter po 

19, 23, 29, 35, 45, 5?, 65 - 95

tylko pierwszorzędnego wyrobu szyfony, damaszki 
dymki, czeskie płótno, meter po 16, 23, 32, 45, 

6 5 -  85
Próoki wszędzie opłatnie! 1206 4 12 Zlecenia wyżej 10 zł. opłacone!

jest najlepszym środkiem w swiecie!
MT Nuty chmiastowa ulga ____

w chorobach płucnych, kaszlu, krztuscu, nieżycie przetworów oddechowych, 
duszności i we wszelkiego rodzaju dolegliwościach szyk. Pijcie tylko 2 fili­

żanki co dzień, a wt«dy musicie sobie powiedzieć: 
o U gdybym ja to Ibył piepwej wiedział!“ 

Dostać można tyłku wprost prze2 

aptekarza K . F A S S M  A J lU  A , B^iralhida, W ęgry . 
Paczka 2 korony, wyżej 3 paczek przesyłka opłacona. 1452 i 2

I)o
Ameryki

j a k o t e ż  e t o  i n n y o h  z a m o  p s k i o h  k r a j ó w ,  
[ p r z e p r a w i a  ftB T  o  a j  t a n i e j  * Q |

powszechnie znana firma

B. Harlsberg, Hamburg, 15.
Nim kto kupi kartę  okiętową, niech porówna moje ceny z ce­

nami aerentów o c to w y c h !  H M  1044 5 10

t u  , n  korzenry  i win na prowincyi. 
J K I C j 1 przeszlo od 50 la t istniejący, 
dobrze idący (czynsz niski) pud dugo- 
dnemi w arunkam i jest zaraz oo wyna­
jęcia. T arg  azienny przeciętnie 80 K. 
K apitał potrzebny 4 —5000 K. Połowa 
może zostać zabezpieczone. Zgłoszenia 
przyjm uje A dm inistracja  „Nowei Re 
formy" pod 1399. 1899 2 4

J U L I U S  F T T T N E R0L i k . SoiI.«fer& nt

A pothhksi ln  B siobsnau  (N 0.)
Z ąaa  n a le iy  w yr Bltknsr* w y ­

robów  x Ł sioh sn aa (N. 0  ) gdyż le tn ia  ą  
lie sn s  naśiadow  21* “f k ą  
We Lwowie w ap tece  S iym on* H».ya a p te k a ­

rza, o. 1 k. nadw ornego doit ■ wcy.

Konkurs.
Polskie Towarzystwo gimn e ty czn e  

„Sokół" w Żywcu rozpisuje niniejszem 
konkurs na  s k u u iz y c i r l f c  g l u i n a -  
• t j k i  z roczną płacą 1000 koron.

Obowiązkiem nauczyciela będzie u- 
dzielaniu nauki gimnastyki, 
al członkom Towarzystwa, 
b uczniom szkoły lnaowej, 
te) ewentualnie także uczniom szkoły 

realnej za obODnam wynagrodzeniem. 
W arunki prz jjęcia-

1) nieprzekroczony 40 rok życia;
S)

Maria emalia fiu uotoo,
Bursztynowa 

glazura do podłóg,
BloAieiiŁowa glazura 

do podłóg.
Marxa emalia biała

kolorowa1  1 V U 1 U 1  u w a  1310 3 18 
d a ją ca  barw ę i  połysk zu jednem  pociągnięciem
z fabryki lakierów LUDWIKA MABXA 
w Wiedniu, w Moguncyl i Petersburgu.
Prędko schnące, trw a łe  tap n s rc rfw ie , k t  >r go 
dokonau może kaady. dobre na podłoftl, sprzęty  
kuehenne I nt p rzennlo ty  Jomowega gorDOd.1 
siwa każdego rodzaju z d rzew a blachy, lub 
żela m Wy bomb. njO  się ( ,or Doolapnięole 

śolsn  w  płOKaruiocii i ■ 'uchniarb
Sktbdy mają w Krakowie: Fr. Leners 

Reim i SpH R. Drobner.

narodowość polska i wyznanie izym.- 
katol.;

3) egzamin państwowy z gimnastyki, 
ew entualnie przynajmniej sokoli e- 
gzamin gimnastyczny.

Ponieważ nauczycielowi temn mamy 
zamiar wy&znkać oboczne zajęcie w go­
dzinach lannych za osobuem wynagro­
dzeniem, przeto pożądaną byłoby rzeczą, 
aby ubiegający siy o tę posadę podali 
czemby ewentualnie mogli jeszcze się 
zająć.

Należycie udokumentowane podania 
należy wnosić najdalej do d u k a  £ 5  
k w i e t n i a  b .  r .  na ręce Wydziału 
„Sokoła" w Żywcu. 1420 2 8

Wydalał.

Polski Cennik
na ro k  1906

z przeszło 1000  i lu s t r a c y a m i

w y s y ła  n a  ż ą d a n ie  k a ż d e m u

A
 gratis I franco

P ierw sza  ta  bryj a  sbgarkCw

H A M S  K O A B A D
w BrUx (Caeoby) Nr 449,

Zegarei mklowj remontoir 
K. C. — System Boskopf Pa 

_  m te n t K  4. — Systen Roskopł
U S a l l  czarcy stalowy rem., oryginoJ 
} E X ^ B  ny Bzwajc. System Z 4. — 

Boskopf P a ten t K  5, — Po- 
cłaoany rem ontoir e werkiem 

T ł K r  „L una“ K 7'50. — Srebrny 
remontoir zaopatrzony pleozę- 
oię 0. k. rzędu probierozeg 

K 7 60, podwójni* kryty K 11 '60. — Srebrny 
'ipottcertiiny z -p ręży tą  16 g r w ażącą K 2'40. — 
“uti 1 Tul» rem ontoir z werkiem „Lana" 
E 9'5C — Zegarnk. t, K ukułką K 8 60. — Bu­
dzik E. 2 90, z oyferl la ten  =w coąoyir w nocy 
E 3'80, K. joher.nj K 8, — Du k&żdegu *Lg*rz_ 
S le W s  umii ina oisemua gw arancja . Żadne 
ryz; Zam iana dozwolona, albo pieniąd 
z pbwiotczu Proste z„,ząda6 polaki C 

»„garkww 104



10 Nr 75 N O W A  R E F O R M A . Niedziela 1 Kwietnia 1900

Salon mód
Julii Meissner

Rynek L. 34, linia C - D ,  „Pałac Spiski*'
zawiadamia swe P. T. Odbiorczyme, 
że nadeszły jnż w wielkim wyborze 
kapelusze damskie, wiosenne i letoie. 
Trzyjm oje się też d i  ubierania i prze­

rabiania. —  Ceny jak  najtańsze.
J.f>27 1 ii

Meble i sztychy do sp rzed an ia
z powodu w yja­

zdu. — Ul. Lubicz L. 38. lsa i l s

FORTEPIAN
(Cramera) dobrze utrzymany, tanio do 
sprzedania. Dl. barorego L. 25, I I  p.

1519 i 3

fortepiany i pianina
c pierwszorzędnych fabryk mam zawsze na 
itu .az i*  Cen) bezkonkurencyjne. P rzy jm uj; 
stro jenia i reperocye. K upuję używane iust.ru 
m i . ia  _— Z Baba, fortepianisia, K r a k ó w ,  

ul. św. Jan a  L. 13. 15^4 1 lO

Kupię rower
mało używany, w dobrym stanie. — 

Zgłoszenia: Jo z e f  T y ra ła  w  M ar- 
cyporęb ie, p. brzeźuica. iB28 i 2

PlE^tBSZA RRAHOtSSRA

P A L f t R !t ia  K t t W Y
IBażne dla 

PP. JcunodyAI
Ł i  M r w  1 4 »  ii  i" U L
otrzyma m dy  i  P. T.
Ddbter^ów, wy«uizoia«y11 .. ___

(z maHtą oeh raamą) 
z wkupiony®* t t ' ,  kt*r 
»  motgh w ybom ydi 1  
m leszantr palone) kawy
paTentowana M i pzdofrną 
hermetyesną. 1 v itarlrws 
» «  aamomienaca sum 

i pMsaesędzałaea poasia  
do p >seehowywama kawy 

zwana :
„COroSEFTOATCR**

M . J A W O R N I C K I
K r a k ó w ,  R y n e k  g l .  4 4 .

81 41 0

d r a b ó w ,  P ^ u e k  Ł .  8 ,

JCsiiM t e w t ?  Irotiazegnyitli 
f. prfyborćw £s Krawieczymy

polecają

Perkale, Chif ony, Hafty 
szwajcarskie i czeskie 
z pierwszorzędnych fa­

bryk. 1511 1 o

s,200.000 koron
poszukuje sie jako udziału, celem roz­
szerzenia rentowego przedsiębiorstwa 
krajowego, istniejącego od la t 30. Kwota 
ta  może być również rozłożoną na kilka 

udziałów komandytowych.
Inform acyi udziela I k a n c e l a r y a  

a d w o k a t a  D r a  D r o l m e r a ,  K r a ­
k ó w ,  Grodzka 43. 1522 i 3

Małżeństwo.
Sprawę trak tu ję  seryo, na anonimy nie 
odpowiadam. Mam zam iar poślubić pan 
nę lub wdowę bezdzietną w stósownym 
w.eku. Mam lat 24, jestem  z Króle- 
-twa, katolikiem, współpracownikiem 
pewnego interesu. K tóra Pani lub Ru­
dzice zechcą mi dopombdz do ODjęcia 
tego in teresu  na własność, to proszę 
o uwiadomienie mnie po*l Z F. S. poste 
rest. Kiukbw za okazaniem kwitu ins.

1523 1 2

jedyny polski żurnal mód dla dzieci, 
wychodzi od 1 kwietni a b. r. z czterema 
dodatkami i tablicą kroju. K w artalnie 
1 K 20 h. Skład główny na Kraków 
w biurze pism J. Hopcasa i A Salomo 
nowej, piać M aryacki 2. Do nabycia 

we wszystkich księgarniach.
Nakładca I I .  Ł u n d a n ,  L w ó w ,  

ul. Czarneckiego 3. 1520 1 3

Iratis i franko$7_ irjoji»m  każdemu sw< j wielki, bu
Ł e ato Ilustrowany cennik i  prieszłc

^  % i  1000 odbitek dobrych a tan ich  in
a *  J i  strum entów  muzycznych wszelkiego

J n m  rodzaju. -  H a N t S  K O JN R A D ,
// jłjy* - R Don ekspertów; *owaro\ auzy 

j f  ■ B S  oznyoh w BrUx Nr 305.
Skrzypce dla początkujących już za 

iłr .  2-40, 2*76, 3‘—, 3'40 i wyżej Smyczki po 
40. 50. 70, 90 cŁ l wyżej. Cytry, narmonie itd  
ruwnleż na kładzie Ryzyka nlenal Dowolna 
wymiana lat rwrttf pieniędzy 367 34 60

R y n  e k  
1 .  3 T I K r a k ó w

i 4 - B

F a rb y
olejne do użycia gotowo-szybko-schnące — G lazura bur­
sztynowa i lakiery do podłóg ze znanych fabryk: L. 
Marxa, 0 . Fritzego w W iednia i L. Baranowskiego 
i Sp. w Krakowie, farbę spirytusowo-lakierową, l in o ­

leum do podług
Masę woskową francuską i PARKET-R0SE.

Wosk do froterowania — A paraty i szczotki do frote­
row ania - „Cirine" do politurowania posadzek.

polecają na zbliżające się

Święta Wielkanocne

Lakiery, Kremy i Pasty
do odświeżania i czyszczenia butików.

Przedściółki z linoleum, ceratowe i japońskie.
Chodniki z linoleum, ceratowe i Kokosowe.

Rogóżki kokosowe, szczotkowe i żelazne
Ceraiy — Stoły — Meble. 1106 1 2

iW g u sy  w rozmaitych kształtach.
Rozpylacze kieszonkowe do perfum 
Perfumy i wodę koL ńską do oblewania 
Perfumy francuskie na wagę od 40 do 80 hl. za dkg. 
Wodę koloństą na wagę 4 i 8 hl. za dkg.
F arby  na pisanki w pięknych kolorach.

P. rium y — Mydła — Pudry Wody toaletow e kolońskie 
z labryk  krajow ych i zagranicznych.

Najlepsze likiery sporządzić można z patronów iul.
S ch radera  we w szystkich smakach. 

Nowości „STELLA1* kompozycye likierowe. Nowość! 
A lpestra i Suaetia ziółka do sporządzania likierów 

Chatreuse i Suoetia

A r ty k u ły  p iw n ic z n e
i do potrzeb domowych — Pipy i wentyle do beczek — 
Węże gumowe do ściągania piwa i wina — Korki — 

Maszynki do korkowania.
W y r o b y  s z c z o t k a r s k i e  i t. d.

Piórowce — Trzepaczki — Zmiotki — A paraty hygie- 
niczne do czyszczenia dywanów.

Śrolki do czyszczenia wszelkich metali, naczyń i sprzę­
tów domowych.

Środki do w ywabiania plam z sukien — Farby do ma- 
tery i i piór.

D waj 24 1. intel. urzędnicy, inżynier 
i buchalter, z braku znajomości po­

szukują Niemki w celu konwersacyi nie­
mieckiej. Zgł. do 4 kw ietuia pod „Skrzy- 
pek“ poste rest. Kraków za okaz. k w ius.

1419 2 3

Kule i kręgle 
Balony i piłki gu­

mowe.

Przybory do ryoo- 
łow stw a w wielkim 

wyborze.

L ozonateur — A parat Longlife i lam oki platynowe do 
odświeżania powietrza w pokojach.

Artykuły chirurgiczne i hygieniozne.

P a j t e n
ua wynaiazitl wyjednywa

K a ź m ie ra  O SSO WSK I
Biuro pLtentowe: 34 11 0

Petarsburg, Wazniesisnaklj Prospekt 3.

S y r <  J P a g  E l  a n o
najlepszy  Bródek do czyszczenia krw i, w ynaleziony przer,

p ro f .  G IR O L A M O  P A G L IA N O
wyrabiany od r. 1838 przy sumiennem przestrzeganiu oryginalnych recepty przez pierrm tną 
firmę, pi zez wyna.azcę założoną a obacnu przez jego prawnych spadaobierców dalej pro- 

‘ r z ną we F L O R JE lfC Y I, v t a  P a n d o l f ln l  (W ło o h y ) . 141 23 O

C achots m płynie, w proszku.
2ądać we flaszkach, mających jasno-niebieskl znak fabryczny z podpisem 

Prof. GIROLAMO PAGLIANO. — Dostać można w każdej większej aptece.

Skład dla Austryi- S o k r a t e  B r a c c h e t t i .  A l a  ( P o ł u d  T y r o l ) .

33
METALURGIA Fabryki kolei wąsko- i normalno­

torowych Metarluręiicznego Towa­
rzystwa akcyjnego

W IE D E Ń B U D A P E S Z T P R A G A

LW Ó W , ul. W ro n o w sk a  L. 6 — Telefon 662

m m Ę g w m k  
m & g m m  -M m

urządza kolejki wszelkiego rodzaju i dostar­
cza przyna'eżnegd materyału, wszelkiego typu 
i systemu etc. WyDajmuje kompletne tory 
kolejowe nowe. ,akoteż w używanym stanie. 
Roboty przedwstępne, trasowanie, katalogi, 

kosztorysy, rysunki darmo i opłatnie.

Spłaty amortyzacyjne. $>8n 6 25

i
i  o  a l e  w a r n i a  ż e l a z a  

S A N G E R H A U S E N  B U D A P E S Z T H A L L E
L W Ó W , ul. W ro n o w sk a  6 — Telefon 662

Specyaloa fanryka dla budowy i rekonstrukcji 
Gorzelń i Rafineryj spirytusu, Fabryk, drożdży, 
krochmalu kartoflanego i syropu według naj­
nowszych i własnych systemów. Wielisa nagroda 
państw, na międzynar. wystawi:! przem. spiryt. 
w W iedwn 1904. Katalogi, kosztorysy, rysunki 

d»rmo i opłatnie.
Spłaty amortyzacyjne.

B IE L IZ N Ę
białą, kolorow ą

ze słynną marką Ł w  Ol
poleca

Magazyn bielizny i nowości

A. Skórczerskiego i Polakiewicza
Kraków, ul. Floryańska I. 13. I

1482 1 f i® ,

K u m i A n i n a  2 ri,wa 5 fó c y a ą  
l \ u l l l l o l l l l / u  j ogródkiem (przy ul
Stachowskiego) jest korzystnie do na­
bycia Potrzebna gotówka 15 000 złr. 
Muże także nastąpić zamiana na mniei- 
szą realność za dopłata W iaJomość 
w kanc^laiyi adw okata D ra Eichen- 
bauma (F loryańska 49). 1497 1 3

A d r e s y  przesyłania ofert s porę
cieniem porta I n t e r n a t .  A d rn a s e n -B u -  
r e  a  J o s e *  B o a p n z w e lg  a n d  S S n n a , 
W te n ,  I., Bkckerstrasse 3. B a d a p e a t ,  V., 
V4czi-kórut 66. Telefon 16881. — Orngpekty 

francu 137 29 36

Karol Orlecki
malarz W* A*’*'

Kraków, ul. Garbarska 12.
Podejmuje się malowania sal, pokoi 
i Kościołow farbam i olejnemi, kaze-no- 
wemi i klejowemi, lównież malowania 
i lakierowania drzwi, okien, portali, 
fasad i wszelkich robót w zakres ma­

larstw a wchodzących.
Ręózy za rzetelne, sumienne wyko­

nanie wszeiaich robó' po najprzystę 
pniejszych cenach. —  Poleca się W W. 
Księżom, PT. ArcLitektom. Budowniczy m
i PT. Puonczności. 1488 i 12
   _

Z. KUTriZEKA, Kraków, Wiślna 11
l).poleca

w wielkim wyborze obrazy religijne, patryotyczne’ i rodzajowe, j—.^Ramy 
i oprawy obrazów od naitańszych do najwykwintniejszych.

D r n k l  k o ś c i  lu e . H a lą ż k l  d o  n a b o ż e ń s tw u .
Widoki Krakowa (akwarelodruki) Tondosa i Juliusza Kossaka. — Agencya 
krak. Tow. Przyjaciół Sztuk pięknych. —  Zamówienia z prowincyi uskutecznia

się dokładnie 1 szybko. r  i344 $J~

\0

\  \  -tr br JhJ - i . 51 ^

S i

V

Pom ytlnośĆ w  ro d rłn ł*  n h t t f  
od lA p o b lc g lłw o łd  n a n y c h  pmŚkl

Kathreinera Knelppowska  
kaw a słndow a

jest jedyną  kaw ą słodową, k tóra skutkiem  Katb- 
reinera sp^cyalnego preparatu zaw iera ulubiony t t e n d  

i nader przyjem ny sm ak kaw y ziarnistej
Jej doniosłe pow szechnie uznane zdrow otne zalety, 
stw ierdzono wieloicrotnle przez najw yoitn le ja ie  po­

wagi nauki.

C odzienne użycie tejże oprócz pokaźnego zaoszczędse- 
n ia  w ydatków  w gospodarstw ie domowem p rzed s^w ia  
n ieocenioną w anośc  osobliw ie dla im oaego w ieim l

Przy zikupnłe należy dobitni* 1 z sccUkiMi 
wymienia nazwę KATHREINERA i żądać wyłączni* 
tylko oryglnalnycłT pakietów zaopatnonych nurką 
* —  ochronną »Ksiądz proboszcz Koeipp«. ——*

O o

1 7 20

€ p
0
0

poleca

IA. HAWELKAf
s c i k. dostawca dworu

0
0

3-ietcie pisemne 
poręczenie.

JL;<1 nut U ni bez koiikurencyi 
w tej jakości.

"lJ tnzymanie żolt^dk a zdrowym
polega głownie n* utriym aniu, przyspieszeniu 1 ustaleniu traw ienia, a  u su n ięc ij dolegliwego 
zatw ardzenia. Uznanym za dobry, ze samych wyszukanych, najlepszych i s ta tecznych  zi'^ 
ics iniozych stafdunif przyrządzonym, apety t podniecającym traw ienie przyspieszającym 

łagodne roz »linienie wywołującym, śiodkiem domowym, który z l ne skutki nieum iar- 
kowania, w#d'i>vej dyety, przeziębienia i przykrego zatw ardzenia np. zgagę, wzdęcie, 
nadm ierną iluśu kwaBów i kurczowe hole 'agodzi i uouwa, jest J ) r a  I lo n y  ^  .

balnarn ż o łą d k o w y  t  apt. B. F ragnera w Pradze / y>=y *55
11 0 s t r Z f t 7 P  f f w szystletóh częściach  o p a k o w a n ia
.  .  o  u  . .  zn a jd u je  s ię  z a r e y s t r .  z n a k  o c h r o n n y .
Skład głó-irny: A pt „.ca B. FBAOITEBA, o. 1 k. dortaw oy dworu, 

pod „Czarnym orłem11, PR/ uA Mala Stram 203. róg nłicy Nerudowej.
Wysyła się pocztą oodzień. Cała flaszka 2 K, pół flaszki I K. Poczta po otrzj

manin 1 BO K wysyła się m ałą f)«szkę, za 2'fO K wielką flaszkę za 4‘70 K 2 wielkie .la ^ k i, 
za 8 K 4 w ielaie l.„szki, za 22 K 14 wielkich flaszek, opłatnie. do wszystkich stacyj 
-ustro-węgier. państwa. Składy w aptekaon Austro Węgier W Krakowi w znaczniejszych

aptekach. l e l i  2 20

t i  o  l i i  pasty są najwytwoi ruejszym 
wyrobem polsKim.

Bola pasty konserwują skórę i na­
dają obuwiu trwały połysk. 

H o f n  pasty są wydatniejsze od 
wszystkich innych.

Za zwrotem 5 pudełek pióżnyeh 
z pasty Hofa, daje się 1 p u d e ł k o  

g r a t i s .  1509 i «8

0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 1 > ■  B t o & G U ?  0 0 0 0 0 0 0
0  a  0porter angietil(i oryginalny wytrawny 

ŹytriiówH* stara w szampauKacb {
8

w  !H ĵc»sEP,l«:o'isric3. i m » a §  
0 0 0 0  t ę  |  1 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 0 9

i
Prawdziwy c iw ajcariM  kot riczny zegarek reinontoar sy tem a 
Roskopf z litem  mucnem ani.ymagnety^znem wnętrzem Uo- 
twicowem z prawdziwą emaliowaną tarczą (nif papierową) 
z plombą ochronną, z prawdziwetni niklowemi kopertam i i y  
krywą z figuram i nad wnętrzem 36-g(dziunem (nie 12-godzin- 
tem  , z rzdolnem i złoceniami d ik łaanie uregulow any, z 3-le- 
tniem po-ęcz^niem na  piśmie 5 K, 3 zegarm 14 K; ze WBaa- 
zówką sekundową 6 K, 3 zegarki 17 K , t  prawdziwemi srebr- 
nemi iope t.ami, o tw artj bez wskazówki sekunć 10 K, 3 ze- 
g s-k i 28 K ; ze wski zówką sekundową 18 K  50 h, 3 zegarki 

35 k o ron
W ym'ana dozwolona, lub zw raca zię pieniądze bez żadnego 

potrącenia. 1355 2 10
Wysyła ta  zaliczką P ierw sza fabryka zegarków

H a n u s  H  o n r a . c &
w B riix  N r 307  (Czeohy).

Bogato U astrowane solskie k italogt z przeszło 100O odbitek 
wysyła sle każdemu ua żądanie za darmo opłacone.

kredyt osobisty dla urzędników 
oficerów, nauczycieli i t. d. ^

U (TA ™,-amoistne konsoreya oszczędności i pożyczek pierwszego powszechnego 
Związku urzędników monarchii austr.-węg. udzielują kredytu osobistego 
urzędnikom, oficerom, nauczycielom, duchownym pod warunkami, które 
biorącemu pożyczkę czynią jej zwrot łatwym, a d o w o d n i e  w innych 
źródłach kredytu podobnie Korzystnemi nie są — Niestety, nie rzadkie 
są wypadki, że potrzebujący kredytu na podstawie najczęściej bezimien­
nych ogłoszeń uciekają °ię do pośredników, którzy każą sobie zapewnić 
pisemne wynagrodzenie i prowizyę i za to szukającemu kredytu podają 
zaledwie adres jakiego konsoreyum Związku urzędników lub jakiego 
innego Stowarzyszenia kredytowego. W ten sposób potrzebujący kredytu 
bierze na siebie koszta, me wiedząc jeszcze zgoła, czy i gazie uzyska 
pożądaną pozyrzkę. Urzędnicy, oficerzy i t. d. działają przeto w swym 
własnym interesie, jeżeli w razie potrzeby kredytu zwracają się z zu- 
pełnem zaufaniem do C e n t r a l l e l t u n g  d e s  E r s t e n  a i l g e n t e i -  
n<‘»  B e a m t e o  -  V e r e i u e s ,  W i e d e ń ,  I . ,  W i p p D n g e r -  
s t r a s s e  2 ar, gdzie moeą otrzymać za  d a r m o  adresy grup udziela­

jących kredytu i wszelkie wyjaśnienia. 1450 2 2

yiib a szczupło wyrastająca młodzież szkolna obojga płci, osłabieni rekonwalescenci, kobiety karmiące, szczupło i delikatnie zbudowane,
żołądek, oraz starcy znajdą w  m fjC 7.e e  ( t u r g u l a  środek wzmacniający ich „.ły z wielką korzyścią dla organizmu.

• • « «pożywienie ziu/sj* i straw' nawet bardzo osłabiony żołądek.

a w szczególności os^by każdego wieku chore na 
To lekkie a jeunak w wysokim stopniu odżywcze

146 7 10

nutar-i Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10. R**dc* drukarni L K, Góraki,


